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VI Plenum KC PZPR
Sytuacja polityczna kraju

WARSZAWA PAP. Dziś rano o godz. 6.25 zakończyło 
się w Warszawie kolejne posiedzenie V I Plenum Ko­
mitetu Centralnego Polskiej Zjednoczonej Partii Ro­
botniczej. Obradom przewodniczył I  sekretarz KC Sta­
nisław Kania.
O B R A D Y  rozpoczę ły  się w  

u b . sobotę 4 bm . p rzed po ­
łu d n ie m . Po o tw a rc iu  posie­
d zen ia  c h w ilą  c iszy oddano 
cześć p am ięc i z m a rły c h : za­
s tępcy cz ło nka  K C  —  Czesła­
w a  D ą b row sk ieg o  i  cz łonka  
K C  —  T eodora  P a lim ą k i.

N astępn ie  p rz y ję to  re g u la m in  
!  p orządek obrad  oraz pow o ­
ła n o  K o m is ję  W n io skow ą .
(S k ła d  K o m is ji W n io s k o w e j pu  
b lik u je m y  pon iże j).

R e fe ra t B iu ra  P o litycznego  
p t, „S y tu a c ja  p o lity c z n a  k ra ju  
i  a k tu a ln e  zadania  p a r t i i”  w y ­
g ło s ił I  se kre ta rz  K C  S ta n is ła w  
K a n ia . (Zasadnicze fra g m e n ty

Skład Komisji 
¥ /niosko we j

PRZEWODNICZĄCY Kom isji —  
członek Biura Politycznego, sekre­
tom KC PZPR Stejan Olszowski.

Członkowie Kom isji: członek 
Biura Politycznego KC PZPR wi­
ceprezes Rady M inistrów —  Kazi­
mierz Barcikowski; członek KC 
PZPR, szef GZP WP —  Józef Ba­
ry ła ; członek KC, I sekretarz KW 
PZPR w Szczecinie —  Janusz 
Bryah; członek KC PZPR, instruk­
tor strzałowy w KW K „Borbara—  
Chorzów”  —  Gerard Gabryś; czło 
nek KC, I sekretarz KM PZPR w 
B ielsku-Białe j —  Stefan G óralik; 
sekretarz KC PZPR —  Tadeusz 
Grabski; członek KC PZPR, star­
szy mistrz w Przeds. Robót Inży­
nieryjnych i Budowlanych w Kra­
kowie —  Bogusław Jomróz; czło­
nek KC PZPR, wiceprezes Rody 
M inistrów, przewodniczący Kom i­
sji Pionowania —  Henryk K isiel; 
zastępca członka KC PZPR, mon­
terka maszyn liczących w Zakła - 
doch „M era-E Iw ro" we W rocław iu 
—  Janina Kostrzswska; członek 
KC, i sekretarz KW PZPR w Lu­
blinie —  W ładysław  Kruk; sekre­
tarz KC PZPR —  Zdzisław Kurow­
ski; członek KC PZPR, brygodzista 
w Stoczni Gdańskiej im. Lenina —  
J -n  Łabęcki; zast~p~a członka KC 
PZPR, mistrz szwa'ni w ZPD „Fe- 
m ina" w Ło^zi —  .!~dvr!'-a Mo>wn- 
k-ows’- cz‘onek KC PZ^R, re'ni!< 
w - ccłowskim  —  Stanisław 
Soitysiński.

re fe ra tu  p u b lik u je m y  na s tr. 
4— 5).

N astępn ie  rozpoczę ła  się d y ­
sku s ja , k tó ra  t rw a ła  do godzin  
w ie czo rn ych . Posiedzenie  p le ­
n um  i  d yskus ję  w z n o w io n o  w  
n iedz ie lę  5 bm . (O m ów ien ie  
d y s k u s ji zam ieszczam y na  s tr. 
4— 5).

W  IM IE N IU  K o m is ji W n io ­
s k o w e j je j  p rzew odn iczący , 
cz łonek  B iu ra  P o litycznego , se­
k re ta rz  K C  P ZPR , S te fan  O l­
szow sk i p rz e d s ta w ił p ro je k ty  
u c h w a ł.

Jednog łośn ie  p rz y ję to  u c h w a ­
lę  V I  P le nu m  K o m ite tu  C e n t­
ra ln eg o  P Z P R  (P e łny  tek s t u - 
c h w a ły  zam ieszczam y obok).

P rz y ję to  następn ie  u chw a łę  
V I  P le nu m  K C  P Z P R  w  s p ra ­
w a ch  p e rson a lnych :

I .  W  z w ią z k u  z podn ies ie ­
n ie m  na p len u m  s p ra w y  odpo­
w ie d z ia ln o ś c i b y łego  I  se k re ta ­
rza  K C  tow arzysza  E dw ard a  
G ie rk a , K o m ite t  C e n tra ln y  u -  
znaje , że ro zp a trze n ie  te j  sp ra ­
w y  będzie  w ła ś c iw e  w ów czas, 
g dy  s tan  z d ro w ia  tow arzysza  
E dw ard a  G ie rk a  p o z w o li na je ­
go obecność na pos iedzen iu  K o ­
m ite tu  C entra lnego .

I I .  K o m ite t C e n tra ln y  P ZP R  
k ie ru ją c  s ię  pow szechnie  w y ­
rażaną  o p in ią  p a r ty jn ą  w  
sp ra w ie  u s ta le n ia  odp ow ie dz ia ł 
ności p e rson a lne j za p rzyczyn y , 
k tó re  d o p ro w a d z iły  do osłab ie ­
n ia  w ię z i p a r t i i  z m a sa m i i  do 
ostrego  k ry z y s u  społecznego i  
gospodarczego p os ta na w ia :

o dw o ła ć  ze sk ła du  K o m ite tu  
C e n tra ln e go  to w a rzyszy : —  
E d w a rd a  B a b łu ch a  i  Z d z is ła w a  
Z a nd a row sk ie go  za dopuszcze­
n ie  do w ypaczeń  w  życ iu  w e ­
w n ą trz p a r ty jn y m , za k s z ta łto ­
w a n ie  n iew łaśc iw e go  s ty lu  w  
p ra c y  p a r ty jn e j i  n iedosta tecz­
ną  dba łość o ja k o ś ć  szeregów  
p a r ty jn y c h .

—  Jerzego Ł u ka szew icza  —  
za b łędy* w  k ie ro w a n iu  d z ia ła l­
nością ideo log iczną  p a r t i i  o raz 
in s ty tu c ja m i f ro n tu  id e c lo g ic z - 

' nego, za k s z ta łto w a n ie  o ^ r w a -  
re .i o *  r r '" g y w is to ś c i l i n i i  p ro - 

i  p ag an d ow e j.

—  Jana  S zyd laka  —  za b łęd y  
w  p o lity c e  gospodarcze j i  po­
p ie ra n ie  w o lu n ta ry z m u  w  te j 
dz iedz in ie .

—  Tadeusza W rzaszczyka  —  
za b łęd y  w  p la n o w a n iu  i  za­
rządzan iu  gospodarką .

—  Tadeusza P y k ę  —  za n ie ­
w ła ś c iw y  s ty l za rządzania  i  
p ra cy  z k a d rą  gospodarczą o- 
ra z  n ieo d po w ie d z ia lną  postawę 
w  p ie rw s z e j fa z ie  rozm ów  z k o ­
m ite ta m i s tra jk o w y m i w  G da ń ­
sku.

I I I .  K o m ite t  C e n tra ln y  P ZPR  
p rz y jm u je  re zygnac ję  ze w zg lę ­
du na s tan  z d ro w ia  tow arzysza  
Z d z is ła w a  G ru d n ia  z f u n k c j i  
cz ło nka  B iu ra  P o litycznego .

IV .  K o m ite t  C e n tra ln y  P ZPR  
p rz y jm u je  re zygnac ję  z f u n k c j i  
zastępców  cz ło nkó w  K o m ite tu  
C e n tra lnego  tow arzyszy :

—  S ta n is ła w a  K u leszy  —  b y ­
łego I  se k re ta rza  K W  PZPR  w  
Leszn ie .

—- A lf re d a  K ow a lsk ieg o  —  
byłego  1 se kre ta rza  K W  P ZPR  
w  P ile .

N astępn ie  p rz y ję to  p rzeds ta ­
w io n ą  przez C e n tra ln ą  K o m is ję  
K o n tro li P a r ty jn e j uchw a łę  w  
sp ra w ie  M . Szczepańskiego i  
E. P a ty k a :

K ą m ite t  C e n tra ln y  P ZPR  po 
zapoznan iu  się z u s ta le n ia m i 
k o m is ji pod  p rze w od n ic tw em  
w icep rzew odn iczącego  C K K P  
H e n ry k a  M a ria n a , p ow o łane j 
przez B iu ro  P o lityczne  d la  zba­
d an ia  zasadności za rzu tów  w y ­
su w an ych  wobec by łego k ie ­
ro w n ic tw a  K o m ite tu  ds. Radia  
i  T e le w iz ji s tw ie rd za , że tow . 
M a c ie j Szczepański, b y ły  p rze ­
w o dn iczą cy  K o m ite tu  i  tow . 
E ugeniusz P a ty k  b y ły  I  zastęp­
ca przew odn iczącego K o m ite tu  
ponoszą odpow iedzia lność: 

(D okończenie  na str. 2)

Tezy referatu
Biura Politycznego KC PZPR

B  O charakterze kryzysu: Byl to masowy robotniczy protest 
nie przeciw socjalizmowi, a naruszeniu jego zasad; nie prze­
c iw  partii —  a przeciw b łędom  w  je j polityce; n ie był to sprze­
ciw  najemnych pracowników, lecz klasy, która ma poczucie w ło ­
darza swoje j Rzeczypospolitej;

■  O przyczynach: Nastąpiło ogromne przeciążenie inwesty­
cjam i, przekroczono wszelką m iarę w zadłużeniu kraju, nie do­
ceniano znaczenia ro ln ictwa; nie by ło  odpow iedzia lnej dyskusji 
ze społeczeństwem; propaganda sukcesu rozm ijała  się ze zdro­
wym rozsądkiem, styl rządzenia charakteryzowała arogancja » 
lekceważenie opin ii;

|  O aktualnym  stanie kra ju : Sytuacja gospodarcza jest nie­
zwykle ciężka; brak równow agi, ostre niedobory w ie lu  artyku­
łów, ogromna luka m iędzy dochodami ludności a dostawami 
towarów na rynek, dotkliw e brakł w  budownictw ie mieszkanio­
wym ;

■  O działaniach na dziś I  ju tro : —  Teraz —  konieczny do­
datkowy im port żywności I surowców, radykalna poprawa sy­
tuacji rynkowej oraz ograniczenie wydatków; na przyszłość —  
przeprowadzenie g łębokie j reformy systemu zorządzanio i k ie­
rowania oraz przywrócenie równowagi ekonom icznej kraju;

B  O  związkach zawodowych: Słuszna była  Ich krytyczna ocena 
przez robotników , konieczna jest odnowa. Nowe związki powin­
ny nie ty lko  chronić prawa pracownicze, a le kształtować oby­
w atelskie  postawy pracujących wobec państwa;

■  O dem okracji socjalistycznej: Musimy podnieść rangę i 
znaczenie wszystkich wybieralnych instytucji ł  samorządu miesz­
kańców. Istotną gwarancją te j dem okracji jest in form acja spo­
łeczeństwa o rzeczywistym stanie spraw publicznych;

■  O partii 1 kadrach: Trzeba dokonać niezbędnych zmian i 
przewartościowania w funkcjonowaniu partii oraz krytycznie oce­
nić po litykę kadrową. Potrzebna jest odnowo moralno. Decyzjo 
zwołania IX Nadzwyczajnego Zjazdu PZPR stanow i zapowiedź 
realizacji i w iarygodności zamierzeń;

■  O stosunkach m iędzynarodowych: Sojusz z ZSRR, przyjaz 
ne stosunki, jak ie  rozw ijam y ze wszystkim i kra jam i wspólnoty 
socjalistycznej, są dla narodu polskiego niezbywalną wartością. 
Będziemy rozwijać, na zasadach pokojowego współistnienia, 
współpracę z kra jam i kapitalistycznymi.

ZASADNICZE fragm enty referatu Biura Politycznego KC PZPR 
wygłoszonego przez I sekretarza KC Stanisława Kanię —  za­
mieszczamy na str. 4— 5.

UCHWAŁA
VI Plenum KC PZPR

KOMITET Centralny PZPR apro­
buje re ferat Biura Politycznego 
wygłoszony przez I sekretarza KC 
towarzysza Stanisława Kanię o 
sytuacji politycznej kra ju i aktual 
nych zadaniach partii, zawarte w 
nim oceny oraz podstawowe kie 
runki działalności ideowo-poll- 
tycznej i społeczno-gospodarczej.

Do Czytelników
D Z IS IE J S Z E  w yd an ie  „K u  

r ie ra ”  ukaza ło  się z opóź­
n ien ie m , a le  s ta ra liśm y  się 
o p u b lik o w a ć  w szys tk ie  m a­
te r ia ły ,  dotyczące  przebiegu 
V I  P le n u m  K C  PZPR.

Kom itet Centralny zobowiązuje 
Komisję Wnioskową VI Plenum do 
kontynuowania prac po plenum, 
do opracowania wniosków i pro­
pozycji zgłoszonych w dyskusji, a 
następnie przedłożenia sprawo­
zdania Biuru Politycznemu 1 Ko­
m ite tow i Centralnemu na VII Ple­
num.

III

Kom itet Centralny uznaje za 
niezbędne podjęcie przygotowań 
do IX Nadzwyczajnego Zjazdu 
Partii, w łączając do nich szerokie 
kręgi aktywu partyjnego z zakła­
dów produkcyjnych, wsi i innych 
środowisk społeczno-zawodowych.

W toku przygotowań do IX Z ja ­
zdu powinien powstać z mądro­
ści i doświadczeń ca łe j partii 
wszechstronny program wyprawa 
dzenia kra ju z obecnej trudnej sy 
tuacji oraz określający realne 
perspektywy rozwoju Polski vf la­
tach 80. Pilnym zadaniem jest 
konsolidacja szeregów p a r ti i wo­
k ó ł Kom itetu Centralnego I przy­
wrócenie je j w ięzi z masami. Słu­
żyć temu powinien rozwój demo- 
kratyzmu wewnątrzpartyjnego 1 
wszechstronne ożywienie żyd a  
ideowego w partii.

W  dyskusji przedzjazdowej na­
leży wszechstronnie rozważyć 
zgłoszone na VI Plenum propozy­
cje zmian w statucie partii zmie­
rzające do pogłębienia demokra­
c ji wewnątrzpartyjnej. Chodzi tu 
między innym i o  przygotowanie 
na zjazd propozycji dotyczących 
zasad wyborów w partii, ograni­
czenia liczby kadencji na wybie­
ralnych funkcjach; zasad wyboru 
kom isji kontro li partyjnych, ogra­
niczenia równoczesnego sprawo­
wania przez te  same osoby funk­
c ji w adm inistracji państwowej i 
w partii.

Kom itet Centralny zaleca Biuru 
Politycznemu przedłożenie na naj 
bliższym posiedzeniu plenarnym 
KC koncepcji politycznych i orga­
nizacyjnych przygotowań do zja­
zdu oraz propozycji składu Ko­
m isji Zjazdowej.

1. Kom itet Centralny stoi na 
gruncie pełnej i rzetelnej realiza­
cji porozumień podpisanych przez 
przedstawicieli rządu z przedsta­
w icie lam i załóg robotniczych w 
Gdańsku, Szczecinie i Jastrzębiu 
oraz podkreśla, że g łówną gwa­
rancją ich realizacji jest szybkie 
przywrócenie normalnego rytmu 
produkcji, wydajna i dobrze zor­
ganizowana praca, dyscyplina 
społeczna oraz poprawa gospo­
darności.

2. K om itet Centralny uważa, ie  
obecnie sprawą najważniejszą 
jest zaspokojenie potrzeb rynku 
w podstawowe artykuły żywno­
ściowe i codziennego użytku oraz 
zobowiązuje rząd do  dokonania 
takich przekształceń w  strukturze 
p rodukcji oraz handlu zagranicz-

(D okończen ie  na s tr .  2)

E g ! ,  r t o w .  t o g . ........_ _ /
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Uchwała VI Plenum KC PZPR
(D okończen ie  ze s tr .  1) 

nogo, aby w możliw ie najw ięk- 
*zym stopniu ochronić spożycie 
ludności przed niekorzystnym 
w pływ em  zmniejszania się pro­
dukc ji rolnej i przemysłowej. Jest 
niezbędne aby w okresie najbliż­
szych tygodni załogi i dyrekcje 
zakładów  pracy dokonały wspól­
n ie przeglądu możliwości lepsze­
go dostosowania produkcji do po­
trzeb ludności. Należy ze szczegół 
ną troską przygotować zaopatrze­
nie zimowe załóg robotniczych i 
ogó łu  ludzi pracy.

3. W ychodząc naprzeciw postu­
la tom  zgłaszanym przez załogi 
pracownicze K om itet Centralny 
uważa za niezbędne pilne rozpa­
trzenie przez rząd zasad wpro­
wadzenia racjonowania sprzedaży 
m ięsa i jego przetworów. Zasady 
I formy tego racjonowania powin­
ny zostać p o d d a n i przed ich 
wprowadzeniem p< d społeczną 
dyskusję.

4. Wychodząc z założenia 
nadrzędności sprawy zaopatrze­
n ia  rynku K om itet Ce: 'ra iny zale­
ca rządowi w IV i  vartale br. 
obniżenie ogólnego f nziomu na­
k ładów  inwestycyjnych a zwłasz­
cza wstrzymanie n iektórych w ie l­
k ich i kapita łochłonnych obiektów 
I  dokonanie niezbędnych przesu­
nięć środków w ich strukturze na 
rzecz przemysłów rynkowych i 
produkujących na eksport. Jedno­
cześnie należy p iln ie  dokonać 
przeglądu zakupionych, a nie zain­
stalowanych maszyn . i urządzeń 
oraz zapewnić ich zagospodaro­
wanie.

5. K om itet Centralny stwierdza, 
łe  ro ln ictwo i gospodarka żywno­
ściowa pow inny uzyskać rzeczy­
w iste preferencje w polityce go­
spodarczej. Zapewnić należy 
zwiększony dop ływ  nawozów 
sztucznych, środków ochrony ro­
ślin, maszyn i urządzeń, węgla i 
m ateria łów  budow lanych d la wsi. 
Priorytet ro ln ictwa powinien zna­
leźć również odzwierciedlenie w 
d ługofa lowym  programie rozwoju 
kra ju w planie na najbliższe pię­
cio lecie z uwzględnieniem o p ła ­
calności produkcji rolnej.

6. Skoncentrować naieży w ysił­
k i załóg budow lanych oraz prze­
mysłu m ateria łów  budbwlanych 
na odrabianiu opóźnień w realiza 
c ji planu budownictwa mieszka­
niowego I in frastruktury socjalnej, 
zw łaszcza szpitali i przedszkoli.

7. Zgodnie z obowiązującym 
prawem  NIK I organa finansowe 
sprawdzą z punktu w idzenia źró­
d e ł pokrycia, wszystkie budzące 
wątpliwości prywatne inwestycje 
budowlane zrealizowane w osta t­
nim dziesięcio leciu, w tym  rów­
nież dom y letniskowe oraz zbudo­
wane poza gospodarstwami ro l­
n iczym i domy jednorodzinne.

8. Kom itet Centralny zaleca 
rządowi przyspieszenie prac nad 
ustaleniem minimum socjalnego, 
które stanowić powinno istotną 
przesłankę polityk i społecznej. 
Pogłębiać należy analizę kosztów 
utrzymania. Niezbędne jest okre ­
ślenie i przestrzeganie w p rakty­
ce re lacji między p łacą m inim al­
ną, średnią i maksymalną tak, 
aby sprzyjało to realizacji zasad 
spraw iedliwości społecznej i jed­
nocześnie tworzyło warunki do u- 
mocnienia m otywacyjnej ro li 
płac. Należy przyspieszyć pracę 
nad uporządkowaniem i uproszczę 
niem systemu płac.

9. Niezbędne jest wprowadze­
nie kom pleksowej reform y gospo­
darczej, której zadaniem powin­
no być siworzenie wszechstron­
nych warunków do umocnienia 
s'rategicznych funkcji planowa­
nia centra lnego oraz do dobrej 
pracy wszystkich ogniw  gospodar­
ki, a zvrfaszcza przedsiębiorstw. 
V/ poprawie działalności przedsię 
b lorsłw  powinny sprawdzić sfę 
założenia te j reform y. Ważnym 
celem reformy winno być znacz­
ne zwiększenie uczestnictwa sa­
morządu robotniczego i rad na­
rodowych w  zarządzaniu gospo­
darką. Za łożenia re form y powin­
ny być skierowane do powszech­
nej dyskusji przed IX Nadzwyczaj 
nym Zjazdem  Partii. Kom itet Cen 
trn ’ny zaleca w łączenie  do Ko­
m isji ds. Reformy Gospodarczej

przedstaw icie li zakładów pracy, a 
zwłaszcza załóg robotniczych, 
działaczy gospodarczych z przed­
siębiorstw i zjednoczeń oraz pra­
cowników nauki.

10. Za leca się rządowi przed­
łożenie Kom itetow i Centralnemu 
wszechstronnej oceny stanu go­
spodarki narodowej.

1. K om itet Centralny za jedno 
z g łównych zadań partii uznaje 
doskonalenie wszystkich instytu­
c ji i form  dem okracji socjalistycz­
nej w naszym państw ie. Odnosi 
się to zwłaszcza do konstytucyj­
nej ro li Sejmu i działalności rad 
narodowych. Za leca  się K lubowi 
Poselskiemu PZPR i zespołom 
radnych partyjnych działania w 
tym kierunku.

2. W  ce lu  dalszego rozwoju 
dem okracji socjalistycznej naieży 
bezzwłocznie podjąć prace usta­
wodawcze, zm ierzające do dosko 
nalenia prawno-instytucjonalnego 
modelu rad narodowych, samo­
rządu robotniczego, samorządu 
mieszkańców m iast i wsi oraz 
różnych form  spółdzielczości i 
samorządu spółdzielczego.

3. Kom itet Centralny opowiada 
się za odnową ruchu zw iązkowe­
go i za rozwojem i umacnianiem 
samorządności branżowych i no­
wo tworzonych związków zawo­
dowych. Partia stoi na stanowi­
sku dwustronnego konsekwentne­
go przestrzegania dekla racji za­
wartych w porozum ieniach, że 
nowe związki będą tworzone w 
oparciu o Konstytucję, uznanie 
podstaw socjalistycznego ustroju, 
naszych sojuszów I kierowniczej 
ro li partii w państwie.

Na nowych podstawach powin­
ny być ukształtowa<ne stosunki 
m iędzy związkam i zawodowym i a 
adm inistracją. Zw iązk i zawodowe 
powinny m leć w p ływ  na decyzje 
dotyczące warunków pracy, kosz­
tów utrzymania i polityk i społecz 
nej oraz aktywnie uczestniczyć 
w realizacji zadań produkcyjnych. 
W ażnym e lem entem  odnowy 
związków zawodowych powinien 
być rozwój dem okracji wewnątrz- 
zwlązkowej.

Należy jednocześnie przyspie­
szyć prace nad projektem  nowej 
ustawy o związkach zawodowych.

4. Kom itet Centralny PZPR u- 
waża za konieczne rozszerzenie 
partnerskiego udziafu m łodzieży 
i socjalistycznego ruchu m łodzie­
żowego w życiu społecznym kra­
ju. Otaczać się będzie opieką 
m łodą rodzinę oraz podnosić ro­
lę  m łodych i Ich odpow iedzia l­
ność za dalszy rozwój Polski.

5. Partia z szacunkiem odnosi 
się do stanowiska uczonych pol­
skich, pragnie zapewnić nauce 
korzystne warunki rozwoju I zwlęk

szyć je j w p ływ  na życie kraju. 
Polityka partii zmierzać będzie do 
podniesien ia  poziomu ośw iaty w 
oparciu o opinię społeczeństwa i 
jego  współudzia ł. Partia otaczać 
f , - o p i e k ą  rozwój kultury na­
rodowej.

VI

1. Niezbędne jest pogłębienie 
dem okrac ji życia wewnątrzpartyj­
nego, zapewnienie rzeczywistego 
w p ływ u członków partii na decy­
zje podejm owane przez w ładze 
partyjne, a także umocnienie kon 
tro lne j funkcji partii na wszyst­
kich szczeblach i we wszystkich 
ogniwach życia społecznego.

2. Wszystkie instancje i orga­
nizacje partyjne pow inny wzmóc 
pracę nad podnoszeniem ideowo- 
ści i  ofensywności działania człon 
ków partii, odważnie przeciwsta­
w iać się negatywnym zjawiskom 
życia społecznego, p lotce I dema 
gogil. Niezbywalnym zadaniem 
partii jest zwalczanie działalności 
s ił antysocjalistycznych. Należy 
stanowczo bronić dobrego im ie­
n ia zaangażowanych i uczci­
wych kadr przed nieuzasadniony­
m i atakam i i  pom ówieniam i, a 
jednocześnie wyciągać surowe 
konsekwencje w stosunku do o- 
sób, k tóre  nadużyty zasad socja­
lis tycznej e tyk i i zaufania partii. 
W po lityce  kadrowej przy dobo­
rze na kierownicze stanowiska 
należy bezwzględnie przestrzegać 
k ry te riów  wysokie j fachowości i 
poziom u Ideowo-m oralnego kan­
dyda tów , szerzej sięgać do kadr 
bezpartyjnych oraz stanowczo 
przeciwdziałać przesuwaniu ludzi 
n iesp/awdzających się na inne 
równorzędne stanowiska.

VII

W ażnym zadaniem Kom itetu 
Centralnego jest stałe  um acnia­
nie naszych sojuszy. Doskonalić 
nasz udzia ł ł współdzia łanie w 
ram ach RWPG oraz w  koa licy j­
nym systemie obronnym —  Ukła 
dzie Warszawskim. Nieustannie 
trosztczyć s ię  o pokojowy rozwój 
kra jiu, stan jego obronności, ład 
I bezpieczeństwo wewnętrzne.

VIII

Kom itet Centralny wyraża po­
dziękowanie wszystkim organiza­
cjom partyjnym I członkom par­
tii, którzy k ierując się troską o 
dobro i autorytet partii w ostat­
nim okresie oraz w czasie trwa­
nia VI Plenum KC nadesłali swo­
je  wnioski j propozycje. Zostaną 
one rozpatrzone w toku przygo­
towań do IX Zjazdu PZPR.

KOMITET CENTRALNY PZPR 
Warszawa, październik 1980 r.

Andrzej Bosowski —  starszy 
mistrz w Raciborskiej Fabryce 
K otłów  „R afako" w Rociborzu, 
woj katow ickie.

Stefan Fiuk —  monter bryga­
dzista zaplecza ruchu i łączności 
PKP w  Siedlcach.

S tanisław Gabrielskł —  prze­
wodniczący Zarządu Głównego 
Socjalistycznego Związku Studen­
tów Polskich;

Janina Kostrzewska —  monter­
ka maszyn liczących —  brygadzi- 
stka w Centrum Kom puterowych 
Systemów Aparatury i Pomiarów 
,Mera-Elwro" we W rocławiu.

Bolesław Kowalczyk —  I rozle­
wać* w  Hucie „Z a w ie rc ie " woj. 
katow ickie.

Tadeusz Kościowski —- ro ln ik z 
woj. b ialskopodlaskiego.

Józef Masny —  l sekretarz KW 
PZPR w Opolu.

Nowo pow ołan i
Członkowie KC PZPR

Stanisław Miśkiew lcz —- I se­
kretarz KZ PZPR w Stoczni Szcze­
cińskie j im. A. Warskiego.

Roman Ney —  rektor Akadem ii 
Górniczo-Hutniczej w Krakowie.

Jadwiga Nowakowska —  mistrz 
szwalni w Zakładach Przemysłu 
Dziewiarskiego „Fem ina”  w Ło­
dzi.

Stanisław O pałko —- zasłużony 
działacz społeczny (rencista), 
członek Egzekutywy KW w Tar­
nowie, przewodniczący W K FJN.

M ieczysław Róg-Swiostek —  re­
daktor naczelny „C hłopsk ie j Dro- 
g i".

Henryk Szablak —  sekretarz 
KW PZPR w Warszawce.

Edward Szymański —  I sekre­
tarz KW PZPR we W łocławku.

Andrzej W asilewski —  dyrektor 
Państwowego Instytutu W ydaw­
niczego.

Zastępcy członków KC PZPR
Zdzisław Balicki —  przewodni­

czący Kom itetu do spraw Radia i 
Telewizji.

W iesław Bek —  naczelny redak 
tor „Trybuny Ludu".

Jan Buraś —  maszynista kole­
jowy W ęzła PKP w Kielcach.

Jerzy Kusiak —  I sekretarz KW 
PZPR w Poznaniu.

Henryk Lewandowski —  rurarz

okrętowy w Stoczni im. Komuny 
Paryskiej w Gdyni.

M icha ł N iedźwiedź —  ł sekre­
tarz KW PZPR w Pile.

Jerzy Romanik —  górnik bryga­
dzista Kopalni W ęgla Kamienne­
go „S iem ianow ice".

A lb in Siwak —  brygadzista bu­
dow lany Kombinatu Budownictwa 
M iejskiego W arszowa-W schód.

Członkowie CKKP
Z grona członków KC PZPR:
Bolesław Dróżdź —  ustawiacz, 

brygadzista w Hucie „S talowa 
W o la ", woj. tarnobrzeskie.

Leonard Gadzinowski —  dyrek­
tor Bartoszyckiego Kombinatu 
Rolnego, woj. olsztyńskie.

Zofia Grzyb —  brygadzistka w 
Radomskich Zakładach Przemysłu 
Skórzanego „R adoskór" w Rado­
miu.

Zygm unt Stępień —  członek 
KC, b. k ierownik W ydzia łu Kadr 
KC.

Henryk Szafrański —  członek 
Rady Państwa.

Zygmunt W roński —  rdzeniarz 
w  Zakładach Mechanicznych „U r 
sus".

A ntoni W róbel —  elektromonter 
w  Mazowieckich Zakładach Rafi­
neryjnych i Petrochemicznych w 
Płocku.

Stanisław Z ie liński —  nasta­
wiacz w Fabryce Lokomotyw i 
W agonów „H . C egie lsk i" w  Po­
znaniu.

Z  grona zastępców członków 
KC:

Henryk Bienlaszewski —  bryga­

dzista w „C hem itex-E lana" w To­
runiu.

Spoza Komitetu Centralnego:

M ichał Atłas —  kierownik W y­
działu Adm inistracyjnego KC.

Jan Bombaś —  I sekretarz Ko­
m itetu Fabrycznego PZPR w  Hu­
cie im. Lenina.

Barbara Krupa-W ojciechowska 
—  profesor Akadem ii Medycznej 
w Gdańsku, członek KW PZPR w 
Gdańsku.

Tadeusz Madej —  tokarz w 
Zakładach „DaJm el" we W rocła­
wiu, członek Egzekutywy KZ 
PZPR.

Jan Maiyszka —  I wytopi ocz. 
stalowni w  Hucie im. Nowotki w 
Ostrowcu Sw., członek KZ PZPR.

W ładysław  Maczuga —  mistrz 
w WSK Mielec, przewodniczący 
Zakładow e j Kom isji Kontro li Par­
ty jnej, członek KW PZPR.

Jerzy Urbański —  I sekretarz 
KZ w Ministerstw ie Handlu Za­
granicznego i Gospodarki Mor­
skiej.

Sytuacja polityczna 
i alctaain© zacEsita ; i r t i l

(D okończenie i ze s tr .  1)

—  za ła m a n ie  p rze p isó w  p ra ­
w a  w  d yspo no w a n iu  ś ro d k a m i 
b ud ż e to w y m i, n iegospodarność 
i  ro zrzu tno ść  w  w y d a tk a c h  na 
cele re p reze n ta cy jn e ,

—- za rażące n arusza n ie  p rze ­
p isów  fin a n s o w y c h  p rz y  d yspo ­
n o w a n iu  ś ro d k a m i d e w iz o w y m i, 
k o p ro d u k c ji f i lm ó w  i  p o w o ły ­
w a n iu  spó łek z u d z ia ło w c a m i 
za g ran iczn ym i,

—  za poważne n ie p ra w id ło ­
w ości w  k ie ro w a n iu  K o m ite te m  
i  k s z ta łto w a n iu  s to s u n k ó w  m ię ­
d z y lu d z k ic h , t łu m ie n ie  k r y t y k i  
w y ra ża ją ce  się w  w y c ią g a n iu  
k o n s e k w e n c ji s łu ż b o w y c h  aż do 
z w o ln ie n ia  z p ra c y  w łą c z n ie  o - 
ra z  n ie licze n ie  się z o p in ią  
p o d s ta w o w e j o rg a n iz a c ji p a r ­
ty jn e j i  ra d y  z a k ła d o w e j.

—  za u tru d n ia n ie  k o n t ro l i  
d z ia ła ln o ś c i K o m ite tu  ds. R a d ia

i  T e le w iz ji i  p rz e c iw s ta w ia n ie  
się w y p e łn ia n iu  us ta w o w ych  
fu n k c j i  N IK  wobec K o m ite tu .

W  o pa rc iu  o dotychczasow e 
us ta le n ia  K o m ite t C e n tra ln y  
p os tanaw ia :

1. O dw o łać  ze s k ła d u  cz ło n ­
k ó w  K C  to w . M a c ie ja  Szcze­
pańskiego.

2. O dw ołać ze s k ła d u  zastęp­
ców  cz łonków  K C  to w . Euge­
n iusza  P a tyka .

3. Z lec ić  K o m ite to w i Z a k ła ­
dow em u P ZP R  p rz y  K o m ite c ie  
ds. R T V  ro z p a trz e n ie  —  w  t r y ­
b ie  p iln y m  —  z a rz u tó w  i  zasto­
sow anie  zgodnie  z zasadam i 
s ta tu tu , s a n k c ji p a r ty jn y c h  w o ­
bec M . Szczepańskiego i E. Pa­
ty k a .

P row adzona  przez o rgana  
N a jw yższe j Iz b y  K o n tro li i  
P ro k u ra tu ry  P R L  k o n tro la  m a 
na  ce lu  —  zgodnie  z zasadam i 
p ra w orząd n ośc i o s ta len ie  osob i­
s te j i  p ra w n e j odp ow ie dz ia ln o ­

ści poszczególnych cz ło nkó w  
k ie ro w n ic tw a  K o m ite tu  ds. R a­
d ia  i  T e le w iz ji.

W  im ie n iu  B iu ra  P o lity c z n e ­
go K C  PZPR  I  se kre ta rz  K C  
S ta n is ła w  K a n ia  p rz e d s ta w ił 
p ro po zyc je  u zup e łn ien ia  sk ła du  
cz ło nkó w  i  zastępców  cz ło nkó w  
K o m ite tu  C e ntra ln e go  o raz ro z­
szerzenia sk ła du  C e n tra ln e j 
K o m is ji K o n tro li P a r ty jn e j.

K o m ite t C e n tra ln y  o d w o ła ł 
cz łonka  B iu ra  P o lityczne go  K C  
P ZP R  —  A n d rz e ja  Ż a b ińsk ie g o  
z fu n k c j i  sek re ta rza ~ K C  PZPR. 
w  z w ią z k u  z w y b o re m  go na 
I  s e k re ta rza  K W  P ZP R  w  K a ­
tow icach .

K o m ite t  C e n tra ln y  p ow o ła ł 
na se k re ta rza  K C  PZPR  cz łon ­
ka  B iu ra  P o litycznego  K C  —  
K a z im ie rz a  B a rc ik o w s k ic g o .

N a  zastępców  cz ło nkó w  B iu ra  
P o lityczne go  K C  P ZPR  p ow o ­
ła n o  W ła d y s ła w a  K ru k a  —  I  
s e k re ta rz a  K W  P ZP R  w  L u b ­

l in ie  i  Rom ana N eya  — re k to ­
ra  A G H  w  K ra k o w ie .

Na cz ło nka  S e k re ta r ia tu  K C  
P Z P R  pow o łano  S ta n is ła w a  
G ab rie lsk ieg o , p rzew odn iczące ­
go Z G  SZSP.

P ropozyc je  zo s ta ły  p rz y ję te  
w  w y n ik u  g loso w a n ia  je d n o ­
m yś ln ie .

S ta n is ła w  K a n ia  z ło ż y ł g ra ­
tu la c je  tow arzyszom  p ow o ła ­
n ym  do c e n tra ln y c h  w ła d z  p a r­
ty jn y c h .

N a zakończen ie  o brad  p rze­
m ó w ie n ie  w y g ło s ił I  sekre ta rz  
K C  S ta n is ła w  K a n ia  (te ks t po­
d am y  w e w to rk o w y m  w y d a n iu  
„K u r ie ra ” ).

V I  P le nu m  K o m ite tu  C e n tra l­
nego P o ls k ie j Z jednoczone j 
P a r t i i  R obo tn icze j zakońoz^ło  
sie o dśp iew an iem  M ię d z y n a ro ­
d ó w k i.
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CS lal „Kuriera
D O K Ł A D N IE  35 la t  tem u , 6 

p a ź d z ie rn ik a  1945 ro k u , u kaza ł 
się p ie rw szy  n u m e r „K u r ie ra  
Szczecińsk iego” . W  m in io n ą  so­
botę  c z ło n k o w ie  jego zespołu 
s p o tk a li się z w ła d z a m i p o li­
ty c z n y m i i  a d m in is tra c y jn y m i 
w o je w ó d z tw a . ' '

S e k re ta rz  K W  P Z P R  w  Szcze - 
c im e  Tadeusz W a lu s z k ie w ic a  
w y s o k o  o cen ił os iągn ięc ia  re -  , 
a a k c ji ,  sk ła d a ją c  je j  zespo łow i 
w y ra z y  serdecznego p od z ię ko ­
w a n ia  i  szacunku  za d o tych cza ­
sową pracę. S e k re ta rz  K W  
P Z P R  D a n u ta  K rze m a ń ska  w  
s w y m  k ró tk im  w y s tą p ie n iu  
p o d k re ś liła  ro lę  w ie lu  a k c ji 
p u b lic y s ty c z n y c h  i  o rg a n iz a c y j­
n ych  p o d e jm o w a n y c h  przez 
„ K u r ie r ”  w  in te re s ie  m ias ta  i 
je go  m ieszka ńcó w  R zetelność 
p ra c y  d z ie n n ik a rs k ie j,  rzeczo­
w ość p o d e jm o w a n e j k r y t y k i  i 
w ia ry g o d n o ś ć  p u b lik a c ji p od ­
k re ś l i ł  w o je w o d a  H e n ry k  K a - 
n ic k i,  p rz y łą c z a ją c  się do szcze 
ry c h  g ra tu la c ji.  Za tę  w ysoką  
ocenę d z ie n n ik a rs k ie j s łużby  
p o d z ię k o w a ł re d a k to r  nacze lny 
„K u r ie ra  S zczecińskiego”  I r e ­
neusz Je lonek.

Podczas sp o tka n ia  n ie k tó ­
ry c h  tz ło n k ó w  zespołu u de ko ­
ro w a n o  odznaczen iam i . p a ń s t­
w o w y m i i  re g io n a ln y m i. K r z y ­
że K a w a le rs k ie  O rd e ru  O d ro ­
dzen ia  P o ls k i o trz y m a li red. 
re d . Tadeusz R ek, E d w a rd  W n  
tu s z y ń s k i i A n n a  Ż y w c z a k , Z ło  
te  K rz y ż e  Z a s łu g i J e rzy  T i-  
m en i  A n d rz e j Z b o roń , S re b r­
ne K rz y ż e  Z a s łu g i Jo la n ta  F r y -  
d ry k ie w ic z  i Jacek Jas iew icz, 
B rą z o w y  K rz y ż  Z a s łu g i Jacek 
G rażew icz . O dzn a kam i „G ry fa  
P om orsk ieg o ”  u de ko row an o  
Jacka  G rażew icza , M a r ię  G ro ­
chow ską , Z b ig n ie w a  J o d k o - 
w sk iego , E lżb ie tę  P le ś n ia ro - 
w ic z , A nn ę  W ię c k o w s k ą -M a - 
chay i M a ria n n ę  T u r liń s k ą -  
W itu szyń ską . O dznakę  „Z a s łu ­
żony D z ia ła cz  K u l tu r y ”  w rę ­
czono U rs z u li P o m o rsk ie j.

Po s p o tk a n iu  c z ło n k o w ie  ze-

Wyniki wyborów do Bundestagu

ZE S P Ó Ł  „K u r ie r a ”  w  c h w ilą  po z ło żen iu  k w ia tó w  u  stóp
P o m n ik a  C z y n u  P o la k ó w . F o t.: Zb . J o d k o w s k i

społu  re d a k c y jn e g o  u d a li się 
pod P o m n ik  C zynu  P o la k ó w , u 
s tóp  k tó re g o  z ło ż y li w ią z a n k i 
k w ia tó w . N a stępn ie , o g od z i­
n ie  13, w  sa lach Z a m k u  K s ią ­
żą t P o m o rs k ic h  o db y ło  się o- 
tw a rc ie  c ie k a w e j w y s ta w y  fo ­
to g ra f ic z n e j pod has łem  „Szcze 
c in ia n ie  80” . Z a prezen tow ane  
na n ie j fo to g ra m y  są p lonem  
p le n e ru  zo rgan izow anego  p rzez 
naszą re d akc ję .

R e da kc ja  „K u r ie ra  Szczeciń­
sk iego ”  sk ła da  serdeczne po­
d z ię k o w a n ia  ty m  w s z y s tk im  
in s ty tu c jo m , o rg a n iz a c jo m  i o- 
sobom p ry w a tn y m , k tó re  na­
d es ła ły , bądź p rz e k a z a ły  te le ­
fo n iczn ie , życzenia  z  o k a z ji n a ­
szego św ię ta .

Prasa światowa 
o obradach

VI Plenum KG PZPR
W S Z Y S T K IE  g łó w n e  agencje  

p rasow e n a d a ły  bardzo  obszer­
ne o m ó w ie n ia  re fe ra tu  B iu ra  
P o lityczne go  K C  P Z P R  na V I  
P le n u m  K o m ite tu  C e n tra ln e go  
p a r t i i .  A ge n c ja  F ra n c e  Presse 
s tw ie rd z a , że p re z e n tu ją c  re fe ­
ra t  S ta n is ła w  K a n ia  za po w ie ­
d z ia ł odnow ę m o ra ln ą  i  re o rg a ­
n izac ję  p a r t i i.  Jego w y s tą p ie ­
n ie  —  p od kre ś la  age nc ja  —  
św ia d czy ło  o w o li  p rz y w ró c e n ia  
d ia log u  z lu d ź m i p ra cy .

U w agę  z w ró c iła  p ro p o z y c ja  I  
se k re ta rza , a b y  K o m ite t  C e n t­
ra ln y  s p ra w o w a ł sku teczną  kon  
tro lę  nad  d z ia ła ln o śc ią  B iu ra  
P o lityczne go , a  także , a b y  N a j­
wyższa Izb a  K o n tro l i  d oko na ła  
w e ry f ik a c j i  s łuszności za kup ów  
o bcych  lic e n c ji i p ra w id ło w o ś c i 
za rządzania  w ie lk im i in w e s ty ­
c ja m i o s ta tn ic h  la t.

K o re s p o n d e n t R e ute ra  z w ra ­
ca uw agę, że w y s tą p ie n ie  I  se­
k re ta rz a  z a w ie ra ło  su ro w ą  k r y ­
ty k ę  d z ia ła ln o ś c i p o p rze dn ich

„Gaudeamus igitur
w WSM, WSP i AR

W  M IN IO N Ą  sobotę w  W yż­
szej Szkole  M o rs k ie j,  W yższe j 
S zko le  Pedagogiczne j i A k a d e ­
m i i R o ln ic z e j o d b y ły  się u ro ­
czystości in a u g u ru ją c e  ro k  a k a ­
d e m ic k i.

P R Z Y S Z L I  o f ic e r o w ie  m a r y n a r k i  
h a n d lo w e j  s p o tk a l i  s ię  t r a d y c y jn ie  
n a  W a ła c h  C h ro b re g o . T a  d w u n a ­
s ta  j u ż  z  k o le i  in a u g u r a c ja  r o k u  
a k a d e m ic k ie g o  W S M  z b ie g a  s ię  z 
60 r o c z n ic ą  p o w s ta n ia  p o ls k ie g o  
s z k o ln ic tw a  m o rs k ie g o . F a k t  te n  
p o d k r e ś l i ł  w  s w o im  o k o l ic z n o ś c io ­
w y m  w y s tą p ie n iu  r e k to r  u c z e ln i,  
p r o f .  d r  k p t .  ż .w . A le k s a n d e r  W a l­
c z a k . R e k to r  p r z y w o ła ł  p a m ię c i na 
z w is k a  w y b i t n y c h  n a u c z y c ie l i  
k a d r  d la  g o s p o d a r k i m o r s k ie j ,  l u ­
d z i s z c z e g ó ln ie  b l is k ic h  S z c z e c in o ­
w i  —  k p t .  K o n s ta n te g o  M a c le je w l-  
c za  i  A n to n ie g o  L e d ó c h o w a k ie g o .

N a s tę p n ie  w  o b e c n o ś c i s e n a tu  i  
l ic z n ie  p r z y b y ły c h  m ie s z k a ń c ó w  n a  
s ze g o  m ia s ta  o d b y ło  s ię  ś lu b o w a n ie  
‘  im m a t r y k u la c ja  s tu d e n tó w  n o w o  
p r z y ję t y c h .  W  d a ls z e j k o le jn o ś c i  
g ło s  z a b ra ł w ic e m in is te r  T a d e u s z  
N e s te ro w ic z . M ó w c a  n a w ią z a ł d o  
t r a d y c j i  p o ls k ie g o  s z k o ln ic tw a  m o r  
s k ie g o , tw o r z e n ia  s z k ó ł m o r s k ic h  
w  G d y n i  1 S z c z e c in ie . W s p o m n ia ł 
t a k ż e  o z a w a r t y m  p o ro z u m ie n iu  z 
K o m is ją  R o b o tn ic z ą  W S M , k t ó r e j  
je d e n  z  n a jw a ż n ie js z y c h  p o s tu la ­
tó w  d o ty c z y ł  s tw o r z e n ia  le p s z y c h  
w a r u n k ó w  d la  r o z w o ju  s z c z e c iń ­
s k ie j  s z k o ły  m o r s k ie j .  N a  z a k o ń ­
c z e n ie  u ro c z y s to ś c i z a s łu ż e n i n a ­
u c z y c ie le  a k a d e m ic c y  u h o n o r o w a n i  
z o s ta l i  o d z n a c z e n ia m i p a ń s tw o w y ­
m i  i  r e s o r to w y m i.  K r z y ż  K a w a le r ­
s k i  O r d e ru  O d ro d z e n ia  P o ls k i  o -  
t r z y m a ł  d c c . d r  in ż .  J e r z y  M ie rz e ­
je w s k i  a Z ło te  K r z y ż e  Z a s łu g i — 
d o c . A n d r z e j  J a ś k ie w ic z ,  in ż .  T a ­
d e u s z  N o w a la n y ,  irs i .  K a z im ie rz  

■ P a n o w ic z , łn ż .  B o le s ła w  D u d z ic  i  
T a d e u s z  M a ta ls k l.  P o n a d to  6 osó b  
o t r z y m a ło  S re b rn e , zaś 4 — B rą z o ­
w e  K r z y ż e  Z a s łu g i.  W rę c z o n o  ta k ­
że o d z n a c z e n ia  re g io n a ln e  1 w y ­
r ó ż n ie n ia  r e s o r to w e ,  z e s p o ło w e  i  
in d y w id u a ln e .

U R O C Z Y S T O Ś Ć  in a u g u r a c y jn a  
W y ż s z e j S z k o ły  P e d a g o g ic z n e j o d ­
b y ła  s ię  w  S a l i  B o g u s ła w a  z a m k u  
K s ią ż ą t  P o m o r s k ic h .  W  ty m  r o k u  
ro z p o c z n ie  t u t a j  n a u k ę  3238 s tu d e n  
tó w ,  a  w ś ró d  n ic h  637 n o w o  p r z y ­
ję ty c h .  W  o k o l ic z n o ś c io w y m  w y s tą  
p ie n iu  r e k t o r  u c z e ln i d o c . d r  H e n ­
r y k  L e s lń s k i p o d k r e ś l i ł  k o n ie c z ­
n o ś ć  z w ię k s z e n ia  r o l i  s a m o rz ą d n o ­
ś c i s tu d e n c k ie j ,  w y r a z i ł  p o p a rc ie  
d la  a k t y w n ie js z e g o  u d z ia łu  m ło ­
d z ie ż y  a k a d e m ic k ie j  w  p ro c e s ie  d y  
d a lc ty c z n o -w y c h o w a w c z y m . M ło d z i 
w  w ię k s z y m  s to p n iu  n iż  d o ty c h c z a s  
u d z ie la ć  s ię  b ę d ą  w  o rg a n a c h  k o ­
le g ia ln y c h  s z k o ły .  M ó w c a  o m ó w i ł  
ta k ż e  r e m o n to w ó - in w e s ty c y jn e
p r o b le m y  s z c z e c iń s k ie j u c z e ln i h u ­
m a n is ty c z n e j.

P o  p r z y ję c iu  ś lu b o w a n ia  p rz e z  
n a jm ło d s z y c h  s tu d e n tó w  W S P , k i l ­
k u n a s tu  p r a c o w n ik ó w  n a u k o w y c h  
o t r z y m a ło  z e s p o ło w e  i  I n d y w id u a l ­
n e  n a g r o d y ,  p rz y z n a n e  p rz e z  m in i ­
s t r a  n a u k i ,  s z k c d n ic tw a  w y ż s z e g o  i  
te c h n ik i .

T A K Ż E  A k a d e m ia  R o ln ic z a  m ia ­
ła  s w o ją  u ro c z y s to ś ć  ¡ in a u g u ra c y j­
n ą . W p ro w a d z e n ia  d o k o n a ł  r e k to r ,  
p r o f .  d r  h a b . Id z i  D r z y c im s k i ,  k t ó ­
r y  o m ó w i ł  d o ty c h c z a s o w y  d o ro b e k  

.n a u k o w o - d y d a k ty c z n y  a k a d e m ii  w  
m in io n y m  r o k u  a k a d e m ic k im .  P o ­
in fo r m o w a ł  ta k ż e  o  z g ło s z o n y c h  
p rz e z  p r a c o w n ik ó w  u c z e ln i i  s tu ­
d e n tó w  p o s tu la ta c h .  B ę d ą  o n e  w  
n a jb l iż s z y m  te r m in ie  o m ó w io n e  1 w  
m ia r ę  m o ż liw o ś c i s to p n io w o  r e a l i ­
z o w a n e .

P o  I m m a t r y k u la c j i  s tu d e n tó w  1
r o k u  k i lk u n a s tu  p r a c o w n ik ó w  n a ­
u k o w y c h  u c z e ln i u d e k o r o w a n y c h  
z o s ta ło  Z ło t y m i  1 B r ą z o w y m i K r z y ­
ż a m i Z a s łu g i o ra z  o d z n a c z e n ia m i 
„ G r y f a  P o m o rs k ie g o ” . P o n a d to  w r ę  
c z o n o  ta k ż e  1® n a g ró d  z b io ro w y c h  
i  in d y w id u a ln y c h ,  p r z y z n a n y c h  za 
o s ią g n ię c ia  n a u k o w e  1 d y d a k ty c z n e  
p rz e z  m in is t r a  n a u k i ,  s z k o ln ic tw a  
w y ż s z e g o  i  t e c h n ik i .  U ro c z y s to ś ć  
z a k o ń c z y ! w y k ła d  in a u g u r a c y jn y  
p r o f .  d r  h a b . Z y g m u n ta  D o w g la ł ło ,  
n t .  „ S y s te m  z a rz ą d z a n ia  w e w n ę tr z ­
n e g o  w  p s z e d s ię b io is tw ie  r o ł - i~  
czym .” .  (p c j

Zwycięstwo
koalicji SPD -  FDP
B O N N  P A P . A g e n c ja  D P A  podała  pe łn ie jsze  w y n ik i  o f ic ja l­

ne (w g  k o m u n ik a tu  F e d e ra ln e j K o m is ji W y b o rc z e j) n ie d z ie l­
n ych  w y b o ró w  do  B undestagu . P o tw ie rd z a ją  one zw yc ię s tw o  
k o a lic j i  S P D -F D P  i  p orażkę  o p o z y c y jn e j C D U /C S U .

O to  lic z b a  o dd an ych  g łosó w  i  p o d z ia ł m a n d a tó w  (w  n a w ia ­
sach dane z p op rze dn ich  w y b o ró w  w  1976 ro k u ): 

fre k w e n c ja  w y b o rc z a : 88,7 p roc. (90,7).

w ła d z , k tó re  p o p e łn iły  w ie le  
b łęd ó w  gospodarczych , a także 
p rz e ja w ia ły  a ro ga nc ję  i  le kce ­
w ażen ie  g łosów  społeczeństwa. 
Podobne e lem en ty  p od kre ś la  a 
g enc ja  U P I.

W szys tk ie  w ło s k ie  d z ie n n ik i 
nde w y łą c z a ją c  w a ty k a ń s k ie g o  
„O sse rva to re  R om ano”  in fo r ­
m u ją  szeroko o obradach  V I 
P le n u m  K C  P ZP R . W y b ija ją  
one te  fra g m e n ty  re fe ra tu , w  
k tó ry c h  m ow a  je s t, iż  w y d a ­
rze n ia  o s ta tn ich  ty g o d n i n ie  by 
ły  p ro te s tem  p rz e c iw k o  soc ja ­
liz m o w i, a le  p rz e c iw  narusza ­
n iu  zasad so c ja lizm u . C y tu je  
s ię  ró w n ie ż  fra g m e n t m ó w ią cy  
o p o trze b ie  p rze p ro w a d zen ia  
g łę b o k ic h  re fo rm  w  zarządza­
n iu  i  p la n o w a n iu .

T e le w iz ja  za cho dn io n iem iec- 
k a  p rzekaza ła  ju ż  w  sobotę 
w ie czo re m  obszerną re la c ję  z 
o brad  V I  P le nu m . Zw róco no  
uw agę na ostrą  k ry ty k ę  b y łe ­
go k ie ro w n ic tw a  p a r t i i  i  rzą d u , 
zapow iedź re fo rm  gospodar­
czych o ra z  z w o ła n ia  n ad zw y­
cza jnego  z jazdu  p a r t i i .  P rasa 
zac b od n iom  em i ec k  a podkreś la , 
że n o w y  p rzyw ó dca  P Z P R  opo­
w ie d z ia ł się za dalszą dem o­
k ra ty z a c ją  życ ia  p o lityczn e go  i  
społecznego. (P A P )

Pogłoski w Waszyngtonie

p ro cen t o ddanych  g łosów  
SPD 42 9 (42,6)
F D P  10,6 (7,9)

liczb a  m a n d a tó w  
218 (214)

53 (39)

C D U
CSU

53,5 (50,6)

34.2 (38,0)
10.3 (10,6)

44,5 (48,6)

271 (253)

174 (190) 
52 (53)

226 (243)

L IZ B O N A  P A P . W  n ie d z ie l­
n y c h  w y b o ra c h  p a r la m e n ta r­
n ych  w  P o r tu g a li i zw yc ię s tw o  
o d n ió s ł S o jusz  D e m o k ra ty c z n y  
—  c e n tro p ra w ic o w a  k o a lic ja  
dotychczasow ego p re m ie ra  F ra ń  
Cisco Sa C a rn e iro . O fic ja ln e  
w y n ik i n ie  zos ta ły  jeszcze opu ­
b lik o w a n e . Z  dotychczasow ych  
u s ta le ń  w y n ik a  je dn a k , że 
w s p o m n ia n y  so jusz, w  sk ład  
k tó re g o  w chodzą  soc ja ldem o­
k ra c i,  ch rze śc ija ńscy  d em okra c i 
i m o n a rc h iś c i, zd ob y ł co n a j-

Zyciu rannych nie zagraża

niebezpieczeństwo

Kraksa kolejowa
w Dąbiu

W C Z O R A J  k ilk a  m in u t  po  go dz .
9 w  r e jo n ie  d w o rc a  to w a ro w e g o  
P K P  S z c z e c in -D ą b ie  w y k o le i ł  s ię  
w a g o n  p o c ią g u  to w a ro w e g o , k t ó r y  
z a h a c z y ł t r z y  k o ń c o w a  w a g o n y  
p o c ią g u  o s o b o w e g o  r e la c j i  S zcze c in  
—P o z n a ń , W  k r a k s ie  d o z n a ło  o b r a ­
ż e ń  sześć osó b , z cze g o  t r z y  p rz e ­
b y w a ją  w  s z p i ta lu  p r z y  u L  A r k o ń -  
s k łe j .  Są to :  P io t r  C ie ś l ik  *  H e p -  
to w ra , E u g e n ia  P ie t ra s  ze S ta r g a r ­
d u  o ra z  m ie s z k a n k a  S zcze c ina , M a ­
r ia  C y b u ls k a .  Ż y c iu  ra n n y c h  n ie  
z a g ra ż a  n ie b e z p ie c z e ń s tw o .

P r z y c z y n y  w y p a d k u  o ra z  w y s o ­
k o ś ć  s t r a t  b a d a  k o m is ja  e k s p e r tó w  
D O K P . K r a k s a  n ie  s p o w o d o w a ła  
p r z e r w y  w  r u c h u  p o c ią g ó w »  (ftp )

m n ie j 131 m a n da tów . Oznacza 
to  jednoczesną p orażkę  p o r tu ­
g a lsk ich  partia  le w ic o w y c h , a 
także  p re zyde n ta  A n to n io  R a - 
m a lh o  Eanesa, k tó r y  p o p ie ra ł 
o tw a rc ie  F ro n t  R e p u b lik a ń s k i 
i S o c ja lis ty c z n y  M a r io  Soaresa. 
P re z y d e n to w i f a k t  te n  u tru d n i 
n ie w ą tp liw ie  e w e n tu a ln ą  re - 
e lekc ję  w  w y b o ra c h  p rz e w i­
d z ian ych  na 7 g ru d n ia .

W yraźn e  z w y c ię s tw o  s ił p ra ­
w ic o w y c h  je s t, p odobn ie  ja k  
b y ło  n im  p rzed  p ó ł ro k ie m , 
dość n iespodziew ane i  oznacza 
iż  P o r tu g a lia  może c a łk o w ic ie  
ju ż  ode jść od zdobyczy re w o ­
lu c j i  k w ie tn io w e j z 1974 ro k u . 
Rząd Sa C a rn e iro  będzie  m ó g ł 
b o w ie m  bez t ru d u  p rz e p ro w a ­
d z ić  re fo rm y  o w y d ź w ię k u  p ra ­
w ic o w y m , k tó re  za po w ia d a ł, 
zw łaszcza w  d z ied z in ie  gospo­
d a rcze j. N a s tąp i s iln e  um oc­
n ien ie  se k to ra  p ry w a tn e g o , do­
konane  zostaną, ja k  się p rz y ­
puszcza, o d p o w ie d n ie  z m ia n y  w  
k o n s ty tu c j i k ra ju .  P re m ie r za­
p o w ie d z ia ł pon ad to , łż  n ie  zgo­
dzą się  na pozostan ie  na czele 
rzą d u  w  p rz y p a d k u  ponow nego 
w y b o ru  na  p re zyde n ta  A n to n io  
R a m a lh o  Eanesa. W iad om o  też, 
iż  p op ie ra  on k a n d y d a tu rę  ge­
n e ra ła  A n to n io  Soaresa C a m e - 
iro ,  postać s tosu n kow o  m a ło  
znaną na  p o r tu g a ls k ie j scenie  
p o lity c z n e j.

Muskie ustąpi?
W A S Z Y N G T O N  P A P . W  W a­

szyng ton ie  n ad a l u m a c n ia ją  się 
p o g ło sk i o ty m , że s e k re ta rz  
s tanu  E dm un d  M u s k ie  w  w y ­
p a d ku  zw yc ię s tw a  w yborczego  
C a rte ra  z re zyg nu je  z u d z ia łu  w  
p ra cach  a d m in is tra c ji p rezyden  
ta  w  jego  d ru g ie j k a d e n c ji. U -  
w aża  się, że obecny se k re ta rz  
s tanu  je s t co raz b a rd z ie j ro z­
c za ro w an y  sw o ją  p ozyc ją  i  sto­
su n k a m i z B ia ły m  D om em . Za ­
o s trza ją  się podobno s tosu n k i 
M u sk ie go  ze Z b ig n ie w e m  B rze ­
z iń s k im  i m nożą się dow ody, że 
w  w ie lu  sp ra w ach  s e k re ta rz  s ta  
nu nie zgadza się ze s ta n o w i­
sk ie m  samego p re zyde n ta . Sądzi 
się np. że M u s k ie  b y ł p rze c iw ­
n y  w y s y ła n iu  do  A ra b ii  Sau­
d y js k ie j a m e ry k a ń s k ic h  samo­
lo tó w  z w yposażen iem  ra d a ro ­
w y m , uw aża ją c , że U S A  n ie  po 
w in n y  się w  ża dn e j fo rm ie  a n ­
gażować w  obecny k o n f l ik t  na 
Ś ro d k o w y m  W schodzie .

Trzeci tydzień wojny

irańsko-irackiej

Nalot
na Teheran

T E H E R A N , B A G D A D  P A P . 
Rozpoczą ł saę trz e c i ty d z ie ń  
w o jn y  k a ń s k o - ira c k ie j.  W  B ag ­
dadzie  podano, że sa m o lo ty  
ira c k ie  zn iszczy ły  2 m aszyny  
ty p u  „B o e ing -747 ”  na lo tn is k u  
teh e ra ńsk ira  a  także  u rządze ­
n ia  n a fto w e  na p o łu d n io w y m  
p rze dm ieśc iu  s to lic y  Ira n u . Za ­
k o m u n ik o w a n o  ró w n ie ż  o  ze­
s trz e le n iu  20 sa m o lo tó w  i za to ­
p ie n iu  10 o k rę tó w  k a ń s k ic h . 
Ź ró d ła  ira ń s k ie  p o d a ły  o  a ta ­
ka ch  sa m o lo tó w  ira c k ic h  na 
T e he ra n  i  8 in n y c h  m ie jsco ­
w ości w  Ira n ie . S tw ie rdzo n o , 
te  n a lo t na  T e he ra n  n ie  spo­
w o d o w a ł w ię k s z y c h  zniszczeń. 
D tłoud,¿ka rze , k tó rz y  o d w ie d z ili 
ir a ń s k i p o r t  C horam sz& r ostrze 
l iw a n y  p rzez  a r ty le r ię  ira c k ą  
donoszą, że n a d a l z n a jd u je  się 
aa w rękach
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N A  wstępie I sekre ta«  KC 
PZPR »tw ierdził:

Obradom naszym towarzyszą 
w ie lk ie  oczekiw ania  p artii i spo­
łeczeństwa. Oczekiwania te okre ­
ślają treść naszych obrad i  naszą 
odpow iedzia lność. Mamy odnieść 
się do  źródeł obecnego kryzys«, 
najcięższego kryzysu w historii 
Polski lu d o w e j. Mamy ©¡kreślić 
d rog i przywrócenia zaufania spo­
łeczeństwa, zwłaszcza klasy ro­
botniczej do w ładzy ludowej. Ma­
m y udzie lić dziś odpow iedzi na 
Stawiane powszechnie w  p artii i 
w  szerokich kręgach społeczeń­
stwa py lon ie  o  gwarancje , o  to 
czy schorzenia i b łędy, które zro­
d z iły  obecny kryzys n ie powtórzą 
Się już n igdy.

Mówca podkreślił następnie:
—- Jest sprawą w iotkie j don io ­

słości, ie  najbardz ie j groźna fala 
konflik tu  została rozwiązana me­
todą d ia logu, porozum ienia, roz­
sądnego komprom isu. W  kra ju  
powstała now a sytuacja I po ­
trzebne jes t nowe podejście do 
zadań partii, do polityk i społecz­
no-gospodarczej, do  rozwoju so­
cja listycznej dem okracji, do roli 
ruchu zawodowego, do pracy 
wśród m łodzieży. Nie da  się pra­
cować po  staremu. A to  nowe 
wyrasta z krytycznej ana lizy do­
świadczeń, z ich  konfron tac ji *  
idea łam i socjalizmu.

—  Trzeba poszukiwać i  będzie­
my poszukiwać różnych kształtów 
odnow y, a le ty lko  na  socjcrfistycz 
nym  szlaku rozwoju Polski. Polska 
jes t I będzie członem socjali­
stycznej wspólnoty, szczerym so­
jusznikiem  Związku Radzieckiego, 
aktywnym  rzecznikiem pokoju I 
współpracy m iędzynarodowej,

—  Niezm iernie trudnym zagad­
n ien iem , przed jak im  staliśmy w 
lipcu i sierpniu by ła  ocena cha­
rakteru i przyczyn kryzysu. Od te ­
go  zależał w ybór środków i m e­
tod dzia łan ia . Dziś w naszej par­
tii istn ieje zgodność, co do cha­
rakteru konfliktu , jak i przeżyliśmy. 
B ył to  m asowy, robotniczy pro­
test n ie  przeciw  socjalizmowi, a 
naruszeniom jego zasad, n ie  prze­
c iw  w ładzy ludowej, a przeciwko 
niedobrym  metodom  rządzenia, 
nie przeciw p artii, lecz przeciwko 
b łędom  w je j polityce.

—  Z  ie j oceny wynika ją  jasno 
zadania I obow iązki naszej partii. 
Musimy napraw ić b łędy, usunąć 
wypaczenia, przywrócić socjaliz­
m ow i w Polsce jego wszystkie 
wartości, zapewnić rozwój socja­
listycznej dem okracji. Musimy 
c ierp liw ie, krok po kroku zdoby­
wać zaufanie do  p o lityk i partii. 
Musimy dążyć do  zrealizowania 
porozumień w  sferze ekonom icz­
nej i socjalnej. Nie jest to  moż­
liw e bez partnerstwa, bez aktyw­
nego współudzia łu ludzi pracy.

—  Potrzebny jest jasny i zro­
zum ia ły program dzia łań. Punktem 
wyjścia d la takiego programu 
musi stać się odpow iedź na py­
tanie, które wszyscy sobie zada­
jem y —- dlaczego doszło do  o- 
becnego kryzysu? Co się na to 
złożyło? N a jogó ln ie j mówiąc, 
przyczyny kryzysu tkw iły  w  p o li­
tyce ekonom icznej i społecznej, 
m etodach kierowania.

—  W m inionym  dziesięcio leciu 
wystąpiła  g łęboka sprzeczność. Z 
jednej strony portia, zgodnie z  o - 
czeki woniam i społeczeństwa i 
przy jego szerokiej aprobacie  po­
dejm ow ała szereg kroków na 
rzecz rozwoju kra ju, unowocze-

. śnienia gospodarki, wzrostu po­
ziomu życia, rozwiązywania prob­
lem ów socjalnych. Przyniosło to 
konkretne rezultaty. Z drug 'e j jed­
nak strony od początku nad po­
lityką partii i państwa zaciążyły 
poważne b łędy, z rosnącą siłą u- 
ja w n ia ł się woluntaryzm, lekce­
ważenie ekonom icznych praw 
socjalizmu.

—  Nastąp iło  ogrom ne przecią­
żenie rosoodark i narodow ej inw e­
stycjam i. W skutek tego naruszo­
na zostały p roporcje  podzia łu do­
chodu narodowego m iędzy cku- 
m ułocję  i spożycie. W ysoce nie­
rozważne by ło  zadłużanie kraju. 
Rozszerzenie współpracy m iędzy­
narodow ej i korzystanie z poży­
czek r.a ce’e rozwojowe Jsst o - 
czYwiście słuszne i potrzebne. W 
ubieg łym  dziesięcioleciu, a zwłasz­
cza w jego d rug ie j po łow ie  prze­
kroczona zostało jednak wszeSca

'm ia ra  w  zadłużaniu kra ju. Pro­
porcje w  gospodarce kszta łtowa­
ły  się w  dużym  stopniu żywioł©-

Sytuacja polityczna kraju
i aktualne zadania partii

Referat Biura Politycznego KC PZPR na VI Plenum KC
wo, czemu sprzy ja ło  hasło „p la ­
nu o tw artego". N ie docenione zo­
stało znaczenie ro ln ictwa, po raz 
zresztą któryś w  naszej h istorii. 
Udzia ł nak ładów  na  ro ln ictw o w  
ca łości nak ładów  inwestycyjnych 
m a la ł. N ie zosta ły pod ję te  sku­
teczne kroki na rzecz intensyfika­
c ji wzrostu p rodukcji roślinnej. 
W zrost spożycia przebiegał pod 
w ielu względam i żyw io łow o i w 
pierwszym pięcio leciu  znacznie 
przekroczył ekonom iczne m ożli­
wości kro ju . Po stagnacji la t 60- 
-tych, wzrost p łac  i aktyw na p o ­
lityka  socjalna by ły  konieczne i 
słuszne. Brak jednak um ian i i od ­
pow iedzia lnej dyskusji ze społe­
czeństwem w te j kwestii w n ie ­
m ałym  stopniu przyczyn iły się do 
późniejszego za łam ania .

—  Błędy w  po lityce gospodar­
czej same przez się powodowa­
ły. nadm ierne zróżnicowanie za­
robków i dochodów . Jednocześnie 
trw ałe  naruszenie równowagi 
rynkowej n ie  tytko potęgow a ło  u- 
c iążłiwości życia codziennego, 
lecz tworzyło  glebę, na której 
m ogły plenić s>ę korupcja  i spe­
ku lacja, w yn ika jące z ła tw ie jsze­
go dostępu do deficytowych dóbr.

—  Sprawozdania i oceny przed­
staw iane Biuru Politycznemu u- 
kryw ały  fakty świadczące o  rze­
czyw iste j sytuacji. Zdeformowana 
została funkcja p lonowania . A m ­
b ic je  do bezpośredniego dyrygo­
wania resortam i a  naw et przed­
siębiorstwam i poczyn iły n iem ałe 
szkody. Plany by ły  niezbilanso- 
wane, a więc w znacznym stop­
niu n ierea lne. Podział środków I 
nak ładów  dokonyw any b y ł nie­
rzadko w sposób subiektywny, 
bez g łębokiego uzasadnienia 
w łaściwym i p roporcjam i i rzeczy­
wistym i potrzebam i poszczegól­
nych regionów oraz gałęzi gospo­
dark i narodow ej.

—  Są pełne podstawy do 
stwierdzenia, że rząd w wykony­
waniu swoich ekonom icznych i 
adm inistracyjnych funkcji zasłużył 
na surową ocenę. Zredukowane 
zosta ły uprawnienia  rad narodo­
wych, samorządu robotniczego i 
spółdzielczego. Towarzyszyły te­
mu nieprzemyślane reorganizacje 
poszczególnych dziedzin gospodar 
k i i adm inistracji. Styl rządzenia 
charakteryzowała arogancja, na­
pastliwy stosunek do krytyki, lek ­
ceważenie d la o p in ii i koncepcji 
powstających poza ośrodkam i 
kierowania.

—  Duże szkody wyrządzała tak 
zwana propaganda sukcesu, 
szczególnie nata rczyw ie  upraw ia ­
na w te lew izji. Jej jednostronność 
rozm ijała  się ze zdrowym  rozsąd­
kiem. Trzeba w tym  m iejscu ucz­
ciw ie powiedzieć, że koncepcja 
ta wzbudziła sprzeciwy w  środo­
wisku dziennikarskim . N iestety 
nie brano ich pod uwagę. W  kon­
wencji wyłącznego propagowania 
„sukcesów " brakow o ło  m iejsca 
d la krytyki, d la prawdziwych ocen 
I op in ii. Bagatelizowano lub po­
m ijano m ilczeniem fakty świad­
czące o  pogarszającym się sta­
nie kra ju .

—  Przeciwstaw ienie się nara­
stającym b łędom  nie by ło  spra­
wą ła twą. Prcwdd o  tym dzies’ę - 
c io łe riu  jest bardzo złożona. Je­
go pierwsza po łow a przyniosła 
w is ie  dokonań gospodarczych 1 
społecznych. W zrósł ogó lny po­
ziom życia w  naszym kra ju . Na 
tym zbudowany został, budow a­
liśm y go wszyscy, auto rytet I se­
kretarza KC PZPR i prezesa R^-dy 
Ministrów. O bdarzeni zostali w ie l­
kim  zaufanem  partii, n w  ich  rę­
ku skupiona została duża, okaza­
ło  się, że nadm iern ie  d u ła  w ła ­
dza. W ypaczenia narasta ły  stop­
niowo. W szystko to  n ie  może je ­
dnak uspraw ied liw ić Kom itetu

Centralnego, a przede wszystkim 
Biura Politycznego, które  szcze­
gó ln ie  w okresie, k iedy b łędy już 
b y ły  wyraźne, pow inno bardziej 
zdecydowanie reagować. Część 
członków Biura Politycznego n ie ­
raz podejm ow ała  próby w p ływ a­
nia na  decyzje , korygowania b łę ­
dów, wyczulenia na zjaw iska u - 
dnak n ik ły. I w centra li i w tere- 
jatrm s. Rezultat tych prób b y l je ­
n ie  n iem a ło  by ło  pochlebstwa.

—  Najbardzie j zasadnicze py­
tan ia , jakie  staw ia nam społe­
czeństwo, nasza partia, jakie też 
staw ia sobie każdy z  nas, d o ty ­
czą dróg wyjścia z obecnej, n ie ­
zwykłe trudnej sytuacji, dotyczą 
gw arancji zabezpiecza jących na 
przyszłość przed deform acjam i 
p o lityk i ekonom icznej i społecz­
nej, przed kryzysami. M am y n ie­
złom ną wolę  by tok i w łaśnie sy­
stem  gwarancji stworzyć.

—  Żywotną koniecznością i w 
ogó le  sprawą decydującą o  pod­
stawach życia narodu jest usta­
b ilizow anie  1 stopniowa poprawa 
sytuacji gospodarczej. Jest ona 
n iezw ykłe  ciężka, wręcz dram a­
tyczno.

—  Brak równowagi rynkowej i 
ostre n iedobory w ie lu artykułów  
występują już od dłuższego eza- 
su. W chw ili obecnej is tn ieje o- 
gromna juka m iędzy w ielkością 
dochodów ludności a dostawam i 
towarów i usług no rynek. Z  o - 
gromnym i trudnościam i mamy do 
czynienia zwłaszcza no rynku a r­
tykułów  żywnościowych. W ybitn ie 
niekorzystnie kształtu je się zaopa­
trzenie przemysłu i innych dzie­
dzin gospodarki narodow ej. W o- 
statnich m iesiącach produkcja 
przemysłowa poniosła bardzo po­
ważne straty, które dziś są jesz­
cze trudne do ścisłego oszacowa­
nia. Bardzo n iepom yśln ie prze­
biega rea lizacja  planu inwestycyj­
nego. Zosta ły tu zamrożone duże 
środki. Poważne trudności do tk li­
wie odczuwane przez ludność a 
zwłaszcza przez m łode rodziny 
występują także w budownictw ie 
m ieszkaniowym . Mamy więc dziś 
do  czynienia z silnym spiętrze­
n iem  trudności ekonom icznych. 
W  tych .okolicznościach kwestią 
najważniejszą jest skoncentrowa­
n ie  wszystkich dzia łań d la ich 
przezwyciężenia.

—  Do dzia łań najpilniejszych 
zaliczam y dodatkow y im port żyw­
ności i wyrobów rynkowych, su­
rowców  i e lem entów kooperacyj­
nych, zwłaszcza ze Związku Ra­
dzieckiego i pozostałych kro jów  
socjalistycznych, drastyczne ogra ­
niczenie w ydatków  budżetowych 
i inwestycyjnych, a także inne ra­
dykalne przedsięwzięcia na rzecz 
poprawy sytuacji rynkowej. Do 
Sejmu wniesiona zostanie propo­
zycja zatrzym ania kilku n a jw ięk­
szych inwestycji o  d ług im  cyklu 
i wysokie j kapita łochłonności. 
Zm iany w  tej dziedzinie muszą 
m ieć wręcz strategiczny wym iar. 
Zwolniony potencja ł budow lany 
będzie skierowany na Inwestycje 
służące poprawia zaopatrzenia 
rynku oraz na rozwój ro ln ictwa i 
kompleksu żywnościowego.

—  W  dłuższej perspektywie 
gwarancją polityki gospodarczej, 
zgodnej z interesami kra ju i o- 
czekiwoniam i społecznymi, będzie 
przeprowadzenia g łębokie j re for­
my systemu kierowania i zarzą­
dzenia gospodarką narodową. 
Musi ona zapewnić ooarcie  
wszystkich dzia łań i decyzji go­
spodarczych na ściśle stosowa­
nym rachunku ekonom icznym, 
zwiększyć efektywność, dać 
przedsiębiorstwom daleko idącą 
samodzielność, a władzom cent­
ralnym możliwość skutecznego 
sterowania procesam i gospodar­
czymi. Niezm iernie ważną spra­

(Zasadnicze fragmenty)
wą jest stworzenie racjonalnego 
systemu podejm owania decyzji, 
zwłaszcza gospodarczych.

—• Celem naszym jest przywró­
cenie równowagi a następnie za­
pewnienie systematycznego wzro­
stu produkcji i dochodu narodo­
wego. Szansę taką stwarza nowo­
czesny majątek produkcyjny 
znacznie wzbogacony w  ciągu o - 
stafcniego 10-lecia; sprzyjać temu 
powinno wykorzystanie is tn ie ją ­
cych obecnie wolnych mocy pro­
dukcyjnych. Musimy więc doko­
nać przegrupowania sił, aby ru­
szyć naprzód i wyrwać kra j z za­
stoju, w jakim  się znaleźliśmy.

—  Nasza po lityka socjalna mu­
si być adresowana przede wszy­
stkim do grup społecznych m a ją ­
cych niższy i średni standard wa­
runków życia. Ważną sprawą jest 
określenia m inimum socjalnego 1 
warunków jego realizacji.

-— Zadaniem  naszej partii jest 
troska o  to, by po lityka społecz­
na była  realizowana w Interesie 
ca łego społeczeństwa zgodnie z 
zasadami spraw iedliwości, by 
przyczyniała się do  urzeczywi­
stniania socjalistycznych zasad w 
naszym życiu.

—- Zawsze dbać będziemy o 
wysoki poziom politycznej św ia­
dom ości klasowej, o  wysoki po­
ziom organizacji klasy robotniczej. 
Szczególną rolę w tym dziele zaj 
muje ruch zawodowy, organizacja 
związków zawodowych. I n iem ałe 
są łch zasługi, zasługi w ie lo ty­
sięcznej rzeszy ofiarnych aktyw i­
stów związkowych. W o s ia tn m  
okresie w  ocenach dom inu je  ro­
botnicza kry tyka  związków zawo­
dowych. I ta krytyka jest również 
uzasadniona. Zbyt mała była  wraź 
liwość instancji zw iązkowych na 
krytykę, na przejawy robotnicze­
go niezadowolenia, za m ało  w 
nich było  autentycznej więzi z 
ludźm i pracy, m ało  stanowczości 
w ochronie praw pracowniczych.

W czasie konflik tów  stra jko­
wych i na tle krytycznego stosun­
ku do pracy zw iązków zawodo­
wych zrodził się* postu lat stworze­
nia nowych związków. W iadom o, 
że przedstaw icie la rządu wyrazili 
zgodę na ten postulat. Takie też 
by ło  stanowisko Kom itetu Cent­
ralnego wyrażone na V p lenar­
nym posiedzeniu.

—  Trwa organizowanie no­
wych związków, zgłaszane są ich 
statuty. Liczymy, że ich organiza­
torzy dbać będą o potw ierdze­
nie i kształtowanie politycznego 
oblicza ruchu zgodnie z porozu­
m ieniam i, zgodnie z interesem 
robotniczym, że zwracać będą u- 
wagę nie iy iko  na potrzebną o- 
chronę praw pracowniczych, ale 
i dbać o  kształtowanie  obyw ate l­
skie j postawy pracujących wobec 
swojego państwa.

—  istotną sprawą jest kwestia 
stosunku do strajku, inaczej trze ­
ba oceniać stra jki przed podpi­
saniem porozumienia i przed o- 
głoszeniem w Sejmie programu 
rządu, a inaczej te, które mają 
miejsce w ostatnich tygodniach. 
Znana jest gospodarcza sytuacja 
kraju. Strajki ją pogarszają, 
wręcz ru jnują. Jaki jost w ięc w 
tym robotniczy interes?

—  W iem y dobrze, że część lu­
dzi pracy wiąże z nowym i związ 
kam i zawodowym i swoje nadzie­
je. Będziemy sprzyjać ich dzia ła ­
niu, wszysikiem u co służyć bę­
dzie spełn ian iu  robotniczych na­
dziei. Nie jest jednak tajemnicą., 
że z nowym i zw iązkam i wiążą też 
nadzie je różni n ieprzyjacie le so­
cja lizm u, jeno oo prostu wroa-c- 
w ie. Nasza partia wierzy w  doj­

rzałość polskich robotników i 
jesteśmy przekonani, że ruch no­
wych zw iązków wszystkie te na­
dzieje, które są sprzeczne robot­
niczym i  socjalistycznym in tere­
som —-  przekreśli.

—  Wśród probiem ów o naj­
wyższym znaczeniu czołowe m iej­
sce w zainteresowaniach i dzia­
łaniach p artii zajm ować będą 
sprawy wsi i ro ln ictwa. Nosze 
ro ln ictwo w większości ma cha­
rakter drobnotowarowy. Indyw i­
dualn i ro ln icy niosą g łów ny c ię­
żar wyżyw ienia społeczeństwa. 
Będziemy dbać o  to, by każdy 
rolnik m ia ł pewność swojej w ła ­
sności, trwa łości gospodarowania 
na swoim warsztacie rolnym. Bę­
dziemy popierać specjalizację go­
spodarstw indyw idualnych. Od 
państwowych gospodarstw ro l­
nych i ro lniczych spółdzie ln i pro­
dukcyjnych wym agać będziemy 
wyższych ekonom icznych efektów 
gospodarowania, tworzyć im w a­
runki d la wyższej towarowości 
produkcji, będziemy sprzyjać so­
cjalistycznym przeobrażeniom na­
szego roln ictwa.

—  Nasza partio jest żywotnie 
zainteresowana w rozwoju sa­
morządności społecznej i samo­

dzielności o rgan izacji społecz­
nych. Oczywiście n ie oznacza to 
niezależności od ideo log ii i po­
lityk i socjalizmu, lecz samodziel­
ne kształtowanie op in ii i stano­
wiska wobec konkretnych spraw 
i problemów.

—-  W pierwszym wędzie mu­
simy podnieść rangę i znaczenie 
istn iejących instytucji dem okracji 
socjalistycznej, zw łaszcza Sejmu 
i rad narodowych. Opowiadam y 
się za podjęciem  pracy nad zmia 
ną ustawy o radach narodowych. 
W św ietle dotychczasowych do­
świadczeń niezbędne jest zwię­
kszenie ro li samorządu mieszkań­
ców w mieście i na wsi. Poważ­
nych zm ian wym aga status KSR 
w przedsiębiorstwach. .Obecnie 
rozpoczął się szeroki ruch odbu­
dowywania pozycji samorządów w 
organizacjach spółdzielczych.

—■ Wśród organizacji społecz­
nych szczególnie ważne miejsce 
zajmują socjalistyczne związki 
m łodzieży. Obecnie trwa proces 
powstawania samorządu stu­
denckiego. Socjalistyczny Zw ią ­
zek Studentów Polskich zachowu­
jąc swój ideowy i masowy cha­
rakter sprzyja temu procesowi 
widząc w nim istotny czynnik 
rozwiązywania problem ów swoje­
go środowiska l  wzbogacania 
form jego społecznej aktyw no­
ści. Sama partia  w ie le musi zm ie

nić w swojej pracy, w swoim 
stosunku do związku młodzieży.

Podstawę systemu politycznego 
Polski Ludowej stanow i współ­
dzia łan ie  naszej partii ze Z jedno­
czonym Stronnictwem Ludowym 
i Stronnictwem Demokratycznym. 
W działan iu  na rzecz poszerze­
nia frontu s ił patriotycznych, pra­
gnących rozwoju socjalistycznej 
O jczyzny partia nasza w pełn i 
docenia ogrom ną rolę bezpartyj­
nych. Jednym z g łów nych kano­
nów naszej p o lityk i musi być i 
będzie zasada niedzie lenia oby­
wateli według ich przynależności 
organ izacyjne j czy stosunku do 
religti.

Będziemy się Starali stworzyć 
m o ż liw ie ' najbardzie j dogodne 
warunki m ateria lne d la  ku ltury I 
sztuki. W ym aga to  jednak w spół­
działan ia  ze strony samych twór­
ców. W przeszłości wielu twór­
ców  również party jnych przesła­
ło  wspierać po litykę  partii. Chce­
my zamknąć rozdział przeszłości, 
rozpocząć nowe stosunki partii z 
twórcam i, oprzeć je na zasadzie 
wzajemnego zrozumienia, życzli­
wości i zaufania.

Istotną gwarancją  dem okracji 
socjalistycznej jest in formowanie 
społeczeństwa o rzeczywistym 
stanie spraw publicznych. W ielką 
rolę mają tu środki masowego

przekazu. Powinny one spełn iać 
funkcję rzeczowego wyjaśniania 
p o lityk i p a rtii i państwa, a także 
organów społecznej kontro li.

—  N a jbardzie j zasadniczym 
wnioskiem, jak i wyn ika z analizy 
wydarzeń i procesów zachodzą­
cych obecnie w Polsce jest ko­
nieczność dokonania g łębokich 
zmian i przewartościowań w 
funkcjonowaniu samej partii. Jest 
to najważniejsza gwarancja na 
przyszłość. PZPR jest przewodnią 
s iła narodu. Przede wszystkim 
przywrócić należy statutow i partii 
rangę prawa party jnego, którego 
przestrzeganie i stosowanie obo­
wiązuje wszystkich w jednako­
wym stopniu. Szczególnej uwagi 
wymaga zapewnienie warunków 
swobodnego wyboru w ładz par­
tyjnych, zgodnie z zasadam i u- 
sta łonym ł w statucie, n ieskrępo­
wanego zgłaszania i om a w ianki 
kandydatur. Trzeba będzie insty­
tucjonalnie, statutowo okreś lić  o- 
bow iązki B iura Politycznego, Se­
kretariatu KC, obow iązki I sekre­
tarza KC o ra* charakter ich za­
leżności wobec Kom itetu Central­
nego. W rezultacie musimy stwo­
rzyć w praktyce takie  stosunki, 
aby nad kierownictwem  była  
partia, statut, rzeczywisto wola 
w iększośc i To samo dotyczy 
wszystkich organów  wykona­
wczych od egzekutywy- podstawo­
wej organizacji party jne j zaczy­
nając.

—- Potrzebna jest dzisia j g łę ­
boka i krytyczna ocena polityk i 
kadrowej. Zasadą naszej po lityki 
kadrowej będzie stawka na sa­
modzielność i zaufanie, a jedno­
cześnie kontro lę i surowe wym a­
gania wobec kadr.

—- Poważnego przemyślenia ze 
strony KC wym agają stosunki 
między partią a państwem , mię­
dzy instancjam i party jnym i a or­
ganam i państwowym i. Głoszono 
słuszne zasady w rodzaju „pa rtia  
kieruje a rząd rządzi". Rzeczywi­
stość jednak zasadniczo od nich 
odb iega ła . Centralne Instancje

party jne w inny w ypow iadać się 
wiążąco w sprawach strategicz­
nych i k ierunkowych, decydują­
cych o  strukturze i podzia le do­
chodu narodowego, a zatem o 
sytuacji ludzi pracy.

—  Naród nasz żyje w bezpie­
cznych granicach. Sojusz 
Zw iązkiem Radzieckim, przyjazne 
stosunki, jak ie  rozwijamy ze 
wszystkim i kra jam i wspólnoty so­
cjalistycznej są d la narodu pol­
skiego niezbywalną wartością. 
Przywiązywać do nich nadal bę­
dziem y najwyższą wagę.

—  Aktywnie rozwijać będziemy 
oparte na zasadach pokojowego 
współistnienia stosunki z kra jam i 
kapita listycznym i, k ieru jąc się nad 
rzędnym interesem sprawy poko­
ju i odprężenia.

—  Przedstawione propozycje w 
sprawie dróg wyjścia z obecnej 
sytuacji wym agają w  wielu punk­
tach dyskusji party jne j i społecz­
nej, muszą ulegać konkretyzacji 
w toku działania.

Obecna aktywność naszego 
społeczeństwa, zwrócenie się w 
kierunku spraw publicznych budzi 
nadzieje na przyszłość. Program 
nasz służy zapewnieniu godnej 
pozycji obywatela  w państw ie i 
p racownika w zakładzie pracy, 
zwiększaniu praw, a zarazem od ­
pow iedzia lności obywatelskie j. Bę 
dziemy dążyć do tego, by w każ­
dym zawodzie i w każdej sytu­
ac ji rzeczywistym miernikiem war­
tości człowieka by ła  jego praca, 
jego  wkład w budowę Ojczyzny, 
by każdy obywatel naszego kra­
ju czuł się szanowany i bezpie­
czny, by panow ał ład  i porządek, 
by prawo było przestrzegane ści­
śle i jednakowo przez wszystkich.

—- Decyzja o  zwołaniu łX Nad­
zwyczajnego Zjazdu PZPR stano­
wić będzie dta ca łego naszego 
społeczeństwa ważną zapowiedź 
realności i w iarygodności naszych 
zamierzeń. Odpowiednie propozy­
cje w sprawie przygotowania IX 
Nadzwyczajnego Zjazdu PZPR 
Biuro Polityczne przedstawi Kom i­
tetow i Centralnemu partii na na­
stępnym plenarnym posiedzeniu.

P R Ó B A  d iag n ozy  p rzyczyn  
k o n f l ik tu  społecznego, k tó r y  
w s trz ą s n ą ł P o lską , ocena m o­
ż liw o ś c i w y p ro w a d z e n ia  k ra ju  
z trw a ją c e g o  n ad a l k ry z y s u  —  
to  g łó w n y  n u r t  toczące j się na 
V I  P le nu m  K C  P Z P R  d w u d n io ­
w e j d y s k u s ji.  B y ło  to , ja k  
s tw ie rd z ił je d e n  z m ówców7, 
p le n u m  nasze j w ie lk ie j szansy. 
Szansy n ie  ty lk o  d la  p a r t i i ,  d la  
odzyskan ia  je j  w ia ry g o d n o ś c i i 
a u to ry te tu  społecznego, ale 
przede  w s z y s tk im  —  d la  k ra ju ;  
je go  s ta b il iz a c ji i  d e m o kra tycz  
n e j o dn ow y, d ia  p rz y w ró c e n ia  
p ry n c y p ió w  s o c ja liz m u  w e  
w s z y s tk ic h  dz iedz inach  naszego 
życ ia .

W  ja k im  s to p n iu  w  d y s k u s ji 
na  p le n u m  w y k o rz y s ta n o  tę  
szansę? B y ła  to  debata  gorąca, 
n ie w o ln a  od p o le m ik i,  od 
s łó w  p o d y k to w a n y c h  ro z g o ry ­
czeniem . D o m in o w a ło  w  n ie j 
je d n a k  poczucie  o d p o w ie d z ia l­
ności, ja k ą  k ie ro w n ic tw o  p o li­
tyczne  k ra ju  ponosi za obecną 
s y tu a c ję  P o ls k i. Jest rzeczą na­
tu ra ln ą , że b y ła  to  debata  
zw róco na  w  znacznej m ie rze  
jeszcze k u  p rzeszłości, a zw łasz 
cza d ośw iadczen iom  osta tn iego  
10-lecia. N ie  sposób przecież 
p o d e jm o w ać  k o n s tru k ty w n y c h  
dz ia łań , n ie  s ię ga ją c  do ko rze ­
n i z ła  i  p ow o d ów  słusznego 
p ro te s tu  robo tn iczego , do n a ra ­
s ta ją c y c h  w  o s ta tn ic h  la ta c h  
p rz y c z y n  d e fo rm a c ji i  w y n a tu ­
rzeń , le kcew aże n ia  o b ie k ty w ­
n ych  p ra w  ekon om iczn ych  i  
po trzeb  społecznych, b ra k u  po­
szanow ania  -godności k la s y  ro ­
b o tn icze j, całego n a rod u . T a k ie j 
rz e te ln e j a n a liz y , p ra w d y , ja k ­
k o lw ie k  b y ła b y  gorzka , oczeki­
w a li od p le n u m  cz ło n ko w ie  p a r 
t i i ,  ca le  p o lsk ie  społeczeństwo.

Zg od n ie  z ty m i o cze k iw a n ia ­
m i, w  d y s k u s ji na p len u m  m oc 
no p od kre ś lo no  n ieodzow ność 
o d n o w ie n ia  m o ra ln eg o  p a r t i i,  
oczyszczenia je j  szeregów  z 
lu d z i, k tó rz y  n a r tię  k o m p ro m i­
tu ją , k tó rz y  ła m a li n o rm y  p ra ­
w a  i  zasady m o ra ln e . P a r tia  
m u s i w y ra ź n ie , im ie n n ie  w s k a ­
zać ty c h , k tó rz y  w  n a jw ię k -

Omówienie dyskusji
szym  s to p n iu  o dp o w ia d a ją  za 
zepchnięc ie  P o ls k i do s k ra j­
n ych  tru d n o ś c i. „N ie  ehodzi 
p rz y  ty m  —  m ó w io n o  —  o zna­
le z ie n ie  k o z łó w  o fia rn y c h , ale 
o z w y k łą  s p ra w ie d liw o ś ć , o w y  
kazan ie  sze regow ym  cz ło nko m  
p a r t i i  i  ca łem u  spo łeczeństw u, 
że s ta tu t p a r ty jn y  je s t je de n  
d la  w szy s tk ic h , z a ró w no  w  p ra  
w a ch , ja k  i  w  o bo w ią zka ch ".

W skazanie  w in n y c h  —  to  je d  
n a k  d op ie ro  p u n k t  w y jś c ia , 
is to tn y , a le n ie  n a jw a ż n ie js z y  
w a ru n e k  w ia ry g o d n o ś c i spoiccz 
n e j procesu o d n o w y  p o d e jm o ­
w anego przez p a r tię . W ażna 
je s t b ow iem  p a r t ia  —  m ó w io n o  
—  a n ie  poszczególne osoby, 
k tó re  za zas ług i trze ba  szano­
w ać, a za b łę d y  s p ra w ie d liw ie  
roz liczać.

W  za k ład a ch  p ra c y  całego 
k ra ju ,  w e  w s z y s tk ic h  ś ro d o w i­
skach  spo łecznych  roz lega  się 
dz iś  powszechne żądanie  t rw a ­
ły c h  g w a ra n c ji p ra w n o -p o lity c z  
n ych , k tó re  u c h ro n ią  so c ja lizm  
w  Polsce p rzed  w yp a cze n ia m i, 
a k r a j  —  p rze d  c y k lic z n y m i 
k ry z y s a m i p o w o d u ją c y m i coraz 
g roźn ie jsze  spustoszenia  m o ­
ra ln e  i  m a te r ia ln e . O po trzeb ie  
za pe w n ie n ia  p a r t i i  i  n a ro d o w i 
ta k ie j g w a ra n c ji m ó w io n o  też 
w  d y s k u s ji na  V I  P le nu m .

Z a  p od s taw o w ą  g w a ra n c ję  
uznano rze c z y w is tą  d e m o k ra ty  
zac ję  naszego życ ia  p o lity c z n e ­
go i  społeczno-gospodarczego, 
tw o rz e n ie  w a ru n k ó w  s p rz y ja ją  
cych sku tecznem u fu n k c jo n o w a  
n iu  is tn ie ją c y c h  dotychczas fo r  
m a ln ie  m e ch an izm ó w  d e m o k ra ­
c j i  o raz u ru c h o m ie n ie  now ych , 
na m ia rę  naszych czasów oraz 
na m ia rę  po trzeb  i w ysok iego  
poz iom u  św ia d om ośc i o b y w a te l 
s k ic j spo łeczeństw a. „W  o s ta t­
n ich  la tach  —  p rz y p o m n ia n o  —  
ro z w ija ł się proces w yw łaszcza  
n ia  ro b o tn ik ó w , ch łopów , in te ­
lig e n c ji i  m łod z ie ży  z poczucia

w sp ó ło d p o w ie d z ia ln o śc i za spra 
w y  p ań s tw ow e  i  lo k a ln e , 
w b re w  dążen iom  w sz y s tk ic h  
w a rs tw  spo łecznych  do rozsze­
rza n ia  p o la  w s p ó łde cyd ow a n ia , 
do p o d e jm o w a n ia  in ic ja ty w  w  
życ iu  p o lity c z n y m , społecznym , 
gospoda rczym  i  k u ltu r a ln y m ” . 
T a  p ra w d a  p o w in n a  w  o p in ii 
d y s k u ta n tó w , p rzyśw ie ca ć
w s z y s tk im  d z ia ła n io m  p ode jm o  
w a n y m  w  ce lu  p rzysp ieszen ia  
procesu n a p ra w y .

P roces te n  m u s i o b ją ć  n a j­
wyższe o rg an a  w ła d z y . S łuszna 
zasada „p a r t ia  k ie ru je  rzą d  rzą  
Uzi”  n ie  może pozostaw ać p u ­
s ty m  hasłem . O po w ia d an o  się 
za o dd z ie le n ie m  B iu ra  P o lity c z  
nego od rządu , p rz e c iw  ró w n o ­
le g łe m u  p ia s to w a n iu  fu n k c j i  
p a r ty jn y c h  i  a d m in is tra c y j­
n y c h ; p ro w a d z i to  b o w ie m  do 
ro z m y w a n ia  k o m p e te n c ji i  od­
p o w ie d z ia ln o śc i. Z a  kon ieczne  
uznano u m o cn ie n ie  r o l i  o rg a ­
n ó w  p rz e d s ta w ic ie ls k ic h . Jedną 
z is to tn y c h  g w a ra n c ji ra c jo n a ­
liz o w a n ia  p o l i ty k i  gospodarcze j 
i  spo łecznej, je j  o ch ro n y  p rzed  
w o lu n ta ry z m e m  i  a rb itra ln o ś c ią  
będzie  s k ie ro w a n ie  w ię k s z e j 
a k ty w n o ś c i p a r t i i  na  to r y  in ­
s ty tu c j i  p rz e d s ta w ic ie ls k ic h , a 
zw łaszcza S e jm u  —  p o d k re ­
ślano. Jest to  n ie z w y k le  w ażne  
fo ru m  k o n s tru k ty w n e g o  d ia lo ­
gu  w  p o s z u k iw a n iu  i  ro z w ija ­
n iu  d ró g  w s p ó ło d p o w ie d z ia ln o ­
śc i za P olskę  so c ja lis tyczną , 
bez w zg lę du  na  ró żn ice  p rze ko ­
n ań  f i lo z o f ic z n y c h . S e jm  i  ra d y  
narod ow e  p o w in n y  s tać się 
m ie jsce m  a u te n ty c z n e j d y s k u s ji 
i  p o d e jm o w a n ia  d e c y z ji w e 
w s z y s tk ic h  s p ra w a ch  w a żnych  
d la  k ra ju  i  re g io n ó w . Dom aga­
no się p od n ies ien ia  ra n g i sam o­
rzą d no śc i w e  w s z y s tk ic h  d z ie ­
d z in a ch  naszego życ ia , a 
zw łaszcza rozszerzen ia  i  posza­
n o w a n ia  u p ra w n ie ń  sam orządu  
ro b o tn iczeg o  o raz  sam orządu  
w ie js k ie g o .

K lu c z o w y m  obecnie  p ro b le ­
m em  w  naszym  życ iu  społecz­
n o -p o lity c z n y m  je s t z łożona  sy 
tu a c ja  w  ru c h u  z w ią z k o w y m . 
Za  uzasadn ioną  uznano os trą  
k ry ty k ę  społeczną d o tychczaso ­
w e j d z ia ła ln o ś c i zw ią z k o w e j. 
P rzyzn an o  je d n a k , że n ie  ty lk o  
z w ią z k i, k tó re  s k rę p ow a n o  b iu ­
ro k ra ty c z n y m i o g ran icze n ia m i, 
pozb aw io no  in s tru m e n tó w  s k u ­
teczn e j in te rw e n c ji,  k tó r y m i 
d y ry g o w a n o , ponoszą o dp ow ie ­
dz ia lność  za n ie s p e łn ia n ie  ic h  
g łó w n e j fu n k c j i ,  ja k ą  je s t obro  
na in te re s ó w  lu d z i p ra c y . Jest 
to  pow ód , d la  k tó re g o  p rze s ta ła  
is tn ie ć  o rg a n iz a c y jn a  je dność  
ru c h u  zw ią zko w eg o . K on ie czna  
je s t je d n a k  je dność  p o lity c z n a  
tego ru c h u , a m o ż liw a  i  pożą­
dana  —  je dn o ść  d z ia ła n ia  do­
tychcza so w ych  z w ią z k ó w  b ra n ­
żow ych  i  z w ią z k ó w  now o  z a k ła  
dan ych . U znano p rz y  ty m  za 
n ieodzow ne  u k s z ta łto w a n ie  w ła  
śc iw ego m o d e lu  s tosu n ków  
p a r t i i  ze z w ią z k a m i z a w o d o w y ­
m i, n ieza leżn ie  od ic h  nazw y. 
„Je s teśm y  stanow czo  p rz e c iw k o  
ty m , k tó rz y  m ó w ią  o n ow ych  
z w ią zka ch  „o n i” , a lbo  „p rz e c iw  
n ic y ”  —  p o w ie d z ia ł je d e n  z d y ­
s k u ta n tó w . M a m y  po  p ro s tu  w  
s tosu n ku  do  n ic h  ja k o  p a r tia  
szereg o b o w ią z k ó w : w a lk i o ich  
so c ja lis tyczne  ob licze, a z a ra ­
zem o ic h  za u fa n ie  do p a r t i i ” .

Z a  je d n o  z n a jw a ż n ie js z y c h  
zadań uznano zasadniczą z m ia ­
nę sys tem u  p la n o w a n ia  i  za rzą ­
dzan ia  gospoda rką . W  p rz y g o ­
to w a n iu  te j re fo rm y  n ieo d zow ­
n y  je s t u d z ia ł ko m p e te n tn y c h  
p rz e d s ta w ic ie li n a u k  ekonom icz  
nych, a także  szeroka  k o n s u lta  
c ja  je j  założeń w  za k ład a ch  
p ra c y . Obecność lu d z i n a u k i 
p rz y  p o d e jm o w a n iu  w s z y s tk ic h  
is to tn y c h  d e c y z ji, lic z e n ie  s ię  z 
o p in ia m i fa ch o w có w , k o rz y s ta ­
n ie  z a n a liz  i e ksp e rtyz  uzna­
no za n ie z w y k le  w a ż n y  w a ru ­
n e k  sku tecznośc i i  tra fn o ś c i

d z ia ła ń  pod e jm o w an ych  w  ce lu  
m o ż liw ie  szybk iego  w y d o b y c ia  
k ra ju  z k ry z y s u .

O dnow ę muszą je d n a k  zapo­
czą tko w a ć z m ia n y  w  sam e j p a r 
t i i .  D e m o k ra ty z a c ja  życ ia  
w e w n ą trz p a rty jn e g o  je s t bo ­
w ie m  p o d s ta w o w y m  w a ru n ­
k ie m  p og łę b ia n ia  d e m o k ra c ji 
so c ja lis ty c z n e j w  k ra ju .  P ro po ­
now ano  m .in .- o gran icze n ie  —  
n a jw y ż e j do dw óch  —  lic z b y  
k a d e n c ji sp ra w o w a n ia  fu n k c j i  
k ie ro w n ic z y c h , p o w o ła n ie  n ieza 
leżnego od K C  o rg an u  k o n t ro l i  
p a r ty jn e j,  n ad an ie  w y s o k ie j 
ra n g i organom  w y b ie ra ln y m  w  
p a r t i i ,  p rzestrzegan ie  zasady 
k o le g ia ln e j p ra c y  k ie ro w n i­
c tw a . S praw ą  n ie z w y k le  is to t­
ną je s t za pe w n ie n ie  w a ru n k ó w  
do a u te n tyczn e j d y s k u s ji w e w ­
n ą trz  p a r t i i,  do tego, b y  decy ­
z je  p o w s ta w a ły  w  ś c ie ra n iu  się 
ró żn ych  pog lądów . „T rz e b a  raz 
na zawsze —  m ó w io n o  —  u w o l 
n ić  p a r tię  od te j n ieznośne j, po 
z o rn e j je dn o m yś ln ośc i, za k tó rą  
ja k ż e  często k r y je  się fa łsz , 
lę k  p rzed p ow iedzen iem  p e łn e j 
p ra w d y , przed  ponoszeniem  od ­
p ow ied z ia ln ośc i” . „N ie  b ó jm y  
s ię  różn ic  zdań  —  d od a ł in n y  
d y s k u ta n t —  a n i B iu ro  P o li­
tyczne  a n i K C  n ie  m ogą p ra ­
cow ać a n o n im o w o ; m u s im y  
znać lu dz i, k tó rz y  k ie ru ją  naszą 
p a r tią , także z ic h  p og lą dó w  i 
postępow ania ” .

I  jeszcze —  zam ias t k o n k lu ­
z j i  —  dw a  c y ta ty . „S ta ć  nas 
ja k o  p a r tię  na  p rze łam an ie  
k ry z y s u  i  odb ud o w a n ie  a u to ry ­
te tu , a le może to  nas tą p ić  ty lk o  
przez usunięcie  w s z y s tk ic h  n ie ­
p ra w id ło w o ś c i i  p rze łam an ie  
p sycho log iczne j b a r ie ry  n ie m o ­
c y ” . „S p ra w ą  zasadnicze j w a g i 
je s t czas, szybkość i  o czyw iśc ie  
ko nse kw e nc ja , z ja k ą  p od e jm ie  
m y  nasze n a jb liższe  d z ia łan ia . 
Toczącego się obecnie  procesu 
przeczekać się n ie  da. V I  P le ­
n um  dos ta rczy ło  nam  szczerej, 
uczc iw e j, k o n k re tn e j p la t fo r ­
m y . M u s im y  z n ią  o fe n syw n ie  
pó jść  do lu d z i, bezpośredn io  do 
k la s y  ro b o tn icze j, do z a k ła ­
d ów ” .

W dyskusji 
na VI Plenum 

wypowiadali się
W DYSKUSJI podczas VI Plenum KC PZPR udzia ł wzięli: 

zastępca c zł Wika KC, 1 sekretarz KZ PZPR w Stoczni Szcze­
cińskie j im. A. W arskiego —  Stanisław M iśkiew icz; członek 
KC, rdzeniarz w Zakładach Mechanicznych „U rsus" w W ar­
szawie —  Zygmunt W roński; zastępca członka KC, rektor 
Akadem ii Górniczo-Hutniczej w K /akow ie —  Roman N ey; 
członek KC, ł sekretarz KW PZPR w Gdsńsku —  Tadeusz 
Fiszbach; członek KC, tkaczka w Zakłodach Przemysłu 
Ln¡orskiego w Żyrardow ie, woj. skierniew ickie —  Stanisława 
Kruk; członek KC, rektor Uniwersytetu Śląskiego w Kate- 
wicoch —  Henryk Rechowicz; członek KC, prezes Najwyż­
szej Izby Kontro li —  Mieczysław Moczar; członek KC, wice­
prezes Związku L itera łów  Polskich —  Jerzy Putrament; 
członek KC —  Jerzy Łukaszewicz; członek Biura Polityczne­
go  KC —  Zdzisław Grudzień; członek KC —  Tadeusz 
Wrzoszczyk; członek KC, 1 sekretarz KW PZPR w Lublinie
—  W ładysław  K ruk; członek Biura Politycznego KC, prezes 
Rady M inistrów —  Józef P ińkowski; członek KC, brygadzi­
sta w Hucie im. B. B ieruta w Częstochowie —  Kazimierz 
Jarząbek; zastępca członka KC, naczelny redaktor —  
„C hłopsk ie j D rog i" —  Mieczysław Róg-Swiostek; członek 
KC, brygadzista p ieców m artenowskich w Hucie „W arsza­
w a" —  Zygmunt G ajewski; członek Biura Politycznego, se­
kretarz KC —  Stefan O lszowski; członek KC, I sekretarz Kom i­
tetu Łódzkiego PZPR —  Bolesław Koperski; zastępca członka 
KC, przewodniczący ZG Socjalistycznego Związku Studentów 
Polskich — Stanisław Gabrielski; członek Biura Politycznego 
KC, m inister obrony narodow ej —  W ojciech Jaruzelski; 
zastępca członka KC, rolnik ze wsi B ielany, gm ina Łomaży 
woj. bialskopodlaskie —  Tadeusz Kościowski; sekretarz KC
—  Tadeusz Grabski; członek KC, starszy m istrz w zakła­
dach m etalowych „P redom -M esko" w Skarżysku-Ko- 
m iennej, woj. kie leckie  —  Ignacy D rab ik; członek KC —  
Zdzisław Zandarow ski; członek Biura Politycznego KC, I se­
kretarz Kom itetu Warszawskiego PZPR —  A lojzy Karkoszka; 
członek KC, elektromechanik w Mazowieckich Zakładach 
Rafineryjnych i Petrochem icznych w Płocku —  Antoni W ró­
be l; członek KC, ambasador Polski w Szwajcarii —  Józef 
Tejchroa; członek KC, I sekretarz KW PZPR w  Bielsku-Bia­
łe j —  Józef Buziński; członek Biura Politycznego KC, w i­
ceprezes Rady M inistrów M ieczysław Jagie lski; członek KC, 
spawacz, brygadzista w Stoczni Gdańskiej im . Lenina —  
Jan Łabęcki; zastępca członka KC, przewodniczący CRZZ

Romuald Jankowski; zastępca członka KC, I sekretom 
KW  PZPR we W łocław ku —  Edward Szymański; członek 
KC, starszy maszynista w Lokom otywow ni PKP Zduńsko 
W ola — Karsznice, woj. sieradzkie —  Jerzy Skalski; czło­
nek KC, I sekretarz Kom itetu Krakowskiego PZPR —  
Krystyn Dąbrow a; członek Biura Politycznego KC, w ice­
prezes Rady M inistrów  —  Kazimierz Barcikowski; członek 
KC, starszy wydawca narzędzi w Szczecińskiej Stoczni Re­
montowej „G ry fia " w Szczecinie —  Edward Pustelnik; w ice­
przewodniczący Centralnej Kom isji Rewizyjnej PZPR —  Euge­
niusz Stawiński; zastępca członka KC, wojewoda wrocławski
—  Janusz Owczarek; członek KC, naczelny redaktor „N ow ych  
D róg", prezes ZG ZBoW iD —  Stanisław W roński; członek 
KC, I sekretarz KW PZPR w Zamościu —  Ludwik Maźnicki; 
zastępca członka KC, przewodniczący Rady G łównej FSZMP

Andrzej K o łtek; członek KC, naczelny redaktor „P o lity ­
k i"  —  Mieczysław Rakowski; członek KC, I sekretarz KW 
PZPR w Elblągu —  Antoni Połownlak; członek KC, m inister, 
prezes ZG Centralnego Związku Spółdzielni Rolniczych „Sa­
m opomoc C hłopska" —  Jan Kam iński; członek KC, prezes 
Polskiej Akadem ii Nauk —  W ito ld  Nowacki; członek KC, ł 
sekretarz KW PZPR w Radomiu —  Janusz Prokopiak; cz ło ­
nek B iura Politycznego KC, przewodniczący Centralnej Ko­
m isji Kontro li Partyjnej —  W ładysław  Kruczek; członek KC, 
przewodnicząca K ra jow ej Rady Kobiet Polskich —-  Eugenia 
Kem para; członek KC, starszy mistrz w Przedsiębiorstwie 
Robót Inżynieryjnych „B udosta l-5" w Krakowie —»■ Bogusław 
Jamróz; członek Biura Politycznego, sekretarz KC —  Andrzej 
W erb lan; zastępca członka KC, monterka maszyn liczą­
cych, brygadzistka w Centrum Kom puterowych Systemów 
Aparatury i Pom iarów „M era-E Iw ro" we W rocław iu  —  Jani­
na Kosłrzewska; członek KC, stały przedstaw icie l PRL w 
O NZ —  Ryszard Fretek; członek KC, I sekretarz KW PZPR 
w Jelenie j Górze —  Stanisław C iosek; członek Biura Po­
litycznego KC, m inister sprow wewnętrznych —  Stanisław 
Kowalczyk; zastępca członka KC, I sekretarz KW PZPR w 
Kielcach —  W ito ld  Gadomski; członek Biura Politycznego 
KC, przewodniczący Rody Państwa —  Henryk Jabłoński; 

złonek KC, rektor Państwowej Wyższej Szkoły Teatralnej 
,/ W arszawie —  Tadeusz Łom nicki; członek KC, marynarz 
bosman w Polskich Liniach Oceonicznych w Gdyni —  Cze­
siem Drozdowicz; członek KC, m inister odm inistracji, gospo­
d ark i terenowej i ochrony środowiska —  Józef Kępa; czło­
nek Centralnej Kom isji Kontroli Partyjnej, I sekretarz KW 
PZPR w Lesznie —  M ieczysław Solecki; członek KC —  
Tadeusz Pyka; członek KC, w iceorem ier, orzewodniczacy 
Kom isji Planowania —  Henryk K isie l; zastępco> członka KC 

Paweł Bożyk; zastępca członka KC, naczelny dyrektor 
Fobryki Sam ochodów Osobowych w  Wars-zowie* —  Jerzy 
B ie lecki; członek KC, prokurator .generalny PRL —  Lucjan 
Czubiński; zastępca członka KC, I sekretarz K W  PZPR w 
Gorzowie W lkp. —  Ryszard Łabuś; członek K C „ ambasador 
PRL w  RFN —  Jan Chyliński; zastępca członka KC, i se­
kretarz KW  PZPR w Toruniu —  Bolesław K anitan; w ice- 
nrzewodmczacy Centralnej Kom isii Kontro li Partyjnej —-  
Henryk M arian ; zastępca członka KC —  Manfred Gorywoda.
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Kameleonowa forma szczecińskich piłkarzy

onia pokonała wicelidora

S Ę D Z IO W A Ł  J .  F r a n k ie w ic z  
Ł o d z i .  W id z ó w  3 ty s .

N A D A L  n ie  m a ją  p ow o d ów  do  radośc i sym p a ty c y  szczeciń­
s k ic h  jede n as te k  w a lczą cych  w  ro z g ry w k a c h  o m is trz o s tw o  I I  
l ig i.  Po n ie  n a jle p s z e j o s ta tn ie j ko le jce  i ty m  razem  n as i l ig o w ­
cy  w y p a d li ra c z e j b lado . H o n o r szczecin ian  u ra to w a li p iłk a rz e  
z L a s k u  A rk o ń s k ie g o , k tó rz y  p o k o n a li O lim p ię  P oznań 2:1 (1|0). 
N a to m ia s t s toczn io w cy  „w y m ę c z y li”  re m is  z P ia s te m  G liw ic e  
a p o r to w c y  zeszli z bo iska  p o k o n a n i przez S tilo n  G orzow  
1:2 (0:0).

co  p r e z e n to w a ły  o b ie  d r u ż y n y  czę ­
s to  k w i to w a n e  b y ło  p rz e z  z g ro m a ­
d z o n y c h  na  b o is k u  k ib ic ó w ,  c ie r p k i  
m i  u w a g a m i.  G o s p o d a rz e  p re z e n to -  

a w m z o w  o i * a. w a l i  s ię  n ie c o  le p ie j  n a  t l e  g o śc i
„  d a ls z y m  c ią g u  n ie  m o g ą  s ię  o d -  g r a ją c y c h  ra c z e j n a  w y w ie z ie n ie  z 

n a  le ź ć  p i łk a rz e  S ta l i  S to c z n ia , d r u -  g r o d u  G r y fa  re m is u . 
ż y n a , k tó r a  r o k  te m u  b y ła  g ro ź n a  n ie  p o t r a f i l i  je d n a k  u z e w n ę tr z n ić  
d la  n a j le p s z y c h , a o b e c n ie  o k u p u je  s w o je j  p rz e w a g i
je d n o  z o s ta tn ic h  m ie js c  w  ta b e l i ,  p r a w d a  s to c z n io w c y  m ie l i  k i l k a  o k a  ( 
S ą d z o n o , że  po  n i k łe j  p o ra ż c e  z z j i  d o  u z y s k a n ia  S ^ la , a le  n ie s te ty  
G w a r d ią  K o s z a l in  s to c z n io w c y  w y -  n ie  w y k o r z y s ta l i  ic h .  G łó w n ą  p r z y -  
k o r z y s ta ją  a t u t  w ła s n e g o  b o is k a  1 c z y n ą  n ic z r c a l iz o w a n ia  c e lu  b y ła  
p o d r e p e ru ją  s w o je  k o n to  p u n k t o -  s ła b a ,, y s ^ . z ?,c ^
w e .  T y m c z a s e m  ju ż  p ie rw s z e  m in u -  p a s tn ik ó w  S t a l i .  S z c z e g ó ln ą  in d o le n  
t y  s o b o tn ie g o  s p o tk a n ia  w s k a z y w a -  c ją  s tr z e le c k ą  p o p is y w a ł  s ię  J U g e n -  
l y .  że  p o d o p ie c z n i t r e n e r a  E . R ó ż a n  dza  O b s e r w u ją c  S rę  s ^ z n l o w c ó w  
s k tó g o  n ie  p r z e ła m a l i  k r y z y s m ^ t r z e b a ^ w l ę r d z i ć .  ;

r o lę  „ d y r y g e n ta ” . W y d a je  s ię . że 
g d y  s ta lo w c y  n ie  z m ie n ią  o b e c n e g o  
s t y lu  g r y  b ę d ą  m ie l i  s p o re  k ło p o ty  
z u t r z y m a n ie m  s ię  w  g r o n ie  I I - l i -  
g o w c ó w , c o  je szcze  p rz e d  ro z p o c z ę ­
c ie m  r o z g r y w e k  n ie  b y ło  b ra n e  pod 
u w a g ę .

A  o to  p o z o s ta łe  w y n ik i :  L e c h ia  
G d a ń s k  —  K r y s z ta ł  S t ro n ie  Ś lą s k ie  
2:0 (1:0 ). B r a m k i  z d o b y ł E r l i c h  w  
23 i  86 m in .

M o to  J e lc z  O ła w a  — S to c z n io w ie c  
G d a ń s k  3:0 (2:0). B r a m k i  z d o b y l i  
S z c z e p a n ik  —  2 ( w  15 i  25 m in . )  o ra z  
C ze p a  w  78 m in .  W id z ó w  1 ty s .

W is ła  P ło c k  — G w a r d ia  K o s z a l in  
2:1 (0 :0 ). B r a m k i  z d o b y l i  d la  W is ły :  
R u tk o w s k i  w  68 m in .  i  Z a b o r o w s k i  
w  71 m in .  D la  G w a r d i i  —  K a s p e r -  
k ie w ic z  w  80 m in .  W id z ó w  7 ty s .  
Ż ó ł ta  k a r t k a :  K o r y c k i  (G w a rd ia ) .

Z a g łę b ie  W a łb r z y c h  —  R O W  R y b ­
n i k  0:1 (0:0). B r a m k ę  z d o b y ł K r ó t k i .  
W id z ó w  1 ty s .

G K S  K a to w ic e  —  G ó r n ik  W a ł­
b r z y c h  1:0 (1:0). B r a m k ę  z d o b y ł F u r  
t o k  w  44 m in .  W id z ó w  500.

( jk )

W czwartek odlot

16 piłkarzy
na mecz z Argentyną
K O L E J N Y  r y w a l ,  w y s o k ie j  m a r k i ,  

b o  a k t u a ln y  m is t r z  ś w ia ta  re p re z e n  
t a c ja  A r g e n t y n y  - o c z e k u je  na  p o l­
s k ic h  p !łk a r z y .  W  n ie d z ie lę  12 b m . 
w  B u e r  's  A ir e s  z o s ta n ie  ro z e g ra n y  
to w a r z y s k i  m e cz  p i ł k a r s k i  A r g e n t y ­
n a  — P o ls k a . Z g o d n ie  z z a p o w ie d z ią  
t r e n e r  r e p re z e n ta c j i  P o ls k i  R y s z a rd  
K u le s z a  p o d a ł w  s o b o tę  s k ła d  k a ­
d r y  n a  t o  s p o tk a n ie .  W  k a d r z e  z n a ­
la z ło  s ię  16 z a w o d n ik ó w .  N a  m e c z  
z  A r g e n ty n ą  p o w o ła n i  z o s ta l i :

B r a m k a rz e :  P . M o w ł ik  (L e c h  P o z ­
n a ń )  i  Z  K o s trz e w a  ( Ś lą s k  W ro c ­
ła w ) .

O b ro ń c y :  M . D z iu b a  ( Ł K S ) ,  W .
. R u d y  (Z a g łę b ie  S o s n o w ie c ) ,  H . B a r -  

c z a k  (L e c h ) ,  W ł.  Ż m u d a  (W id z e w ), 
P . S tk ro b o w s k i (W is ła ) ,  E . Z a ­
le ż n y  (L e g ia ) ,  A ,  S z y m a n o w s k i 
( G w a r d ia ) .

R o z g ry w a ją c y  I n a p a s tn ic y :  L .  L i p
k a  (W is ła ) .  Z .  B o n ie k  i  W l.  S m o la ­
r e k  ( o b a j W id z e w ) , A .  P a ła s z  (G ó r ­
n ik ) .  W ł. C io łe k  (S ta l) .  S t. T e r le c ­
k i  ( Ł K S ) ,  A .  M ilc z a r s k i  (Z a w is z a ) .

Z b ió r k a  z a w o d n ik ó w  n a s tą p i w  
ś ro d ę  8 b m . w  w a r s z a w s k im  O P O  
n a  B ie la n a c h ,  a o d lo t  d o  A r g e n t y ­
n y  n a s tę p n e g o  d n ia .

Śląsk ma nowego trenera
P O  S E R I I  p o ra ż e k  w  m e c z a c h  I  

l i g i  i  w y s o k ie j  p r z e g r a n e j w  p ie r w ­
s z e j r u n d z ie  P u c h a ru  U E F A , z a rz ą d  
s e k c j i  p i ł k a r s k ie j  i  k lu b u  S la s k  
W ro c ła w  d o k o n a ł z m ia n y  n a  s ta n o ­
w is k u  t r e n e r a  p ie rw s z o lig o w e j  d r u ­
ż y n y .  z w a ln ia ją c  z t e j  f u n k c j i  O re -  
s ta  L e ń c z y k a .  S z k o le n ie  p i łk a r z y  
p r z e ją ł  d o ty c h c z a s o w y  a s y s te n t t r e ­
n e ra  L e ń c z y k a  — J a n  C a l iń s k i .

Widzew najpierw 
wystąpi w Turynie
W  R O Z M O W IE  z  d z ie n n ik a r z e m  

P A P , k ie r o w n ik  t e c h n ic z n y  W id z e ­
w a .  M a r e k  T o b ia s z  z d e m e n to w a ł łn  
fo r m a c je  p o d a n ą  p rz e z  z a g ra n ic z n ą  
a g e n c ję  o  u z g o d n ie n iu  p rz e z  z a in ­
te re s o w a n e  k lu b y  z m ia n y  g o sp o d a ­
rz a  p ie rw s z e g o  m e c z u  I I  r u n d y  P u ­
c h a r u  U E F A  m ię d z y  p i łk a r z a m i W i­
d z e w a  Ł ó d ź  i  J u v e n tu s u  T u r y n .  
W id z e w  r e p re z e n tu je  s ta n o w is k o ,  t e  
z g o d n ie  z  r e z u lt a ta m i lo s o w a n ia  
p ie rw s z y  m e c z  ty c h  d r u ż y n  p o w i­
n ie n  o d b y ć  s ię  w  T u r y n ie ,  a r e ­
w a n ż  —  w  Ł o d z i.

D U Ż Y  L O T E K

P P  T o t a l iz a to r  S p o r to w y  z a w la d a  
• tr ia ,  że  p a d ły  n u m e r y :

I  L O S O W A N IE :

7— 14—26—31—32—48
dodat. 24

I I  L O S O W A N IE :

4—24—32—-36—33—43 
Końcówka banderoli: 6858

P P  T o t a l iz a to r  S p o r to w y  z a w ia d a ­
m ia ,  że w  lo s o w a n iu  s p e c ja ln y m
p a d ły  n u m e r-- ';

15— 16—39—44—45

B R A M K I  z d o b y l i  d la  A r k r y i i i  —  
H a w r y le w ic z  w  41 m in .  i  P a ra d a  w  
57 m in .  o ra z  K o n e w k a  w  85 m in .  
d la  O l im p i i .  S ę d z io w a ł J .  A n to n ł -  
s z y n  z J .  G ó ry .  W id z ó w  500. Ż ó ł te  
k a r t k i  o t r z y m a l i  B z d ę g a  1 P lu s k a ła

- o b a j z O l im p i i .
D u ż y  s u k c e s  o d n ie ś l i  p i łk a r z e  A r -  

k o n i i ,  k t ó r z y  p o k o n a l i  a k tu a ln e g o  
w ie e lid e r a  ta b e l i  d r u ż y n ę  O l im p i i  
P o z n a ń  2:1. Z w y c ię s tw o  g o s p o d a rz y  
b y ło  w  p e łn i  z a s łu ż o n e  i  m o g ło  b y ć  
je s z c z e  w y ż s z e  g d y b y  n a p a s tn ic y  
s z c z e c iń s c y  m ie l i  le p ie j  n a s ta w io n e  
c e lo w n ik i .  S p o tk a n ie  to c z y ło  s ię  
p r z y  c ią g le  p a d a ją c y m  d e s z c z u . G o ­
s p o d a rz e  m a ją c  o d  p o c z ą tk u  w ie c e j  
z g r y  o d z w ie r c ie d l i l i  s w o ją  p rz e w a ­
gę  d o p ie ro  n a  k i l k a  m in u t  p rz e d  
k o ń c e m  I  p o ło w y ,  m im o  że  w cze ś ­
n ie j  m ie l i  k i l k a  o k a z j i  d o  u z y s k a ­
n ia  p ro w a d z e n ia . P o  p r z e rw ie  w  d a l 
s z y m  c ią g u  p rz e w a g a  n a le ż a ła  do  
a r k o ń c z y k ó w  a j e j  e fe k te m  b y ło  
z d o b y c ie  d r u g ie g o  g o la  p rz e z  P a ra ­
d ę . k t ó r y  p r z y to m n ie  z a c h o w a ł s ię  
w  z a m ie s z a n iu  p o d b r a m k o w y m . O d 
te j  p o r y  g o s p o d a rz e  o d d a l i  i n i c ja ­
ty w ę  g o ś c io m . P o  je d n y m  z k ik s ó w  
o b r o n y  A r k o n i i  g o ś c ie  p o p r a w i l i  n ie  
k o r z y s tn y  d la  s ie b ie  r e z u lt a t .  T o  
je d n a k  w s z y s tk o  n a  c o  b y ło  s ta ć  
p o z n a n ia k ó w .  W  85 m in .  m o g ło  b y ć  
3:1, a le  H a w r y le w ic z ,  i n i c ja t o r  w ie k  
szó śc i a k c j i  o fe n s y w n y c h  A r k o n i i ,  
s p u d ło w a ł z 5 m e t r ó w .  Z w y c ię s tw o  
n a d  w ic e l id e re m  ta b e l i  b ę d z ie  m ia ło  
z a p e w n e  d u ż e  z n a c z e n ie  p s y c h o lo ­
g ic z n e  d la  b e n ia m in k a .  k t ó r y  u w ie ­
r z y ł,  że m o ż n a  w y g r y w a ć  z n a j ­
le p s z y m i.

S T IL O N  G O R Z Ó W  — 
P O G O Ń  S Z C Z E C IN  2:1 (0:0)

B R A M K I  z d o b y l i  d la  S t i lo n u  — 
K r a s o w s k i  i  K r u s z c z a k .  D la  P o g o ­
n i  —  S iw a .

P o  O s ta tn ic h  z w y c ię s tw a c h  sąd zo ­
n o , że  p o r to w c y  u s t a b i l i z o w a l i  sw ą  
fo rm ę  i  b ę d ą  p ią ć  s ię  w  g ó rę  t a ­
b e l i .  N ie s te ty  m e c z  w  G o rz o w ie  za ­
p rz e c z y ł t a k im  p rz y p u s z c z e n io m . 
P o g o ń  z a g ra ła  p o  p r o s tu  ź le . N a j ­
s ła b szą  s tro n ą  p o d o p ie c z n y c h  t r e n e  
ra  J . K o p y  b y ła  fa ta ln a  d y s p o z y c ja  
s tr z e le c k a . S z c z e c in ia n ie  w  s p o tk a ­
n iu  ze S t ilo n e m  m ie l i  s ie d e m  tz w . 
1 0 0 -p ro c e n to w y c h  o k a z j i  d o  z d o b y ­
c ia  g o ła  a w y k o r z y s ta l i  t y l k o  je d ­
n ą . W  n a jb l iż s z ą  ś ro d ę  P o g o ń  z m ie  
r z y  s ię  n a  w ła s n y m  b o is k u  z  P ia ­
s te m  G l iw ic e ,  o s ta tn im  p r z e c iw n i­
k ie m  S ta l i .

Piłka wodna

A jednak Stilon
P O D  Z N A K IE M  za c ię tych  I  w y ró w n a n y c h  p o je d ynkó w  p rz e ­

b ie g a ł f in a ło w y  tu r n ie j  m is trz o s tw  P o ls k i w  p iłce  w o d n e j, ro ­
zegrany  na basenie  w a rs z a w s k ie j L e g ii.
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W Cortinie czy Falun?
C O R T IN A  d ’A m p e z z o  z a m ie rz a  

z g ło s ić  s w ą  k a n d y d a tu r ę  d o  o r g a n i­
z a c j i  z im o w e j o l im p ia d y  w  1988 r .  
R e p re z e n ta n c i te g o  m ia s ta , w  k t ó ­
r y m  w  1956 r .  b y ła  p rz e p ro w a d z o n a  
z im o w a  o l im p ia d a ,  z g ło s i l i  s w ą  p r o ­
p o z y c ję  w ło s k ie m u  k o m i te to w i  o l im  
p i js k ie m u .

R ó w n ie ż  S k a n d y n a w o w ie  w y s u n ę ­
l i  w  O s lo  p r o p o z y c ję ,  a b y  z o r g a n i­
z o w a ć  u  s ie b ie  Z im o w e  Ig rz y s k a  
O l im p i js k ie  w  1988 r .  J a k o  m ia s to  
— o r g a n iz a to ra  ig r z y s k  p r o p o n u ją  
o n i  F a lu n  w  S z w e c ji.

Boks

Kolejne zwycięstwo
stoczniowców
T R W A  d o b ra  passa p ię ś c ia rz y  S ta ­

l i  S to c z n ia  w  te g o ro c z n y c h  r o z g ry w  
k a c h  o  m is t r z o s tw o  I I  l i g i .  P o 
d w ó c h  w y s o k ic h  z w y c ię s tw a c h  o d ­
n ie s io n y c h  n a  w ła s n y m  r in g u  ty m  
ra z e m  s to c z n io w c y  z a n o to w a l i  s u k ­
ces w  m e c z u  w y ja z d o w y m  z B K S  
B o le s ła w ie c , w y g r y w a ją c  16:4. D z ię ­
k i  z d o b y c iu  p u n k tó w  w  B o le s ła w ­
c u  s z c z e c in ia n ie  u m o c n i l i  S ię na  po  
z y c j i  l id e r a  w  s w o je j  g r u p ie .  D r u ­
g ie  m ie js c e  z a jm u ją  o b e c n ie  b o k s e ­
r z y  P r o s n y  K a lis z .  W  p o z o s ta ły c h  
s p o tk a n ia c h  g r u p y  I  p a d ły  n a s tę p u ­
ją c e  r o z s t r z y g n ię c ia :  Ś lą s k  R u d a  
Ś lą s k a  —  G K S  K a to w ic e  15:5, P r o ­
sną K a l is z  —  W is ła  K r a k ó w  11:9.

( k )

T y tu ł m is trz a  P o ls k i w y w a l­
c z y li w a te rp o liś e i S tilo n u  G o­
rzó w , a o Ich  sukcesie zadecy­
d ow a ła  je dn a  b ra m k a  zdobyta  
w  o s ta tn im  s p o tk a n iu  tu rn ie ju ,  
z A rkondą  Szczecin. Jeszcze na 
k ilk a d z ie s ią t sekund  przed  k o ń ­
cem sp o tka n ia  A r  k o n ia  p rze ­
g ry w a ła  4:5 m a ją c  w  ty m  m o ­
m encie  z a pe w n io ny  ty tu ł.  B ra m  
ka zdoby ta  p rzez  S tilo n  w  osta t 
n ie j m in u c ie  zadecydow a ła , że 
t y tu ł  p rz y p a d ł w ła ś n ie  d ru ż y n ie  
z G orzow a  W lk p .

K O Ń C O W A  T A B E L A  
G R U P A  „ A ”

1. S t i lo n  6:2 27—23
2. A r k o n ia  S z c z e c in  6:2 28— 18
3. K S Z O  O s tro w ie c  0:8 22—34

N a js k u te c z n ie js z y m  s tr z e lc e m  m i ­
s t r z o s tw  P o ls k i  o k a z a ł s ię  A .  P is a r ­
s k i  z  A r k o n i i ,  k t ó r y  w  tu r n ie ja c h  
e l im in a c y jn y c h  1 t u r n ie ju  f in a ło ­
w y m  z d o b y ł 40 b ra m e k .

Spartakiada Młodzieży

Zryw mistrzem
W  H A L I  B a i ld o n u  w  K a to w ic a c h  

z a k o ń c z y ł s ię  t u r n i e j  p i ł k i  rę c z n e j 
d z ie w c z ą t V I I  O g ó ln o p o ls k ie j S p a r ­
ta k ia d y  M ło d z ie ż y . W  n ie d z ie lę  w a l 
c z o n o  o  m ie js c a  o d  1 d o  8. O s ta te c z  
n a  k o le jn o ś ć :  1. Z r y w  C h o rz ó w . 2. 
M K S  T a r n o w s k ie  G ó ry ,  3. A Z S  
W ro c ła w ,  4. M K S  L u b l in ,  5. M K S  
K r a k u s ,  6. M K S  T a r n ó w , 7. Ł ą c z ­
n o ś c io w ie c  S z c z e c in , 8. Ó ą b ie  S zcze ­
c in .

W  L IG O W E J  ko le jce  z n a j­
w ię k s z y m  za in te re sow an ie m  k i  
bice o c z e k iw a li na m ecz w  Bym 
to m iu , gdz ie  z m ie rz y ły  się dw iQ  
nasze d ru ż y n y , k tó re  awansom 
w a ły  w  e u ro p e js k ic h  p u c h a ra c h • 
S z o m b ie rk i i  W idze w . Spotkam  
n ie  za koń czy ło  się re m ise m  1:1.

N A  Z D J Ę C IU : S m o la re k  iP ię  
ta  (w  c ie m n y c h  k o s tiu m a c h ) zo 
s ta l i w yp rz e d z e n i przez b y to m ­
skich, obrońców .

Wyniki i tabele
I  liga

W telegraficznym skrócie
S O F IA .  W y ś c ig  d o o k o ła  B u łg a r i i  

z a k o ń c z y ł s ię  su k c e s e m  k o la rz a  b u ł­
g a rs k ie g o , N . S ta jk o w a .  L .  M ic h a ­
la k  (P o ls k a )  b y ł  c z w a r ty .  Z e s p o ło ­
w o  w y g r a ła  d r u ż y n a  Z S R R . P o ls k a  
na  c z w a r ty m  m ie js c u .

K R A K Ó W . S ia tk a rz e  L e g l i  w y g r a ­
l i  m ię d z y n a r o d o w y  t u r n ie j  i  z d o b y ­
l i  „ S k a to w y  P u c h a r  N o w e j H u t y " .

Beckenbauer o amerykańskiej lidze
F R A N Z  B E C K E N B A U E R  Z k o ń ­

c e m  se zo n u  p i łk a r s k ie g o  w  U S A  
w ra c a  d o  E u ro p y .  A le  n ie  d o  m a ­
c ie rz y s te g o  B a y e m u  M o n a c h iu m  
le c z  d o  n a jw ię k s z e g o  r y w a la  t e j  
d r u ż y n y  w  w a lc e  o  t v t u l  m is t r z a  
k r a ju  — H a m b u r g e r  S V . W  H S V  
m a  B e c k e n b a u e r  w y p e łn ić  lu k ę  
p o w s ta łą  p o  o d e jś c iu  K e v in  a 
K e e g a n a  d o  S o u th a m p to n .  „ N ie  
w ra c a m  d o  R F N  p o  p ie n ią d z e  — 

t w ie r d z i ł  B e c k e n b a u e r  M o ż e  p r z e j  
ś c ie  z  Cosonc.su d o  H a m b u r g e r  S V  
s p o w o d o w a n e  Jest t y m  że c h c ę  
~>rzen' eść s ię  z k u k ie łk o w e g o  f u t ­
b o lu  d o  p r a w d z iw e j  p l i k i  n o ż n e j" .

C Z Ł O W IE K , k t ó r y  p r o w a d ź 1!  re­
p r e z e n ta c ję  R F N  z o p a s k ą  k a p i ta ­
n a  na  r ę k a w ie  d-o m is t r z o s tw a  
ś w ia ta  w  1974 r . .  a w  b a r w a c h  
B a y e m u  z d o b y ł t r z y k r o t n ie  p u c h a r  
k lu b o w y  m is t r z ó w  w ie , że w  E u ro -  
o ;e  n ie  b ę d z ie  m ia ł  le k k ie g o  C h le ­
b a . „ B ę d ę  m u s 1, - !  z a c y r - t  o d  po ­
c z ą tk u ,  c a łk o w ic ie  z m ie n ić  s w ó j  
t r y b  ż y c ia  -  p o w ie d z '31 B e c k e n ­
b a u e r  —  w  C o e m o s le  w -  b ~ „  
ł o  p r o s te .  T r e n in g  n ie m a !  ż a d e n  
m e c z e  s o o k ^ -« * .  « ' b ’ -e  4 k  i w  
E u r o p ie  r o z m i! - w " - i  w  -  -  ’ >1 d r u  
ż y n ie ,  a le  na  *-;c
ją ,  •  •  p rz e p is a c h  n ie  m a ją  p o ję ­

c ia .  J a k  m ia łe m  s ła b y  d z ie ń , g r a ło  
m i s ię  n ie  n a j le p ie j ,  n i k t  na  to  
n ie  z w ra c a ł  u w a g i” . B e c k e n b a u e r  
b y ł  ta k ż e  n ie z a d o w o lo n y  ze  z n a jo ­
m o ś c i r z e c z y  p rz e z  d z ie n n ik a r z y .  
„ J e s z c z e  s ię  n ie  n a u c z y l i  p is a ć  o 
fu tb o lu .  Ic h  r e la c je  ł  k o m e n ta rz e  
są b a r d z o  p o w ie rz c h o w n e ” .

„ T Ę S K N I Ę  za k la s y c z n y m  f u tb o ­
le m  — d o d a ł B e c k e n b a u e r.  A m e ­
r y k a ń s k a  w e r s ja  te g o  s p o r tu  z n u ­
d z i ła  m n ie . K a ż d y  p r a w d z iw y  p i ł ­
k a r z  g r a ją c y  w  U S A  p rę d z e j c z y  
o ó ż n ie j d o jd z ie  d o  ta k ie g o  w n io ­
s k u , z a tę s k n i za e u r o p e js k im  » ty ­
łe m  g r y  w  p i łk ę  n o ż n ą ” .

B e c k e n b a u e r  m a  35 l a t  G d y  n a ­
d e s z ło  z a p ro s z e n ’ e m e n a ż e ra  H S V  
G u e n *h e ra  N e tz e ra  d o  g r y  w  ty m  
ze s p o le  — w p a d ł  w  r o z te rk ę  „ P y ­
ta łe m  P e le g o . Jak  m a m  p o s tą p ić . 
C s tm c g i m n ie  p rz e d  z a m ia r e m  g r y  
w  H S V . P rz-w tóczad lo g 'c z n e  a r g u ­
m e n tu .  K ib ic e  g - f o M  sa c ię  w y -  
e w ’izd»ć — t w ie r d z i ł .  Z a o s -rn n 'e li 
tu ż ,  że b v łe ś  w ie lk im  p i łk a rz e m , 
b e d a  o c e n ia l i  t ' - l k o  tw o je  p k tu n ln e  
m ~ - , ! -v -śCi .  M im o  tv -ch  ra d .  o d p o -  
w 'e d -> ~ łc -m  N c tT * “ y— i r> - ■ - t ' - w i i e  
na  ’ -«»o C '- -«  g r - ć  po ­
r z ą d ź  f u tb o l ,  a h ło  w c a le  n ie  b ę ­
d ą  g r a ł" .

G D A Ń S K . 3 ty s .  o s ó b  w z ię ło  
u d z ia ł  w  I I  B ie g u  J a n ta ro w y m . 
B ie g  g łó w n y  (5,4 k m )  w y g r a ł  W . S i 
p u r z y ń s k i  (G d a ń s k ) .

S O P O T . M is t r z a m i P o ls k i w  te n i ­
s ie  z o s ta l i :  k o b ie t y  — W . D i ła j ,  
m ę ż c z y ź n i —  H . D rz y m a ls k i ,  d e b e l
—  N o w ic k i ,  D r z y m a ls k i  i  R o z a la , 
D z le k o ń s k a ,  g r y  m ie s z a n e  —  W . D i-  
l a j  i  W . M e re s .

K O S Z Y C E . 50 b ie g  m a r a to ń s k i ,  w  
k t ó r y m  s ta r to w a ło  I  105 z a w o d n i­
c z e k  i  z a w o d n ik ó w  z 19 k r a jó w ,  
w y g r a ł  A . L la g u s z e w  (Z S R R ) —  
2:15.25 p rz e d  E . F in s  te re m  (P o ls k a )
—  2:13,33.

W A R S Z A W A . J e ź d ź c y  J L K 3  3 o  
p o t  w y g r a l i  z a w o d y  o  I I  k lu b o w y  
p u c h a r  P o ls k i.

M A D R Y T  W  f in a le  t u r n ie ju  te n l-  
so w e  go  s p o tk a ło  s ię  d w ó c h  A s g e n -  
t y ń c z y k ó w  J . L .  C le rc  i  O . V i la s .  
Z w y c ię ż y ł  C le rc .

N O W Y  J O R K . W . F ib a k  p r z e g r a ł 
w  ć w ie r ć f in a le  t u r n ie ju  te n is o w e g o  
na  H a w a ja c h  z B .  S c a n lo n e m  6:7, 
2 :6.

Z IE L O N A  O O R A . P lę c io b o iś c l W ę ­
g ie r  z d o b y l i  „ P u c h a r  W in o b r a n ia " .  
I n d y w id u a ln ie  z w y c ię ż y ł  G . V a ss  
( W ę g ry ) .

B I E L S K O - B I A Ł A .  S u k c e s e m  k a ja ­
k a r z y  N R D , k t ó r z y  z a ję l i  w s z y s tk ie  
p ie rw s z e  m ie js c a  z a k o ń c z y ły  s ię  za­
w o d y  w  C z e c h o w le a c h -D z ie d z ic a c h .

Z A K O P A N E . S ta n is ła w  B o b a k  w y ­
g r a ł  w  s o b o tę  1 n ie d z ie lę  k o n k u r s y  
s k o k ó w  na  ig e l ic ie .

W  Z A K O P A N E M  z a k o ń c z y ł s ię  
m ię d z y p a ń s tw o w y  m e c z  s z a c h o w v  
m ę ź e z y z n  P o ls k a  — N R D . Z w y c ię ­
s tw o  o d n ió s ł ze so ó ł N R D  19:6.

J O H N  M C E N R O E , B jo e r n  B o r g  1 
J im m y  C o n n o rs  z d e c y d o w a n ie  w y ­
p rz e d z a ją  r v w s i !  w  a k t u a ln e j  k la ­
s y f i k a c j i  te n is o w e j G r a n d  P r i x .

S ta l  — Z a g łę b ie 2:1 (0:0)
Ł K S  — L e c h 2:0 (1:0)
A r k a  — O d ra 2:2 (1:1)
Z a w is z a  — B a ł t y k 0:0
S z o m b ie r k i  — W id z e w  1:1 (1:11
Ś lą s k  — M o to r 1:1 (1:0)
L e g ia  — W is ła 0:2 (0:0)-

T A B E L A
1. W id z e w 13:3 13—5
2. M o to r 11:5 11—6
3. R u c h 11:5 15—U
4. L e g ia 10:6 13—8
5 S z o m b ie r k i 10:6 15— 11
6. Z a w is z a 9:5 8—4
7. A r k a 9:7 1 1 -8
8. W is ła 9:7 10—8
9. B a ł ty k 9:7 5—6

10. Ł K S 7:9 8— 7
11. S ta l 6:10 12— 16
12. G ó rn ik 6:10 4— 9
13. Z a g łę b ie 5:11 3—8
14. L e c h 5:11 4—11
15. O d ra 3;13 4—10
16. Ś lą s k 3 11 5—12

I I  liga
Grupa I

S ta l S to c z n a  — P ia s t 0:0
M o to  J e lc z  — S to c z n io w ie c  3:0 (2:0)
G K S  — G ó r n ik 1:0 (1:0)
Z a g łę b ie  — R O W 0:1 (0:0)
W is ła  — G w a r d ia 2:1 (0:0)
S t i lo n  — P o g o ń 2:1 (0:0)
L e c h ia  — K r y s z ta ł 2:0 (1:0)
A r k o n ia  — O lim p ia 2:1 (1:0)

T A B E L A
1. W is ła 10 4 9—6
2. S to c z n io w ie c 13:4 7—5
3. S t i lo n 9:5 7—5
4. L e c h ia 8:6 7—4
5. O lim p ia 8:6 9—7
6. R O W 8:6 6—5
7. P ia s t 8:6 6 - 8
8. P O G O Ń 7:7 9—7
9. G K S 7:7 7—5

10. Z a g łę b ie 7:7 5—5
U . S T A L  S T O C Z N IA 6:8 5—6
12. G ó r n ik 5:9 7—9
13. K r y s z ta ł 5:9 6—8
14. M o to 5:9 9—12
15. G w a r d ia  K . 5:9 3—7
16. A R K O N IA 4:10 10—15

I  liga piłki ręcznej
kobiet

U n ia  — S k ra 15:17
A K S  - -  P O G O Ń 16:20
A Z S  W r.  —  C ra c o v ia  15:12
A Z S  O . — s t a n 17:16
A Z S  W -w a  -  R u c h 16:15

T A B E L A

I .  A K S 20:4 224— 171
I .  A Z S  W t. 19:5 214— 177
3. R u c h 17:7 225— 18«
4. S k ra 11:13 185—19S
Ł  A Z S  O . 11:13 196—207
6. U n ia 10:14 206—219
7. P O G O Ń 10:14 206—218
S. C ra c o v ia 8:16 203— 222
9. S t a r t 8:16 160—137

iO. A Z S  W -w a 6:18 IGO—227

I  liga p iłki ręcznej 
mężczyzn

H u tn ik  — W y b rz e ż e 28:2*
A n i la n a — S p ó jn ia 20:19
S ta l  — K o ro n a 20:20
S la s k  — G iu n w a ld 33:29
P o g o ń  Z a b rz e  -  P O G O Ń  !5 Z . 35:20

T A B E L A
l .  H u tn ik 12:0 162— 130
2. A n i la n a 9:3 141-134
2. Ś lą s k 8:4 177— 147
4. W y b rz e ż e 8:4 167—163
5. P o g o ń  Z . 6:6 155—150
6. G r u n w a ld 6:6 151— 153
7. S ta l 5:7 140-140
8. K o ro n a •’ 8 137-149
». P O G O Ń 2:10 148-17«

X». S p ó jn ie 9:12 139-154
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P O N IE D Z IA Ł E K , 
6 P A Ź D Z IE R N IK A

D Z IŚ :
A r tu ra ,  B ru no na  

J U T R O : 
M a r i i ,  M a rk a

POGODA
Z A C H M U R Z E N IE  , duże, 

o k re sa m i deszcz. Tem p . do 
12 st. W ia try  p o łu d n io w o -  
zachodnie , u m ia rk o w a n e .

D ZŹS ra n o  w  S z c z e c in ie  c iś ­
n ie n ie  w y n o s i ło  1010 l i  I*  a (758 
m m  H g ). W  c ią g u  d n ia  z n a c z ­
n y  s p a d e k  c iś n ie n ia .

IN F O R M A C J E

S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  — te ! .  425-25 
i  446-46 — g . 7—21.
U S Ł U G O W A  — te l .  428-14, 473-15 —  
g. 8— 19.
K O L E J O W A  — te l.  935.
R U C H  S T A T K Ó W  — te l.  918.

P O G O T O W IA

P O G O T O W IE  R A T U N K O W E  — te l.  
999; S T R A Ż  P O Ż A R N A  ~  998; P O ­
G O T O W IE  M O  — 997; P O G O T O ­
W IE  D R O G O W E  — 981; P O G O T O ­
W IE  D Ź W IG O W E  - -  982; P O G O ­
T O W IE  E L E K T R O W N I —  991; P O ­
G O T O W IE  G A Z O W N I —  992; P O ­
G O T O W IE  W O D O C IĄ G Ó W  I  K A ­
N A L IZ A C J I  —  994; P O G O T O W IE  
L O K A T O R S K IE  —  986; P O G O T O ­
W IE  S P Ó Ł D Z IE L C Z E  — 22-24-15; 
P O G O T O W IE  T V  — 356-96 i  359-55.

D E I .Ę IN  ( te l.  468-78) ,,H a n d la rz  c z te ­
r e c h  p ó r  r o k u ”  g . 9. 11, 13.15. 15.45, 
18. 20.15, R F N , 1. 15 ( p o n ie d z ia łe k  i 
w to r e k ) ;  K O R A B  — „ H a i r ”  g. 17.
19.15, U S A , 1. 15: K O S M O S  ( te l.
380-03) „ H a i r ”  g. 9, 11 15, 13.30, 16,
18.15, 20.30, U S A , ł .  15 ( p o n ie d z ia łe k  
i  w to r e k ) ;  B A Ł T Y K  ( te l.  733-35) 
„ Z o r ro '- ' g. 15.30, w ł . ;  „C o n s ta n s ”  g.
18, 20, p o i. ,  ł .  15 ( p o n ie d z ia łe k  i  w to
r e k ) :  C O L O S S E U M  ( te l .  453-18) „ B i t ­
w a  w  w ą w o z ie ”  g. 9, 11.15, 13.30. 
ra d ź .;  „ P r z e m in ę ło  z  w ia t r e m ”  g, 
17, 21, U S A . 1. 12 ( p o n ie d z ia łe k  i  
w to r e k ) ;  P O L O N IA  ( te l.  22-18-34) 
„1 2  p ra c  A s t e r lx a ”  g. 14. 15.30, f r . ;  
„ J a jo  w ę ż a ”  g . 17. 19.30. R F N , l .  13 
( p o n ie d z ia łe k  i w to r e k ) ;  P IO N IE R  
( te l .  475-02) „ T re s o w a n y  p ie s e k ”  g. 
10, 17, p o i. ;  „ P r z e z  G ó ry  S k a l is t e ”  
g . 11, 13. 15. U S A ; „ O l im p ia d a  40”  
g . 18, 20. o o l. .  1. 12: „ P o l ic ja  d z ię ­
k u je ”  g. 22. w ł. .  1. 18 (’p o n ie d z ia łe k  
t  w to r e k ) :  Z A M E K  — „ S t r a c - t  n a d . 
m ia s te m "  g . 18. f r . ,  1. 18; M A R S  — 
„ K o b r a "  g . 16, 18 20. ja p . .  1. 18; 
P R O M IE Ń  — „ U r o d z in y  m ło d e g o  
w a r s z a w ia k a ”  g. 17, 10.20, p o i. ,  1. 
12; S Z M A R A G D O W E  ( Z d r o je )  „ U k o  
c h a n a  ż o n a ”  g. 17.30. 19.30, w ł . ,  I. 
18; M E W A  (ź e le c h o w o )  „ M le c z ”  g. 
17. w ę g . 1. 15; P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie )  
„ Id e a ln a  p a ra ”  g. 17.30. 19.30. U S A , 
1. 15: H U T N IK  (S to łc z y n )  „ J e n n y  1 
T o b y  w ś ró d  d z ik ic h  z w ie r z ą t ”  g . 18, 
U S A ; I M A J  (Ż y d ó w c e )  „P r z y g o d a  
a r a b s k a ”  g 17. 19. a n g . ;  B A J K A  
(P o lic e )  „ D z ie d z ic tw o ”  g. 17, 19,
a n g ., 1. 18. B I A Ł Y  Ż A G I E L  (T rz e ­
b ie ż )  „B ę d z ie s z  d la  na s  o b c a ”  g . 17,
19. ra d ź ., 1. 15; S Y R E N K A  (J a s ie n ic a )
„ S a n  B a b ila  go dz . 20”  g . 17, 19. w ł. ,  
1. 18; Z A T O K A  (N o w e  W a rp n o )
„ U c ie c z k a  na  A te n ę ”  g 18, a n g ., 1. 
15; G R Y F  ( G r y f in o )  „ S z c z ę k i I I "  
U S A , 1. 15; W IS Ł A  ( G o le n ió w )
„ D z ie ń  W is ły ”  p o i., I.  15; „ P r z y g o ­
d a  a r a b s k a ”  a n g . ;  IN A  ( S ta rg a rd )  
„ S o lo  S u n n y ”  N R D , 1. 15.

S A L O N  M E L O M A N A  — p ł.  H o łd u
P r u s k ie g o  8 — R y s u n e k  J a n u sza  S. 
J a n o w s k ie g o  g. 13— 19.

S Z P IT A L E

C H IR  D Z IE C IĘ C A . — U n i i  L u b e l-  
s k ie l  (d y ż u r  o g ó ln y ) ;  D Y Ż U R  O P A ­
R Z E N IO W Y  — W o jc ie c h a  7; C H IR . 
— G o lę c in o . Z d u n o w o ; P O Ł O Ż N IC ­
T W O  — P io t ra  S k a rg i;  W E W N . — 
R e jo n o w y .

P R Z Y C H O D N IE

D Z T E C IF C A  —  W o jc ie c h a  7 — g. 
18—7: D O R O S Ł Y C H  -  J e d n o ś c i N a ­
ró d  c w e l  12 — g. 20—7; S T O M A T O ­
L O G IC Z N A  — J e d n o ś c i N a r o d o ­
w e j  12 — g. 20—7: N a d  O d rą  18 — 
g . 8—19; C H IR . D Z IE C IĘ C A  —  W o j­
c ie c h a  7 — g . 8—20.

A P T E K I

A L .  W Y Z W O L E N IA  11 (d o d . o d ­
t r u t k i  i t le n )  — te l.  422-46; K R Z Y ­
W O U S T E G O  7A  — te l.  386-73; L E ­
L E W E L A  1 — te l.  726-24; S T O Ł ­
C Z Y N . N a d  O d rą  20 — te l.  239—422, 
P O D  TTJCHY, p l. W o ln o ś c i 5 — te l.  
612-820.

P R O G R A M  I

13.30 i  14 T T R . 15.20 N U R T  — pe ­
d a g o g ik a . 15.50 P r o g r a m  d n ia .  15.55 
O b ie k ty w .  16.15 D z ie n n ik .  16.30 
Z w ie r z y n ie c .  16.55 W  k r ę g u  r o d z i­
n y . 17.25 F i lm  T V P  „ P o ls k ie  d r o ­
g i” . 18.50 D o b ra n o c . 19 R a d z im y  r o i  
n ik o m .  19.10 E c h a  s ta d io n ó w .  19.30 
D z ie n n ik .  20.10 T e a t r  T V  „ W id o k  z 
m o s tu ”  21.55 H o r y z o n t .  22.25 D z ie n ­
n ik .  22.40 Ś le d z tw o  z o s ta ło  w z n o ­
w io n e .

P R O G R A M  I I

10 F i lm  „ P o ls k ie  d r o g i ” . 17 Z a ­
p o w ie d ź  p ro g r a m u .  17.05 „31 la t
N R D ” . 17.30 N a  e s t ra d z ie  — F r a n k  
S c h o e b e l. 17 40 W  W a rs z a w ie  i  B e r  
l in ie .  18.20 M ia s to  G o e th e g o  ł  S c h i l ­
le r a .  18.50 N a  e s t ra d z ie  —  H a n s  
N o c k e r .  19.10 P r o g r a m  lo k a ln y .  19.30 
D z ie n n ik .  20.10 N a  e s t ra d z ie  —  p la ­
n iś c i N R D  w  K o n k u r s ie  C h o p in o w ­
s k im . 20.30 S p o tk a n ie  z B re c h te m . 
21.05 „ F r ie d r lc h s ta d tp a la s t ”  i  in n i .
21.40 „24  g o d z in y ” . 21.50 F i lm  N R D  
„ B l iź n ia c z k i " .

W T O R E K

6 i 6.30 T T R . 9.55 P ro g ra m  d la  n a j ­
m ło d s z y c h . 11 W y c h o w a n ie  p la s tv c z  
n e  d la  k l .  I I I .  12.50 J ę z . p o ls k i d la  
k i .  I V  l ic .  13.30 i  14 T T R . 15.55 
O b ie k ty w .  16.15 D z ie n n ik .  16.30 
K lu b  S e n io ra . 16.55 I n te r s tu d io .  17.20 
M a g a z y n  T V M . 13 Ś w ia d k o w ie .  18.20 
„ K r ó l i k  B uk s  p r z e d s ta w ia " .  18.50 
D o b ra n o c . 19 W y s tą p ie n ie  a m b a s a ­
d o ra  N R D . 19.10 ..D o m  1 m y ” . 19.30 
D z ie n n ik .  20.10 F i lm  T V P  „ R e k o r d ,  
ś w ia ta ” , 21.20 F e s t iw a l z e s p o łó w  a r - ’ 
tv s ty c z n y e h  W o js k a  P o ls k ie g o  — 
P o łc z y n  80. 21.50 .P ra w d ę  m ó w ią c ”  
— p r .  o u b i.  22.15 R o z m o w a  z k a p i­
ta n e m  S te fa n e m  W e s o ło w s k im . 22.30 
D z ie n n ik .  22.45 W ie c z ó r  p ro fe s o ró w .

P R O G R A M  I I

10 F i lm  T V P  „ R e k o r d  ś w ia ta ” . I ł .10 
F i lm  d o k u m . „ P i o t r  P a w e ł R u b e n s ” .
11.40 „ S z k ie łk o  i  o k o ” . 13.20 P r o ­
g ra m  d n ia .  15.25 J ę z . n ie m ie c k i.  15.50 
Jęz . a n g ie ls k i.  18.20 D la  m ło d y c h  
w id z ó w  . .S e k r e ty  k in a ” . 17 D la  m ło  
d v c h  w id z ó w  „ C a ła  n a p rz ó d  —  re js  
9 " , 17.30 P o s ta w y . 18 „ S z k ie łk o  i 
o k o ” . !9 P losem ka tn g o d m ia . 19.10 
K r o n ik a  (S rc z .) . 19.30 D z ie n n ik .  20.10 
W to r e k  m e lo m a tn a  — W a rs z a w s k a  
Je s ie ń  80. 21.10 „24  g o d z im y ” . 21.20 
Firtim d o k u m . „ P i o t r  P a w e ł R u ib en s” . 
21.50 F '!m  o b y c z a jo w y  „ Z im n e  o g ­
n ie " .  22.30 B e z  re c e p t.

U W A G A : T V  z a s trz e g a  s o b ie  z m ia ­
n y  w  p ro g ra m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I  
14.35 Jęz . a n g ie ls k i.  15.20 P r o g r a m  
d la  s z k ó ł.  17 W ia d o m o ś c i.  17.05 G im  
n a s ty k a . 17 15 P rz e g lą d  ty g o d n ia .
17.45 P r o g r a m  d la  d z ie c i.  17.50 T V  
d z ie c ię c a . 18 Ś p ie w a ją c e  ź ró d ło . 
18.55 W ia d o m o ś c i.  19 P r o g r a m  ro z ­
r y w k o w y .  20 W ie rs z e  ś p ie w a n e .
20.40 R e p o r ta ż  z W ie tn a m u .  21 K r o ­
n ik a .  21.30 K o m e d ia  „ C z t e r y  k r o p ­
ie ” .

W T O R E K

9.20 K r o n ik a .  9.55 Ś w ię to  z o k a z j i  
31 r o c z n ic y  P o w s ta n ia  N R D . 10.45 
F i lm  T V P  . .M a r ta . M a r ta ” . 12.20 
„ J a k  id z ie ? ” . 13.20 W ia d o m o ś c i,  k r o  
n ik a .  13.30 W  ś w ie c ie  z w ie r z ą t .  14.15 
J a k  id z ie ?  15.15 F i lm y  ry s u n k o w e .
15.45 P ro g ra m  z B e r l in a .  17.15 P a ­
ra d a  w o js k o w a  z o k a z j i  31 r o c z n ic y  
p o w s ta n ia  ‘ N R D . 18 S p o r t .  18.50 T V  
d z ie c ię c a , d z ie n n ik ,  p ro g n o z a  p o g o ­
d y . 20 F i lm  T V  N R D  „ Z a p y t a jm y  
p a n n y  T r u d y ” . 21.05 J e s ie n n y  s p a ­
c e r . 21.50 K r o n ik a .  22.05 Ś w ie c i s ię  
j a k  z ło to .  23.05 W ia d o m o ś c i.

n y c h  w o k a l is tó w .  20.35 G o ś c ie  n a ­
s z y c h  e s t ra d . 2105 R e p o r ta ż  z K o n ­
k u r s u  C h o p in o w s k ie g o . 22.20 T u  ra ­
d io  k ie r o w c ó w .  22.23 M a g a z y n  k u l ­
t u r a ln y .  23 W ita  W a s  P o ls k a .

PR i/G RAM  I I

14.25 M u z y k a  M e n d e ls s o h n a . 15.20 P o  
p o łu d n ie  d z ie w c z ą t i  c h ło p c ó w . 16 
C o le  P o r t e r .  16.10 M u z y k a  p o ls k a .
16.40 „ R a n n y  S o k ra te s ”  — o p o w ia ­
d a n ie  B . B r e c h ta .  17 B la s k i i  c ie n ie  
ja z z - r o c k a .  17.20 N o ta tn ik  k u l t u r a l ­
n i ' .  17.30 „ S y n o w ie  p u łk u ” . 18 C o  p i  
szą o  m u z y c e ?  18.25 P le b is c y t  S tu ­
d ia  „ G a m a ” . 18.40 R a d io w e  s p o tk a ­
n ia .  19 M u z y k a  M o n iu s z k i.  20 „ S a l­
d o , p a n ie  d y r e k to r z e ! " .  20.20 K o n ­
t r a p u n k ty  — t y g o d n ik  o  m u z y c e  
X X  w . 21.40 N o w e  n a g ra n ia . 22 J a r ­
m a r k  c u d ó w . 23 „ Z  d o m u ” . 23.35 C o 
s ły c h a ć  w  ś w ie c ie ?  23.40 Jazz.

PROGRAM 111

15.05 Z ło te  la ta  s w in g u . 15.30 W  r o l i  
g łó w n e j  —  K ł a r i  K a to n a . 16 M a g a ­
z y n  k u l t u r a ln y .  16.15 M u z y k o b ra n ie .
16.40 „ F la m e n c o  na  m ię k k o ” . 17.05 
M u z y c z n a  p o c z ta  U K F .  17.40 O d k u ­
rz o n e  p rz e b o je . 18.10 P o l i t y k a  d la  
w s z y s tk ic h .  18.30 C zas re la k s u . 19 
C o d z ie n n ie  p o w ie ś ć . 19.35 O p e ra  t y ­
g o d n ia  —  A l f r e d o  C a ta la n i  „ L a  
W a l ly ” . 19.50 „ W  k r ę g u  e n ig m y ” . 
20 „60 m in u t  n a  g o d z in ę ” . 21 Z a p o m  
n ia n e  k o n c e r ty .  22.08 G w ia z d a  7 w ie  
c z o ró w . 22.15 T r z y  k w a d ra n s e  ja z z u . 
23 P o e z ja  M . J a s t ru n a .  23.05 M ię d z y  
d n ie m  a sn e m .

PROGRAM IV

13.50 T u  S tu d io  S te re o . 14.45 S k r z y p ­
c e  i  b a sy . 15.05 R e p o r ta ż  z X  K o n ­
k u r s u  im .  F . C h o p in a . 16.05 „P r z e d  
p ie rw s z y m  d z w o n k ie m " .  16.25 Jęz . 
n ie m ie c k i.  16.40 P rz e g lą d  A k tu a ln o ś ­
c i W y b rz e ż a . 17 M u z y c z n e  ro z ­
m a ito ś c i.  17.30 S z c z e c iń s k ie  p o p o łu d  
n ie .  18.25 K a le jd o s k o p  n a u k i .  19 
E k o n o m ia  na  c o  d z ie ń  —  D y s c y p l i ­
n a  f in a n s o w a  w  z a k ła d z ie  p ra c y . 
19.15 J ę z  r o s y js k i .  19.30 R e p o r ta ż  z 
X  K o n k u r s u  im .  F r .  C h o p in a . 20.25 
W ie n e r  F es tw o -e he n  1980. 22.16 K r a ­
je  i  w y d a rz e n ia .  22.35 P r z y m ia r k a  
d o  p r z y s z ło ś c i.  22.50 P ie ś n i P io t ra  
C z a jk o w s k ie g o .

P R O G R A M  I

15.10 S tu d io  „ G a m a ” . 16 M u z y k a  i 
A k tu a ln o ś c i  17 P o le m ik i.  17.30 R a - 
d io k u r ie r .  18 A u d y c ja  p u b l ic y s ty c z ­
n a . 18.33 K o n c e r t  ż y c z e ń . 19,25 Z  te ­
le w iz y jn e j  p ię c io l in i i .  19.40 Ś p ie w a  
„M a z o w s z e ” . 20.05 S ia d e m  In te r w e n ­
c j i .  20.25 P o p u la r n e  n a g r a n ia  w y b i t -

Podwórkowy śmietnik
N A  te ren ie  posesji p rz y  u l. 

N ie d z ia łk o w s k ie g o  4, tuż ko ło  
h o te lu  W O S T iW , p ow sta ło  m ie ­
siąc tem u  w y s y p is k o  śm ieci. 
H a łd a  ic h  je s t bardzo  pokaźna 
i  m . in . b lo k u je  w e jśc ie  do je ­
dnego z garaży.

W  te j k w e s t ii in te rw e n io w a ­
łe m  w  U M  —  bez s k u tk u , choć 
z ra c ją  tą  n ik t  n ie  po lem izo­
w a ł. W  im ie n iu  w szys tk ich  lo ­
k a to ró w  proszę o oczyszczenie 
tego m ie jsca  i zabron ien ie  
s k ła d o w a n ia  śm iec i tuż  p rzy  
d rz w ia c h  garażu . J. H .

(N azw isko  i  adres 
znane re d a k c ji)

Zamierzony tłok?
Z D A N IA  n a  te m a t  o r g a n iz a c j i  

p ra c y  w  h a n d lu  są ró żn e . J e d n i 
u w a ż a ją , że  d o s ta w y  s zcze g ó ln ie  
p o s z u k iw a n y c h  to w a  r ó w  n a le ż y  
k o n c e n tr o w a ć  w  je d n y m  m ie js c u ,  
in n i  —  że  t r z e b a  je  ro z d z ie la ć  do  
w ię k s z e j l i c z b y  p la c ó w e k . W sz y s c y  
je d n a k  są z g o d n i,  że k o le j k i  są 
z łe m  k o n ie c z n y m .

T a  s ta ra  p ra w d a  n ie  d o c ie ra  w i­
d a ć , d o  k ie r o w n ic t w a  s z c z e c iń s k ie ­
go  O d d z ia łu  W S S  „S p o łe m ” , k tó re  
z u p o re m  g o d n y m  le p s z e j s p r a w y  
db a  o  ja k  n a jle p s z e  z a o p a trz e n ie  
n o w o  o t w a r t y c h  D e lik a te s ó w  „ R a ­
r y ta s ”  p r z y  a i .  N ie p o d le g ło ś c i.  O b e c ­
n ie  p o s ia d a ją  o n e  p r a k ty e m ą  w y ­
łą c z n o ś ć  n a  h a n d e l n ie k tó r y m i t o ­
w a r a m i ( ja k  n p . k e tc h u p ,  s ło n e  o- 
r z e s z k i i tp . ) .  N ic  te d y  d z iw n e g o , 
że w  s a l i  s p rz e d a ż n e j p ra w ie  z a w ­
sze p a n u je  t r u d n y  d o  o p is a n ia  t ło k .  
T y m c z a s e m  o k i lk a s e t  m e tr ó w  d a ­
le j  ( p r z y  a l W y z w o le n ia )  z n a jd u je  
s ie  p la c ó w k a  h a n d lo w a  o p a trz o n a  
t y m  s a m y m  s z v ld e m  D e lik a te s ó w , 
le c z  je j  z a o p a trz e n ie  z n a c z n ie  o d ­
b ie g a  od  te g o  c o  p re z e n tu je  n a m  
s k le p  s ą s ie d n i...

Słoma kontra wikli
O S T A T N IO  z a u w a ż y l iś m y  w  

s z c z e c iń s k ic h  s k le p a c h  „ C e p e l ii ”  
że k l ie n c i  d o p y t u ją  s ię  t u  o k o ­
sze i  p o je m n ik i  w y p la ta n e  ze s ło ­
m y  K a ż d a  d o s ta w a  ty c h  w y ro b ó w  
z n ik a  te ż  b ły s k a w ic z n ie  ze s k le p o ­
w y c h  p ó łe k  C z v z b v  w ię c  p o c z c i­
w e  ko sze  do  b ie l iz n y  w y ra b ia n e  
d o ty c h c z a s  z w ik l i n y  m ia ły  u s tą p ić  
p a lm y  p ie rw s z e ń s tw a  s w o im  s ło m ia  

- n y m  n a s tę p c o m ?

N A U K A

M G R  — m a te m a ty k a ,  
f i z y k a .  465-41.
S T U D E N T  P S  —  m a te ­
m a ty k a ,  f iz y k a ,  t e l  
22-30-61.

P R A C A
Z A O P IE K U J Ę  s ię  d z ie c ­
k ie m  o d  la t  3 w e  w ła s ­
n y m  m ie s z k a n iu , u l.  
K r a s ic k ie g o  16/1.

R O Ż N E
P O G O T O W IE  T e le w i­
z y jn e  W P H W , Szcze­
c in ,  u l .  W ie lk a  25 
c z y n n e  w  g o d z . 8—17, 
w  n ie d z ie lę  o d  9—12. 
T V  c z a r n o - b ia ła  te ł.  
356-96, T V  k o lo ro w a  te l.  
359-55. G w a r a n c ja  6 
m ie s ię c y .
T E L E P O G O T O W IE  —
Z d z is ła w  U zn a  ńs  k i ,
22- 85-97.
% E L E P O G O T O  W IE  —
B r u n o n  J a k im o w ic z  
381-51.
T E L E P O G O T O W IE  —
J a n  B a rc z a k ,  756-34. 
T E L E P O G O T O W IE  — 
R o m a n  S zczę sny , te i.
23- 23-56.
N A P R A W A  lo d ó w e k  
s p r ę ż a r k o w y c h  — E d ­
w a r d  S k o c z e k , te l.  
233-501.
T A P E T O W A N IE ,  m a lo ­
w a n ie  — R y s z a rd  Ł y s a ­
k o w s k i ,  424-53.
T A P E T Y  p o s ia d a m  — 
ta p e to w a n ie , m a lo w a ­
n ie , te l.  231-765 M a r ia n  
F iu k .
M A L O W A N IE ,  ta p e to ­
w a n ie  — J ó z e f S e re k , 
te l.  719-71 p o  g o d z . 16. 
T A P E T O W A N IE ,  m a lo ­
w a n ie  — T a d e u s z  R o z - 
b lc k i ,  te l .  755-69. 
C Y K L IN O  W  A N IE  —  R o ­
m a n  G o c h , 35-245. 
B E Z P Y Ł O W O  c y k l in u -  
je m y ,  te l.  22-88-70 „S p o ­
łe m ” ,
U K Ł A D A N IE  p a r k ie tu ,  
c y k l in o w a n ie ,  J a n  P e n -  
k n l la .  te l.  708-53. 
M O N T A Ż  k a r n is z y .  o- 
c ie p la n ie , w y c is z a n ie  
d r z w i ,  s y s te m e m  g a b i­
n e to w y m  — J ó z e f P e - 
te ls k l .  te l.  22-90-76. 
Z E S P Ó Ł  m u z y c z n y  — 
Z d z is ła w  B a c h o rs k l,  
P ia s tó w  9/15.
Z E S P Ó Ł  m u z y c z n y  — 
R y s z a rd  N o w a k  86-850. 
W Y N A J M Ę  lu b  k u p ię  
g a ra ż  w  o k o l ic y  p la c u  
G r u n w a ld z k ie g o .  O fe r ty  

B iu r o  O g ło sze ń  
S zcze c in .
P O S Z U K U J Ę  lo k a lu  na 
d z ia ła ln o ś ć  h a n d lo w o -u ­
s łu g o w ą . N a jc h ę tn ie j  w  
c e n tr u m . O fe r t y  20849 
B iu r o  O g ło s z e ń  S zcze ­
c in .

M A T R Y M O N IA L N E  
P A N I  la t  38, p ro w a d z ą ­
ca  z a k ła d  g a s tro n o m ic z ­
n y ,  p o zn a  p a n a  o  p o ­
d o b n y c h  z a in te re s o w a ­
n ia c h . O fe r t y  20898 B iu ­
r o  O g ło sze ń  S zcze c in .

N IE R U C H O M O Ś C I 
D O M E K  n a  w y k o ń c z e ­
n iu  — s p rz e d a m . P o l i ­
ce , M a z u rs k a  14. 
S P R Z E D A M  p ó ł d o m u , 
106 m  k w .  z g a ra ż e m , 
te l.  744-87.
P O Ł O W Ę  d o m u  ty p u  
b l iź n ia k  w  N o w o g a r ­
d z ie  o r a z  b u d y n e k  go­
s p o d a rc z y  w ra z  z d z ia ł­
k ą  0,5 h a , n a d a ją c ą  
s ię  n a  p ro w a d z e n ie  
w s z e lk ie j  d z ia ła ln o ś c i 
h o d o w la n e j i  o g r o d n i­
c z e j — s p rz e d a m . W ia ­
d o m o ś ć ; N o w o g a rd  u i. 
J e d n o ś c i N a r o d o w e j 
9/11.
P O Ł  w i l l i  s p rz e d a m , 
w s z e lk ie  w y g o d y ,  g a ra ż , 
o g ró d , c e n tr u m  D ą b ia , 
te l.  613-588.
S T A R G A R D  — d z ia łk ę  
b u d o w la n ą  — s p rz e d a m , 
te l.  20-78.
Z A M IE N IĘ  d o m e k  je d ­
n o r o d z in n y ,  w ła s n o ś c io ­
w y  z d z ia łk ą  p r z y d o ­
m o w ą , n a  m ie s z k a n ie  
2 -p o k o jo w e  z n o w e g o  
b u d o w n ic tw a ,  u l .  G r a ­
n ic z n a  8/1.
F E R M Ę  k u r ,  d o m  m ie sz ­
k a ln y ,  m o ż liw o ś ć  r o z ­
b u d o w y ,  b l is k o  T o r u n ia  
— s p rz e d a m , T o r u ń ,  
te l.  201-02 w  g o d z . w ie ­
c z o rn y c h .

K U P N O
M IE C H  d e n ty s ty c z n y ,

K U P IĘ  g a ra ż  n a  N ie -  
b u s z e w ie . O fe r t y  20859 
B iu r o  O g ło s z e ń  Szcze­
c in .
K U P IĘ  p a w i lo n  ( k io s k )  
t y p u  „ U p o m in e k ”  na  
W y b rz e ż u . L is t y :  11256 

u r o  O g ło sze ń , K a to ­
w ic e .

S P R Z E D A Ż
F IA T A  1500 (1977), te l.  
798-58.
r IA T A  125 p (1974), te l. 
22-07-84.

Z  g łę b o k im  ża lem  za w ia da m ia m y , 
że 3 p a ź d z ie rn ik a  1980 r. zm a rła  

nasza na ju ko cha ń sza  m am a, 
teśc iow a  i  babcia

śp.

Bronisława Majda
o ęzym  z a w ia d a m ia ją  pogrążeni 

w  sm u tk u
có rka , z ięć i w n u czka

Pogrzeb odbędzie  się 7.10. 1980 r. 
o godz. 12.30 na C m en ta rzu  C en ­

tra ln y m .

WOJEWÓDZKIE 
PRZEDSIĘBIORSTWO 

KOMUNIKACJI MIEJSKIEJ
w Szczecinie

w  p o ro zu m ie n iu  z W yd z ia łe m  
Z a tru d n ie n ia  i  S p ra w  S oc ja ln ych  

U rzęd u  M ie js k ie g o

ZATRUDNI
w celu przyuczenia do zawodu 
motorniczego i uzyskania prawa 
jazdy uprawniającego do pro­
wadzenia tramwajów, kandyda­
tów x wykształceniem podsta­
wowym lub średnim ogólnym

KOBIETY I MĘŻCZYZN 
PO UKOŃCZENIU 20 LAT.

W ym agane  są p o zy tyw n e  w y n ik i 
badań  le k a rs k ic h  i  p sycho log icznych  

o raz  n ieka ra ln ość .

K a n d y d a c i p rz y jm o w a n i będą bez 
s k ie ro w a n ia  z W y d z ia łu  Z a tru d n ie ­
n ia  U rzęd u  M ie jsk ieg o . W  czasie 
k u r s u  o trz y m u ją  w ynag rodzen ie .

U cze s tn icy  k u rs u  o trz y m u ją  b ile t 
w o ln e j ja z d y  d la  s ieb ie , żony i  dz ie ­
c i na p rz e ja z d y  ś ro d k a m i k o m u n i­

k a c j i  m ie js k ie j.

O soby z p o rzuce n iam i p ra c y  lu b  
. z w o ln ie n ia m i d y s c y p lin a rn y m i n ie  

będą p rz y jm o w a n e .

In fo rm a c ji u dz ie la  Z a k ła d o w y  O śro ­
dek S zko len ia  i  D o skon a le n ia  K a d r, 
Szczecin, u l.  K .  K o lu m b a  86, pok. 15 
te l. 426-11 w e w n . 34 (obok D w o rca  

G łów nego  P K P ).
* 3118-K

P R A K T IC Ę ,  te L  22-03-69, 
o d  8—14.
M E R C E D E S A  i  W o łg ę , 
te l.  701-82.
P R Z Y C Z E P Ę  b a g a żo w ą , 
m a ły  ś liz g a c z , o ra z  b i ­
la r d  e le k t r y c z n y ,  P o d ­
le ś n a  38 a.
M Z  TS-250. O fe r t y  20879
B iu r o  O g ło s z e ń  Szcze­
c in .
R O W E R , te l.  76-008. 
G A R A Ż  z k a n a łe m  w
o k o lic a c h  „G om tyn -kL ” . 
O fe r t y  20388 B iu r o  o g ło  
szeń  S zcze c in .
M A S Z Y N Ę  d z ie w ia rs k ą  
p ro g ra m o w a n ą , ja p o ń ­
s ką . te l.  723-64.
D U Ż Ą  p a lm ę , u l .  W a ­
le c z n y c h  64.
W Y P R A W IO N E  S k ó rk i 
z  n u t r i i  n a  f u t r o ,  c za p ­
k i ,  k o łn ie r z e ,  te l.  80-432. 
B Ł A M , ła p k i  k a r a k u ło ­
w e , p ła szcz  d a m s k i,  m ę ­
s k i ,  s k ó rz a n e , k o ż u c h  
d a m s k i,  t e l.  398-69.

L O K A L E
P O S Z U K U J Ę  n a  2—3 la ­
ta  s a m o d z ie ln e g o  m ie s z ­
k a n ia  z w y g o d a m i,  n a j ­
c h ę tn ie j  w  d o m k u ,  te l.  
427-65 (9 -1 9 ).
W Y N A J M Ę  p o k ó j  Z U - 
ż y w a ln o ś c ią  k u c h n i ,  u i.  
C ie s z y ń s k a  2. 
M IE S Z K A N IE  w  n o w y m  
b u d o w n ic tw ie ,  M -4 , 3- 
p o k o jo w e ,  w  G o rz o w ie  
W ie lk o p o ls k im ,  I  p ię t ­
ro ,  z a m ie n ię  n a  ta k ie  
sa m o  w  S ta rg a rd z ie  
S z c z e c iń s k im . I n fo r m a ­

c je ,  te l.  S ta r g a rd  56-96 
w  go dz . o d  11 d o  18 
c o d z ie n n ie .
K W A T E R U N K O W E  2-
p o k o jo w e  z b a lk o n e m , 
ś ró d m ie ś c ie ,  z a m ie n ię  
n a  w ię k s z e , s ta re  b u ­
d o w n ic tw o  w y k lu c z o n e .  
W a r u n k i  d o  u z g o d n ie ­
n ia ,  te le fo n  22-31-53. 
Z A M IE N IĘ  M -4  s p ó ł­
d z ie lc z e  n a  os ie -d łu  
P r z y ja ź n i ,  n a  d w a  o d ­
d z ie ln e  m ie s z k a n ia . O - 
f e r t y  20882 B iu r o  O g ło -  - 
s ze ń  S zcze c in .
S Z C Z E C IN , 2 p o k o je , 
k u c h n ia ,  c .o . e ta ż o w e , 
te le fo n ,  z a m ie n ię  na  
ró w n o rz ę d n e  w  B ie ls k u  
B ia łe j .  O fe r ty  20875 
B iu r o  O g ło s z e ń  Szcze­
c in .
Z A M IE N IĘ  m ie s z k a n ie  
k w a te r u n k o w e ,  80 m  
k w . ,  k o m fo r t ,  3 -p o k o -  
jo w e , c .o . e ta ż o w e , B y ­
to m , ś ró d m ie ś c ie , na  
ró w n o r z ę d n e  w  Szcze­
c in ie .  O fe r t y  E w a  W o * 
w c z a k , B y to m , u l .  W ie ­
c z o rk a  27.
S P Ó Ł D Z IE L C Z E  M -2 ,
o s ie d le  L e n in g r a d z k ie ,  
z a m ie n ię  n a  w ię k s z e  w  
Ś w in o u jś c iu .  O fe r ty  
20854 S zcze c in .
C H O R Z Ó W  — k w a te ­
r u n k o w e  M -4 , k o m fo r ­
to w e , w  n o w y m  b u ­
d o w n ic tw ie ,  I I  p ię t r o ,  
z a m ie n ię  n a  p o d o b n e  w  
S z c z e c in ie  . lu b  o k o l ic y .  
W ia d o m o ś ć : S z c z e c in ,
u l .  N ie m c e w ic z a  29/5
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Każdy znalazł coś dla siebie

F o t.: Zb . J o d k o w s k i

W C Z O R A JS Z A  N ie d z ie la  w  że j) j a k  p ow s ta je  gazeta
Z a m k u  m ia ła  duże po- i p okaza ł cz c io n k i d ru k a r -
w odzenie . Na początek od- sk ie . O d b y ł się też k o n k u rs  re -  ____
b y ł się p ro g ra m  d la  d z ie - c y ta to rs k i a na fle ta c h  p ię k n ie  u  też

T a k  oto s c h a ra k te ry z o w a li g ra ły  dz iec i z  O gn iska  M u zycz  B ć„ ?

.Kurierem“
e z e j n a p ra w d ę  d o b r y  zesp ó ł f o lk lo ­
r y s ty c z n y  (n ie ź le  ta ń c z ą , a d o  te ­
g o  la k  ś p ie w a ją  i  j a k  z g ra b n ie  
k a p e la  p o g r y w a ! ) .  S ło w e m  „ Ż e ń c y ”  
w y s tą p i l i  h a  m e d a l.

G w ia z d ą  w  p e łn y m  w y m ia rz e  
( ju ż  n ie  n a  k r e d y t . . . )  b y ł  n a ro d z o ­
n y  w  s z c z e c iń s k im  k lu b ie  s tu d e n ­
c k im  „ T r a n s ”  „M u s ie  M a r k e t ” . 
G ru p a  u p r a w ia  o g r o m n ie  t r u d n ą ,  
w y m a g a ją c ą  w ie lk ie j  f i n e z j i  w o k a l­
n e j  o ra z  s p e c ja ln e j „ is k r y  w e ­
w n ę t r z n e j”  m u z y k ę  r e l ig i jn ą  M u ­
r z y n ó w  a m e ry k a ń s k ic h .  J e s t to  
o c z y w iś c ie ,  im i ta c ja ,  a le  za t o  ta k  
w ie r n a ,  t a k  p e łn a  s e rc a , że aż 
tc h ń ą c a  a u te n ty z m e m . „M u s ie  M a r ­
k e t ”  t o  o d k r y c ie  e s t ra d o w e  1380, 
k tó r e  m o że  n a  w ię k s z ą  n iż  k ra i jo w ą  
sk a lę ...

W  k ln ie  s tu d y jn y m  — z a p re z e n ­
to w a n o  „ S p i r a lę ”  K .  Z a n u s s ie g o , 
n a to m ia s t  n a  z a m k o w e j s c e n ie  w y ­
s tą p i ło  S tu d io  P a n to m im y  P o l it e c h ­
n i k i  S z c z e c iń s k ie j ze s p e k ta k le m  
„ M ie ć  a lb o  B y ć ” . S z tu k a  p o w s ta ła  
w io s n ą  te g o  r o k u  1 m ó w i  ~
a ł la c h  1 n ie p o k o ja c h  w s p ó łc z e s n y c h  
m ło d y c h  P o la k ó w .

R O Z S T R Z Y G N IĘ T Y  zosta ł

Shankaro 1980

Jej widzami by- 
_ . _ w  większości ludzie młodzi

O gn iska  M u zycz  S ta w ia ją c y  sobie być może pytanie 
sam i m ło d z i uczes tn icy  w  u - nego n r  1. Im p re z a  podobała  

ło ż o n e j w s p ó ln ie  nota tce : „B y -  n am  się. N a przysz łość p ro s im y

p le b iscy t pn. M o r e n a  ru

żeby każda n ied z ie la  b y ła  N ie -  cej...) z czego 79 o pa trzo nych  
dz ie lą  w  Z a m ku . Choć p ad a ł n a zw isk ie m  i adresem. Te w zię . 
deszcz dz iec i w y s z ły  z Z a m k u  ł is m >' P °“  uwagę, 
zadow o lone” . B y łe m , w id z ia ­
łe m , sama p ra w da . N a jp ra c o - N A G R O D Y  ks iążkow e  w  w y -  
w its i re d a k to rz y  te j w ia d o m o - n ik u j losow an ia  p rzyznano: Z b i-  
ści o trz y m a li n ag ro dy  ks ią żko - g n ie w o w i Z a w a dzk ie m u , 
we. n i K .  F ia łk o w s k ie j z zespołu

„Ż e ń c y ” , H e le n ie  K ęp ie , Czesia- 
T Ł O K  prawdziwy panował na w o w j  P rą tk ie w ic z o w i o raz  W o j. 

zamkowych giełdach: muzycznej, „ 5ikr,h f tw 5  R or£r„ń s k ie m u  N a firo  książkowej 4 fotograficznej, które m ecnow i B orgunsK iem u . iNdgro 
rozpoczęły się w  samo południe, w  d y  czeka ją  w  W o je w ó d z k im  Do 
muzycznej kawiarence kró low a li m u  K u l tu r y ,  w  dz ia le  im p re z

Międzynarodowy
Konkurs

Rysunków Dziecięcych
W  K O N K U R S IE  ty m  m o g ą  b ra ć  

w d z ia ł d z ie c i z  ca łe g o  ś w ia ta  w  
w ie k u  d o  l a t  18, ta n . u ro d z o n e  po  
i  s ty c z n ia  10S5 r .

T e m a ty k a  p ra c  je s t  d o w o ln a . F o r ­
m a t  n.ie m n ie js z y  n iż  30— 40 c m , te ­
c h n ik a  d o w o ln a  (z  w y ją t k ie m  
o łó w k a ) .  P ra c e  n ie  m o g ą  b y ć  o p r a ­
w ia n e .  J e d e n  u c z e s tn ik  m o że  na ­
d e s ła ć  d o  6 o b r a z ó w  lu b  r y s u n ­
k ó w .  K a ż d a  p ra c a  w in n a  b y ć  na 
o d w ro c ie  o p is a n a  (po  a n g ie ls k u , d r u  
k o w a n y m i l i t e r a m i ) :  n a z w is k o  i  
im ię ,  a d re s , d a ta  u ro d z e n ia , n a r o ­
d o w o ś ć , p łe ć , t y t u ł  p r a c y . N a le ż y  
te ż  d o łą c z y ć  z a ś w ia d c z e n ie  o p ie k u ­
n a  lu b  n a u c z y c ie la ,  że p ra c a  je s t  
o r y g in a ln a  1 s a m o d z ie ln ie  w y k o ­
n a n a  w  r o k u  1980.

N a jle p s z y  o b r a z  lu b  r y s u n e k  
s ta n ie  n a g ro d z o n y  Z ło ty m  M e d a ­
le m  P re z y d e n ta  I n d i i ,  po za  t y m  b ę ­
d ą  p rz y z n a n e  m e d a le  s re b rn e  1 n a ­
g r o d y .  P ra c e  n ie  b ę d ą  z w ra c a n e , 
K o m i te t  M ię d z y n a  ro d o w e g o  K o n ­
k u r s u  S h a n  k a r a  1,980 za s trz e g a  so­
b ie  p r a w o  p u b l i k a c j i  w s z y s tk ic h  
n a d e s ła n y c h  p ra c .

D z ia ł  Im p r e z  P a ła c u  M ło d z ie ż y  w  
S z c z e c in ie , a l .  W o js k a  P o ls k ie g o  90 
p r z y jm u je  p ra c e  W te r m in ie  do  30 
l is to p a d a  1080 r .

Siarę nawyki?
P R Z E D  d w o m a  la t y  o b s z e rn ie  

p is a l iś m y  o  ty m ,  że w  s k le p ie  sp o ­
ż y w c z y m  p r z y  u l .  L e g n ic k ie j  n ie  
d z ie je  s ię  n a j le p ie j .  K l ie n c i  u t y s k i ­
w a l i  n a  b r a k i  w  z a o p a trz e n iu  n a ­
w e t  w  p o d s ta w o w e  p r o d u k ty ,  k tó ­
r y c h  n ig d y  n ie  b ra k o w a ło  w  In ­
n y c h  p la c ó w k a c h  n a szeg o  m ia s ta . 
Z m ie n io n o  w ię c  c a łk o w ic ie  k ie r o w ­
n ic tw o  i  z a ło g ę  s k le p u . S y tu a c ja  
u le g ła  p o p ra w ie , o d  p e w n e g o  je d ­
n a k  czasu  z n o w u  coś  z a czyn a  
s z w a n k o w a ć  w  s k le p o w y m  m e c h a ­
n iz m ie .  N ie  zaw sze  m o ż n a  t u  d o ­
s ta ć  ra n o  p ie c z y w o , czę s to  b $ w a  
o n o  c z e rs tw e  1 w  g o d z in a c h  p o p o ­
łu d n io w y c h  te ż  n ie  zaw sze  je s t  
o s ią g a ln e . P r o p o n u je m y  w ię c  d y ­
r e k c j i  „ S p o łe m ”  a b y  d o k ła d n ie j  
p r z y j r z a ła  s ię  d z ia ła ln o ś c i t e j  d u ­
ż e j i  je d y n e j  w  t e j  c zę śc i P o m o ­
r z a n  p la c ó w k i  h a n d lo w e j.  (M a cz )

Piwo z... wkładką
D W Ó C H  m ło d v c h  lu d z i  m ó w  

ie s ło  n a m  d o  r e d a k c j i  p iw o  
ja s n e , p e łn e , s p e c ja ln e , e k s p o r to w e  
za  8.40 z ł. B u te lk a  z a w ie ra ła  z a n ie ­
c z y s z c z e n ia . N a ,p ó j te n  u d e k o r o w a ­
n y  b y ł  b o w ie m  s p o r e j w ie lk o ś c i  
s z m a tk ą  w  k r a t k ę  s w o b o d n ie  p ły ­
w a ją c ą  w  b u te lc e .

P iw o  w y p r o d u k o w a n o  w  n a s z y m  
s z c z e c iń s k im  b ro w a rz e . D z w o n il iś ­
m y  d o  „ D e l ik a te s ó w ”  p r z y  a l .  W y ­
z w o le n ia  in fo r m u ją c  k ie r o w n ic z k ę  
o  n ie m i łe j  p rz y g o d z ie  o b s łu ż o n y c h  
w  j e j  p la c ó w c e  k l ie n tó w .  K ie r o w ­
n ic z k a  w z ię ła  p ie rw s z ą  z b rz e g u  
b u te lk ę  z d o s ta rc z o n - m  p iw e m  t e j  | t v p u

t y m  ra z e m  B e a t le s i.

W  z n a k o m ite j  k a m e r a ln e j  a tm o ­
s fe rz e  o d b y ł  s ię  k o n c e r t  z c y k lu  
„P e g a z  s z c z e c iń s k i” , c h o ć  o s ta te c z ­
n ie  w y s tą p i ła  w  n im  je d y n ie  P a ń ­
s tw o w a  S z k o ła  M u z y c z n a  I I  s t .  — 
u c z n io w ie  i  i c h  p r o fe s o rz y . A  m o ­
że w ła ś n ie  d la te g o  k o n c e r t  w y p a d ł 
ta k  s y m p a ty c z n ie .. .

S tu d iu m  W ie d z y  o S z tu c e  
p rz e d s ta w io n o  ty m  ra z e m  s t y l  se­
c e s j i .  W y k ła d  z g ro m a d z ił  s p o re  g r o  
n o  s łu c h a c z y . Jeszcze w ię k s z ą  f r e k  
w e n c ją  c ie s z y ła  s ię  p r e le k c ja  p a n i 
L e o k a d i i  P o d h o r e c k ie j o r ó ż d ż k a r -  
s tw ie ,  p o łą c z o n a  z m ln l-s e a n s e m  
r a d ie s te z ji .

W ś ró d  w y s ta w  z a m k o w y c h  n a j ­
w ię k s z e  w z ię c ie  m ia ła  ś w ia to w a  
e k s p o z y c ja  U N IC E F  „ D z ie c i  te g o  
ś w ia ta ” . W ie lu  s z c z e c in ia n  o b e jr z a ­
ło  te ż  z u w a g ą  m n ie js z ą , a le  ja k ż e  
a k tu a ln ą  jeszcze  w y s ta w ę , „S z c z e ­
c in ia n ie —80” , ja k ż e  p o ru s z a ją c ą
ś w ie ż e , w c ią ż  n ie w y g a s łe  e m o c je  ł 
n ie p o k ó j  s ie r p n io w y c h  d n i. . .  C z o ło ­
w i  s z c z e c iń s c y  fo to r e p o r te r z y  „ n a  
g o rą c o ”  u t r w a l i l i  to ,  c o  z n a jd z ie  
s ię  w  p o d r ę c z n ik a c h  h is to r i i .

O d k r y l iś m y  w re s z c ie , że  m a m y  
»a s z c z e c iń s k ie j A k a d e m i i  R o ln l-

( I  p . w e jśc ie  k a w ia rn ia n e ).

( la w )

„Kurier” — swoim Czytelnikom

Zbigniew Górny i inni
PRZEZ dwa dni —  sobota i 

niedziela —  gościliśmy w Szcze­
cinie rad iow o-te lew izyjną orkie­
strę Zbigniewa Górnego wroz z 
plejadą solistów. Koncerty (od­
byto się ich w sumie 6) przygo­
towane zostały jako tradycyjny 
prezent „K u rie r" d la Czytelników

okazji jubileuszu naszej gazety. 
Impreza (odnotowujemy wrażenia

soboty —• godz. 17) podobała 
się, a sądząc po intensywności 
braw, nojw iększą sympatię I u- 
znanie publiczności zdobyli —  
Grażyna Łoboszewska, Zbigniew 
Wodecki — i oczywiście —  gru­
pa VÖX. Ponadto wystąpili jesz­
cze m. in. Lidia Stanisławska, 
grupy wokolne —  Sebastian i Mu­
sie Market oraz Moria Jeżowska.

Zabrakło zapowiadanych uprze­
dnio przez Szczecińską Agencję 
Artystyczną —  Węgierki Klan 
Katona, Ewy Bem i Krystyny 
Prońko.

OCZYWIŚCIE bohateromi w ie­
czoru byli czterej obsolubłie per­
fekcyjn i panowie z grupy VOX w
dwóch piosenkach ze swego no­
wego programu Nobody know. 
i In the Mood oroz najw iększym 
przeboju zespołu —  żyw io łowym  
„Bananowym  songu". Publiczność 
szczecińska m ogła  przekonać się, 
że VOX „n a  żyw o" brzmi równie 
dobrze co w znanych nagraniach 
radiowych czy telewizyjnych, zaś 
jeśli chodzi o urodę i elegancję, 
to także nie ma dziś sobie rów­
nych...

'  Koncerty prowadziła para do­
świadczonych konferansjerów —  
Marła W róblewska i Bogusław 
Sobczak, który —  zupełnie nie in­
spirowany —  wybrał z naszego 
sobotniego „w stępn iaka" właśnie 
ten cytot o jaki nam chodziło...

Artystom, gorącej publiczności 
oraz SAA —  serdecznie dziękuje­
my.

(get)

G ru pa  V O X d la  C z y te ln ik ó w  „K u r ie ra ” .
F o to .: Zb . J o d k o w s k i

Dyrektorskie „prezenty“

J ach ty  za  pó ł
F U N K C J O N A R IU S Z E  K W  M O  w  b ra k o w a n e  s p r a w i ło ,  że n a b y w c a  

S z c z e c in ie  p ro w a d z ą  p o d  n a d z o re m  z a ip ła d ł za n ie g o  t y lk o  29 ty s .  z ł, 
P r o k u r a tu r y  W o je w ó d z k ie j ś led iz - D y r e k c ja  s to c z n i z a p e w n iła  r ó w -  
tw o  w  s p r a w ie  n a d u ż y ć  w  M o r -  n ie ż  t r a n s p o r t  ja c h tu  d o  W a rs  za -
s k ie j  S to c z n i J a c h to w e j Im . L .  T e -  w y  na  k o s z t 
l ig i .  P rz e d m io te m  d o c h o d z e n ia  je s t  z a m ia n  za tę  
m , ln .  s p rz e d a w a n ie  ja c h tó w  po  s to c z n i Z b ig n ie w  P . o t r z y m a ł  ta« 
z n a c z n ie  o b n iż o n y c h  c e n a c h  o so ­
b o m  p r y w a tn y m .

K o ń ę ro la  w  s to c z n i 
d z o n a  z I n s p i r a c j i  K W  M O  p rze z  
O k r ę g o w y  Z a rz ą d  D o c h o d ó w  P a ń ­
s tw a  i  K o n t r o l i  F in a n s o w e j u ja w -

U s ta lo n o ,  że  m e c h a n iz m  p rz e s tą p - ’
____ ___  s tw a  p o le g a ł n a  s p rz e d a w a n iu  rze -
z a p e w n lła "  r ó w -  k o m o  w y b r a k o w a n y c h  czę śc i 1 e łe -
...................... a -  m e n itó w , k tó r e  p o z o s ta w a ły  n a  te -

W re n ie  s to c z n i.  B y ły  o n e  m o n to w a n e  
— n a  p o d s ta w ie  p r y w a t n e j  u m o w y  
z le c e n io d a w c ó w  i  p r a c o w n ik ó w

p rz e d s ię b io rs tw a , 
u s łu g ę  w ic e d y r e k to r

ło n  na  sa m o c h ó d . P o  d w ó c h  la ta c h  s to c z n i — z w ie d z ą  i  z g o d ą  d y -  
u ż y tk o w a n ia  ja c h tu  W it o ld  R . p e ł-  r e k c j l  T y tu łe m  ro b o c iz n y ,  za

. „ p n r r w a  n ią c y  ju ż  f u n k c ję  d y r e k to r a  w  M i-  m o n ta ż  n a b y w c y  ja c h tó w  p ła c i l i  
M o  n is te r s tw ie  E n e r g e ty k i  1 E n e r g i i  s to c z n io w c o m  ś re d n io  10 ty s .

A to m o w e j,  s p rz e d a ł ja c h t  za 100 s z tu k ę . T a k  ”
ty s .

30*“ ła c h itó w 1 t y p u  " c a r l n a ^ B t S e j “  " p r a w ie ' w y łą c z n ie  p r i ä ü t o w i  ty « : '  w j r i ó r ^ o w i n e "  częśM  '  ł  10
z b u d o w a n y c h  n io n s k i

__ , ię c  j a c h ty ,  k tó r y c h
z a m ó w ił n o w y ,  p e łn o -  cen a  'w y n o s i ła  292 ty s .  z l s p rz e d a -  

s e r i i  „ C a r te r ” . J a c h ty  te  w a n e  b y ły  za o k . 85 ty s .  z ł (o k . 25

. .C a r in a ”  is tn ie je

d o w ó d  s p rz e d a ż y  t y l k o  * * ,  
m ia s t b r a k  d a n y c h  d o ty c z ą c y c h  lo -  J ® 81" * ? 1* ;

n a t« .  z n a jd o w a ło  s ię  w  p o s ia d a n iu  k lu -
t . -V.it . V 1 -> 1., ,.Vl «3«— Id p h ł łh .H

.. p o z o s ta ły c h  9 ja c h tó w .
J a k  s ię  p ó ź n ie j o k a z a ło , ja c h ty  

te  w y b u d o w a n e  z o s ta ły  n a  z le c e n ie  
p r y w a t n y c h  o s ó b  z c zę śc i, k t ó r y c h  
w a r to ś ć  b y ła  f i k c y jn ie  o b n iż o n a .
R ó w n ie ż  cena ic h  s p rz e d a ż y  z o s ta -  z o s ta ło  
ła  s z tu c z n ie  z m n ie js z o n a .

k tó re g o  cen a  n p . 
05 ty s .  m a re k ,
6L2 ty s . z ł.

W  p o d o b n y  sp o só b  
p o z o s ta ły c h

ja c h t  t a k i ,  J a c h to w e j w y k a z a ła  s z e re g  p o w a ż -  
R F N  w y n o s i n y c h  n ie p r a w id ło w o ś c i  m . in .  w  

W it o ld  R . z a p ła c i ł  r o z l ic z a n iu  k o s z tó w  p r o d u k c j i  »p rze  
d a w a n y c h  „ p r o t e k c y jn ie ”  ja c h tó w .  
U s i ło w a n o  n p . o b c ią ż y ć  t y m i  ko s z ­
ta m i  b u d o w ę  ja c h tu  „ S p a n ie l  2” . 

D o ty c h c z a s  a re s z to w a n o ^  b . d y -
s p rz e d  a n  y c h  

ja c h tó w
s e r i i  „ C a r in a ” . M im o  ic h  c e n y  d e -  r e k to r a  w  M in is te r s tw ie  E n e r g e ty -  
t -  l ic z n e j  w y n o s z ą c e j 282 ty s .  z ł ,  k i  i  E n e r g i i  A to m o w e j W i/ ta ld a  ”

M a te r ia ły  ś le d z tw a  w y k a z a ły ,  że n a b y w c y  p ła c i l i  o d  25 d o  32 ty s .  z ł. o ra z  b . w ic e d y re k to r a  
w  1.976 r .  n.a z le c e n ie  ó w c z e s n e g o  N a  n ro ś b ę  d y r e k to r a  je d n e j  z w a r -  Z b ig n ie w a  P . P rz e w id u je  

• ' - M in is te r -  s z a w s k ic h  in s t y t u c j i ,  d w a  -  ------ ----------- ♦*>n a c z e ln ik a  w y d z ia łu  .. .
s tw ie  M a s z y n  C ię ż k ic h  1 R o ln ic z y c h  ja c h -tó w  z o s ta ły  s p rz e d a n e  

W ito ld a  R „  w y b u d o w a n o  ja c h t  w y k ła d o w c o m  w y ż s z e j 
„ C a r in a ” . D o  je g o  p r o d u k c j i  W a rs z a w ie , n a  k tó r e j

s to c z n i
_  . s ię , że

t y c h  o s k a rż o n y c h  z o s ta n ie  w  t e j  s p ra w ie  
d w o m  k i lk a n a ś c ie  o s ó b , w  ty m  b. d y r e k -  

u c z e ln i  w  t o r  s to c z n i E d m u n d  B . N a  p o cze t 
s tu d io w a ła  e w e n tu a ln y c h  k a r  z a b e z p ie c z o n o

s a m e  i  m a r k i  i  z n ó w  p ły w a ły  ta m  I u ż y to  w ’ e lu  im p o r to w a n y c h  e ie -  c ó rk a  d y r e k to r a .  W  tv m  w y o a d k u  m ie n ie  w a r to ś c i  k i l k u  m il io n ó w  z ł. 
ja k ie ś  n ie c z y s to ś c i.  C o  n a  to  b r o -  I m e n .tó w . F ik c y jn e ’ u z n a n ie  r ó ż n y c h  c e n a  s p rz e d a ż y  w y n o s i ła  p o  13« ty s .
w a r?  (d )  I c z ę ś c i ja c h tu  i  w y p o s a ż e n ia  za w y -  z ł za k o m p le tn ie  w y p o s a ż o n y  Jach«. W

Nowe ceny owoców, 
warzyw i kwiatów
P A Ń S T W O W A  K o m is ja  C e n  u s ta ­

l i ła  n o w y  c e n n ik  w a r z y w ,  o w o c ó w  
1 k w ia tó w ,  o b o w ią z u ją c y  w  S zcze ­
c in ie  o d  d z iś :  z ie m n ia k i  1 k g  5 z ł.  
b r z o s k w in ie  k g  38 z ł,  g r u s z k i o d m . 
łu k a s ó w k a  s a l ls b u r y  I  „ b o n k r e ta ’
12 i  24 z ł,  g r u s z k i  o d m . p o z o s ta ły c h  
10 i  18 z ł.  J a b łk a  1 g r .  c e n o w e j 9 i  
18 z ł,  I I  g r .  c e n o w e j 8 i  14 z ł,  ś l iw ­
k i  w ę g ie r k i  6 1 l b  z ł.  w in o g r o n a  
w ie lk o o w o c o w e  30 z ł,  d ro b n o o w o c o -  
w e  25 z ł, z im p o r tu  85 i  30 z ł. b u ­
r a k i  o b c in a n e  6 z ł.  c e b u la  o b c in a n a  
10 i  17 z ł .  c h rz a n  o g r o d o w y  20 i  32 
z ł,  fa s o la  s z p a ra g o w a  14 i  20 z ł.  k a ­
l a f i o r y  s z t. 7, 10 1 14 z ł. k a p u s ta  
b ia ła  4 i  8 z ł. k a p u s ta  c z e rw o n a  t  
w ło s k a  5,50 1 9 z ł.  m a rc h e w  o b c in a ­
na  4 i  7 z ł. n a ć  k o p e r k u  p ę c z e k  4 
z ł.  o g ó r k i  k w a s z e n ia k i k g  7 ł  14 z ł, 
o g ó r k i  s z k la r n io w e  30 z ł,  o g ó r k i  k o n  
s e rw o w e  16 z ł, p a p r y k a  c z e rw o n a  
22 z ł,  p a p r y k a  z ie lo n a  ł  ż ó łta  20 z ł.  
p ie tru s z k a  z n a c ią  7 z ł. p ie tru s z k a  
o b c in a n a  7 z ł.  p o m id o r y  g r u n to w e  
22 1 38 z ł,  z im p o r tu  25 z ł. p o m i­
d o r y  s z k la r n io w e  28 i  45 z ł,  p o r y  
U  i  15 z ł. c z o s n e k  70 i  110 z ł.  r z o d ­
k ie w k a  p ę c z e k  5 z ł. s a ła ta  g ł.  4, 5 
i  7 z ł,  s e le r  o b c in a n y  17 z ł,  s e le r  z 
n a c ią  7 z ł.  w ło s z c z y z n a  p ę c z e k  7.50 
z ł,  k a p u s ta  k w a s z o n a  k g  15 z ł. o g ó r ­
k i  k w a s z o n e  26 z ł.  p ie c z a r k i  65 i  89 
z ł.  C e n y  d o ty c z ą  p r o d u k tó w  n ie  
o c z y s z c z o n y c h  i  n ie  o p a k o w a n y c h . 
K w ia t y  c ię te :  a ls t r o m e r ia  g a ł.  40 i  
60 z ł,  a n th u r iu m  a n d re a n u m  s z t. 60. 
110, 160 i  180 z ł,  f r e z je  s z t. 10 i  16 z l.  
g o ź d z ik i s n o d  o s ło n  6. 11 i  14 z ł. g e r  
b e r y  12, 20 i  25 z ł,  ró ż e  spo d  o s ło n  
13, 23 i  30 z ł .  ró ż e  g r u n to w e  8 i  12 
z ł,  s t r e ł ic la  250 i  350 z ł.  z ło c ie n ie  
( c h r y z a n te m y )  s z t. 12 ł  20 z ł.  z ie le ń  
c ię ta :  a s p a ra g u s  s p r e n g e r i g a ł. 2, 4 
i  5 z ł,  a s p a ra g u s  p lu m o s u s  g a ł. 3,
5 i  6 z ł.

Notatnik szczeciński
A  S Z C Z E C IN S :: A  S p ó łd z ie ln ia  

M ie s z k a n io w a  w s » ln ie  ze S z k o lą  
P o d s ta w o w ą  n r  <3 p r z y  u l .  C z o r ­
s z ty ń s k ie j ,  w  ra m a c h  p e d a g o g iz a c ji 
r o d z ic ó w , o r g a n iz u je  7 b m . s p o tk a ­
n ia  z p e d a g o g a m i: o  go dz . 17 w  
ś w ie t l ic y  — p r e le k c ja  d la  r o d z ic ó w  
d z ie c i z k la s  n a jm ło d s z y c h  p t .  
„ F u n k c ja  s p o łe c z n o -w y c h o w a w c z a  
r o d z in y ” . o  godz. 18 w  s a l i  n r  32 —  
„U c z e ń  t r u d n y ”  i  o godz. 18 w  
s a l i  n r  16 „ W y b ó r  z a w o d u ”  — s p o t­
k a n ie  z k ie r o w n ik ie m  W y d z . Z a ­
t r u d n ie n ia .

A Ś W IE T L IC A  O s ie d lo w a  S M  
„ Ś r ó d m ie ś c ie ”  p r z y  u l.  W io s n y  L u ­
d ó w  3 c z y n n a  je s t  c o d z ie n n ie  o -  
p ró c z  s o b ó t w  gon z od  16 do  19 d la  
d z ie c i w  w ie k u  o d  6 d o  14 la t .  C o­
d z ie n n ie  od  g. 1« c z y n n a  je s t  ta k ż e  
ś w ie t l ic a  o s ie d lo w a  p r z y  u l .  M a l­
c z e w s k ie g o .

Kronika wypadków
S O B O T A . N a  u l.  M a r m u r o w e j  

w y p a d ł  p rz e z  o k n o  I I  p ię t r a  5 0 - le t-  
,a i K a z im ie rz  M . J a k  w y n ik a  z in -  
fo . r m a c ji  M O , m ę ż c z y z n a  b y ł  p o d  . 
d z ia ła n ie m  a lk o h o lu .  K a z im ie rz  M .  
d o a n a l b a rd z o  g ro ź n y c h  o b ra ż e ń  i  
p o  p r z e w ie z ie n iu  d o  s z p ita la  z m a r ł.

O  G O D Z . 13 na  u l .  N ie m c e w ic z a  
w y b ie g ł  n ie s p o d z ie w a n ie  na  je z d n ię  
i  W p a d ł p o d  k o la  „ Z u k a ”  S Z E  6750
*----------- J  żernego p rz e z  Z e n o n a  P .,

T o m a s z  J . N ie c a łe  p ó ł g o -  
p ó ź n ie j u  z b ie g u  u l ic  M ic -  

za 1 . K o z io r o w s k ie g o  c ię ż a ­
r o w y  „ S t a r ”  p o t r ą c i ł  3 - le tn ią  M o ­
n ik ę  W „  k tó r a  ró w n ie ż  n ie s p o d z ie ­
w a n ie  w b ie g ła  na  je z d n ię . I  w re s z ­
c ie  o  go dz . 14.35 na  u l .  W a le c z n y c h  
w p a d ł  p o d  m o to c y k l  m - k i  „ M Z ”  
5 - łe tn l  A r t u r  C h . O k o lic z n o ś c i — 
Id e n ty c z n e . T r ó jk a  d z ie c i p rz e b y w a  
w  s z p i ta lu  p r z y  u l .  W o jc ie c h a . 
P r z e c iw k o  ro d z ic o m  M o n ik i  W . I  
A r t u r a  C h  m i l ic ja  d ro g o w a  w y s tą ­
p i ł a  z w n io s k a m i o  u k a r a n ie  p rze z  
■co leg lum .

W  P O L IC A C H  na  u l .  S ie d le c k ie j 
w y b u c h ł  p o ż a r  w  m ie s z k a n iu  J a ­
nu sza  O . P a s tw ą  o g n ia  p a d ły  m e ­
b le ,  r a d io  i tp .  S t r a t y  o c e n ia  s ię  na  
15 tyis. z l. W  M a s z e w k u  k o lo  G o ­
le n io w a  s p ło n ą ł c a łk o w ic ie ,  w s k u ­
te k  z w a rc ia  w  s i ln ik u ,  c ą g n ik  gą­
s ie n ic o w y .  S t r a t y  — 100 ty s . zL 
I n n y  p o ja z d , c ię ż a ró w k a  .S ta r ” , 
p a l i ł  s ię  w  b a z ie  p r z y  u l .  D ą b ro w ­
s k ie g o  w  S z c z e c in ie . P o w o d e m  b ' -  
lo  r ó w n ie ż  z w a r c ie  w  in s ta la c j i  
e le k t r y c z n e j  s i ln ik a .  S t r a t y  — 50 
ty s . z ł.

N IE D Z IE L A  m in ę ła  na  og ó ! b a r ­
d zo  s p o k o jn ie ,  (o w y p a d k u  k o le jo ­
w y m  na  s ta c j i  P K P  D ą b ie  in fo r ­
m u je m y  o d d z ie ln ie ) .  D o  s z p ita la  
p r z y  u l .  W o jc ie c h a , j a k  n a m  p rz e ­
k a z a ło  p o g o to w ie  r a tu n k o w e ,  p r z v -  
w ie z io n o  4-lefc*Mą B e - tę  M . m ie sz ­
k a n k ę  a l.  .W c ^ fc a  r e ln k ln g e .  n “ > w  
c z y n k a  p o p a rz y ła  s ię  w rz ą tk ie m

(ap )


